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G e n i r n m :
Pop iżną rolę w obecnej a g iu r j i ,  przygoto 

wad majgeej g ran t pod pow»zechne wybory do 
pcilam euta, odegrać pragnie t. zw. „centrom 
lodowe", którego politycznym pizywódcą jeat 
poset parlam entarny ks. Pastor. Stronnictwo to 
chciało w idownie spróbować t&kfcą g ro m i w 
łfrakowio, lecz próba nie nd&ła eię. J a k  donosi 
oficjalny organ tego stionnictw a, na Łgroma- 
dzeme, zwołane na S0 b. m do sali krakow­
skiej Rady miejskiej, przybyło „przeszli/ 80 
osób „z różnycn sier in teligencji ki akowskiej, 
orez 2naczny poczet miodeieży akademicEiej0. 
J u t  z tych ogólnikowych obliczeń ni« trndno 
nabrać przekonania, £• zgromadzania, na które 
przygotowano wielki upaia t agitacyiny i wy­
sunięte kcryfeiszów  stronnictwa, zrobiło najzn- 
peł^ iejsre „fissco41.

Świadczyć zdaje się o tern, między mnemi, 
taKte powołanie do przewodnictwa d a  Angn- 
ota Sokołowskiego, byłego demokratycznego po 
sła miasta Krakowa, a niedoszłego posła więk 
szoj « Ufności w Żółkwi, gd^ie konserwatyści 
j e d n y m  g ł o s e m  (siei) oojawili sweje dla 
■iego sympatye. Czy dr Angnst Sn-ołowski n- 
patrzony ty ł  z góry n r przewodniczącego cen­
trowego zebrania, czy też — jak tw ierdził — 
zaskoczony zostsł tym „zaszczytnym wyborem44, 
przyisedłazy na zebranie tylko jako ciekawy 
słncLacz — to izecz dl« nas podrzędnej w agi 
Aie nie mogło być dla stronnicLwa controm 
kw"* j  drigerzędną, kto na jego k r a k o w ­
s k i  e m zebrenia przewodniczyć będzie. Tylko 
rozpacz*.wy Drak kandydata na to „zrszczjtnn 
stanowisko44 podyatować im mógł nuzs isko dra 
Angiis a  Sokołowskiego, którego matamorfozy 
polityczne nie zatarły  się cbyba nawet w p a­
mięci tej garstk i smcnaczow, jaku zebrała się 
20 b. m. w sali ratuszowej Otóż dr Angnst 
Sokołowski przyjął przewodnictwo i ndzielił 
głosn dwom z rzędn retertntom : prof. Manry- 
cem i Straszewskiemu, jednemu z żelaznych, nie­
spożytych referentów agitacyjnych stronnictwa 
centrom i., ks. Stojalowskiemn,

W ybitny ndzial ks. prałata w stronnictwie 
centrom, kierowinem przez księży, a będącem 
właściwie jednem za ekrzydeł, rsz  prawem, raz 
leweni — stosownie do chwilowej potizeby — 
party i Konserwatywnej, jes t przecież zjawi- 
Akiem, naw et na niebosuonie galicyjskim, nie- 
zwyczajnem. Ten ks. Stojałowski, k tó reg t wy­
klęli swego czasu b istup i galicyjscy, przed któ­
rym zamykali kościoły wszyscy księża, ten sam 
ks. Stoj&łowski, który, jakc niepoprawny rewo- 
lucyonista, częściej przemieszkiwał w celi wię­
ziennej, nil w chacie wieśn;aczej, on. wygna 
niec z Czaczy — powraca teraz do zupełnej 
taski prałatów, traktowany jest z całą serde­
cznością przez starostów i profesorów „Almae 
M atrit Jagelionicae''., Coś się zmieniło w ba­
gienko koteryjnem galicyjskiem, no, i coś się 
zmisniłd, na stare  lata, w nieprzejd&anym de- 
magogi

Ale ks. Stojałowski ma prawe powiedzieć, ze 
jego otoczenie także się zmieniło. Czyżby przed 
laty, Łajmy ni tc  ośmiu mb dziewięcm, mógł 
Dył przypuścić, źe w sali Krakowskie] Rady 
miejskiej uózieli mn kiedyś głosu tak  zaciekły 
adw ersarz jsgo, jak  dr Angnst Sokołowski? 
A przecież doczekał się ks. Stojałowski pocie­
chy z dra a.. Sokołowskiego, i na odwrót dr A. 
Sokołowski duczekał się pociechy z ks. Stoja- 
łewskiego.

A spotkali się na gruncie programu, który 
u a  być samodzielnym, w istocie zaś swojej tern 
się różni od konserwatywnego, ta  w obecnej

fazie jest od niego radykalniejazjm  w kierun­
ku reakcyjnym. Bo po co dożo pisać i mówić? 
F ac ta  Ioqanntur W s z y s c y  c e n t r o w c y  z 
K o ł a  p o l s k i e g o  g ł o s o w a l i  z a  p i n r a l -  
n o ś c i ą  w rila  pomysta Tollingera, chociaż 
mrgli Dyli nie glosować. I  pod tym względem 
wyróżnili się ca niemieckich chrześcijańskich 
socyełów, — bo podczas gdy Lueger z o stat­
nim wysiłkiem przybył do pitrlsunentn, aby 
przeciw plnrataości głos oadać, to jego kczyai 
polityczni z drogiej strony Ii by głosowali 
wprost przeciwnie 

Pomimo zapewnień ks. Stojalowskiego, że 
„centrom 4- z konserw*tystami galicyjskimi nic 
niema wspólnego, nie wolno nikomu; pozwolić, 
aby go lodzono takim  frazesem. Stanowisko 
posłów centrowych z Kola poUk.ego, zajęte 
ostatniemi czasy w ołec reformy wyborczej, 
świadczy aż nadto dowodnie, z Łim się ta ta j 
ma de czynienia.

Solidarność Koła polsLwgo
(Kor«gp. „N. B*f3nBy'J )

W łedeA , 22 lictcpada.
( = )  Stosując się ćo Wa*z*go zlacbiłia, odby­

łem z pobiaml, demokraryczcymi in ternew  w 
kwestyi wczorajszego glosiw ania w Izbie posel­
skiej nad pluralnością. Przedstawiłem im , że 
ich wyborcy oczekiwali od nich, iż w »prawie 
tak zKSkdniczcj nie daazą sobie ust zsmnrowac, 
lecz, bez względa na następstw a, w Izbie g h s  
ztbiorą, a dawszy wyraz swoim odmiernym prze­
konaniom od tych, które mówcy Koła, dobrzyń­
ski i Abrahamowioz, w yrazili, oddadzą swój 
głos przeciw wniotkowi Tollingera. Oto, co mi 
na to odpowiedzieli.

O wynik nie chodziło, bo wszyscy wiedzieli, 
że wniosek Tollingera większości nie znajdzie, 
a cala ciekawość ca  to się k o i cen trow ała, jak 
r ie ia ą  będ ;ie mnieiszość ? Nadzieja zwoled&ihów 
plorałacści zwracały się. od chwili załatwienia 
tej kwestyi w komisji, ku ta lie  panów, cd któ­
rej spodziewają się zmiany astaw y przez wpro 
waazenie ploram rśei. Izoa poBłów — powiada 
ją  — mając do wyboru albo obalenie reformy 
wyborczej, albo przyjęcie reformy w y o o rw j ba 
zasadzie powszechnego głosowania, ale z plur&l- 
nośaią, oświ&drzy aię za alternatyw ą droga.

Zabranie w IzMe głosu i oddanie go przeciw 
w nieukowi Tollm gero, miałoby w tych warun­
kach dla posłów demokratycznych tylko to ni 
celu, ażeby swoje odrębna przekonanie jeszcze 
raz zamanifestować. (PośłI Peteleaz zaznaczył 
je w swojej mowie podczas pierwszego czyta 
nia.) Możhwem to było tylko pizez w y stąp in ie  
z Kota, a więc przez zerwanie srlidarności 
Kula

Solidarność Kola, to jednak siła Kraju, to ta 
jego moc, k tórą innym partyom przeciwstawia­
my i dla której rząd z n*mi liczyć się musi. 
Czy w tym momencie, kiedy do większości da 
chodzimy, byłoby polityoznom -  bez potrze 
by — tę siłę p r z y s z ł e g o  Koła osłabiać?

Nie jest dzisiaj tajemnicą, że Eolidarność by­
łaby zeraanu , gdyby Rolo r ie  było się za re 
formą wyborozą oświadczyło. Solidarność w tym 
wypadku byłaby nadużyciem dla przeprowadzę 
nia interesu kliki rządzącej, dia zgniecenia pra­
wi Indu. O tem większość Kolb w-iodziala i to 
zu argument 8W0:m wyborcom przedstawia, gdy 
się przed nimi z tego tłomaczy, że ze sialow i 
sKa, pieiwotnie względem reformy wyborczej 
zajętego, zeszła

Bezsprzecznie, przewagi swojej nadsżyla 
większość Koła, odmawiając żądania posłów,

których przezwiskiem „koncentratów44 zas*.u*y- 
cają, — ż ą d a n i a  nie ^profbie44 — iżby ich 
z solidarności w tej sprawie zwolmono. Było 
jednak dobrą pclityką poiłów demukratycznycb, 
że z iego tę tylko konsekwencję wyciągnęli, 
iż konserwatystom zapowiedzieli, ze w Drzy- 
szłem Kole względem nich tę s a m ą  bezw*ględ 
noić zastosują, — dobrą po litjką  dla tfgu, bo 
sprawie tem nie zaszkodzili, a biły kraju  nie 
uszczuplili.

Sprawiedliwość każe jeanak zszuaczyć, że 
większość Uomaczyła się, th przecież także tym 
swoim człocKom, któr-rj* za nagłością obri>d n&d 
reformą wyborczą głosować nis chcieli, również 
na głosowanie w Izbie nie zezwolili.

A wreszcie ostatnia uwaga. Pozostanie po­
słów demol:i stycznych w Kole potrzebne j*»t 
jeszcze dla przeprowadzenia reformy wyborczej. 
J e s t  przecież jeszcze niejedna kwestya do za­
łata ficnia, żeby tylko wskazać na fcm slyę łą ­
czenia gmin do głosowania. Opór posłów demo­
kratycznych przyczynił się do tego, że posta 
nowienie projektu Komta/jnego przynajmniej 
złagodzone zostało — przez zejście z liesby lu 
dności z loOC na 1200, przezpostawieme „maxi- 
mnm44 o,kręgu zbiorowego os 5000 ludności i 
przez dodatek, źe muszą te gminy obok siebie 
być poiożone. Podobnych Ewestyj jest więcej.

Rzecz najw jżaiejsza w tem leiy, że t r z e ­
c i e  c z y t a n i e  u s t a w y  w y b o r c z e j  b y ­
n a j m n i e j  n i e  j e s t  p o n a d  w s z e l k ą  
w ą t p l i w o ś ć  z a p e w n i o n e  co  d o  w y n i ­
ku.  Trudacść za trudnością powstaje i co pra­
wda ptzem ija sztzt;śliwib, ale cznjnym i pilnym 
być nataży, a ao tego potrzeba siedzieć w Kole.

T /eb  pięciu posłów, którzy rak ostro prze 
ci w Jłaralaości w Kole wysrąpili, pociągnęło za 
sobą innych, Ło n k t n e  nie spodziewał, że 14 
posłów- z Keta poiskifgo od głosowania się 
wstrzyma.

Chcąc ocenić postępowanie posłów demokra­
tycznych, potrzebaby w idzieć , jak  wystąpili 
w K?le polakiem na ostatniem posiedzeniu, gdy 
swoje żądania posrawili, Z powoda nchwalonej 
tajemnicy, tyle ty iso  powiedzieć można, że ich 
wystąpienie było zasadnicze i bardzo stan  -w- 
cze. Nie mają oui powoda wstydzić się przed 
swoimi wyborcami, ci bowiem ego od swoich 
poałow wymagać będą, żeby p o l i t y c z n i e  
dziaM i, a nie wedlo tych haseł, które i n n e  
stronnictwa dla siebie tr.sją.

k u m i  „ I t i w s i  M m f .

W a r w Ł f f f ,  22 listopada.
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Żywiotam, pochopnym do strajków, pizybyiy 
wczoraj w sakots obie gazownie miejskie, 
dzięki nietaktowi niemieckiej rady, zarządzają­
cej w Di-ssiP, której prezes p. Oerhelhanser 
w obawie strajku  po zafcicin dyrektora Wel- 
kego zażądał wprowadzenia ochrony wojskowej 
we wszystkich faorykacb gazn. To m eliezerie 
się rady z opinią miejscowych członków zarzą­
du. postawiło ich w fałszywem świetle i nader 
niebbzpiecznej sy tu ac ji Wubec tysięcy robotni­
ków, zmuszonych pracować pod bagnetami. — 
Te też gdy wrzenie rosło, gdy aresztowania 
zwiększały się, zagrużeni w bezpieczeństwie ży­
cia człoikowie, zarn.du inżynier Lange i inży­
nier Jscnński, podali się óo dym isji i usnnęli 
się z fabryk, a inżynier Lindstedt wyjechał do

Niemiec. Mimo to, jeszcze fabryki byłjr czynne, 
a robotnicy zapewniali, że o strajku  nie myślą, 
od czego skutecznie powstrzymywał ich aużem 
aanfahiea cieszący się naczelny dyrektor Al- 
ber‘i (Polak). Kiedy ponawiane przez tegoż 
prośby o usunięci* wojska nie odnosiły sk itk n , 
a przeciwnie, coraz świeźize, niczem i i e  ns ra 
wiedliwione zarządzenia władzy stawi&ty p Al- 
Dertiego w położeniu bez wyjścia, zrzekł się 
on odpowiedz.alnoscf za prawidłowe oświstlenie 
miasta. W  odpowiedzi na, to wkroczyli nag.e 
wczoraj o godzinie 1 <r nocy do mieszkania p. 
Aibertiego pizy niicy Eryw ańskiej żandarmi z 
żołnieroan i i na mocy rczfcaen generał-guber­
natora wojennego a r e s z t o w a l i  p. A l b e r -  
t i e g o ,  osadzając go w areszcie oficerskim w 
gmk>cbn k c isn d i ntnry nu piacn baskim. Pod 
eskortą również sprowadzono u ży n ie ra  L ange­
go do gazowni na Wolf, rozkazując mn, wbrow 
podaniu się do dymidyi, pełnić dawne obo­
wiązki.

T eror ten był hasłem da wybuchu strojku. 
Robotnicy od pieców i warsztatów gazowni 
pizy niicy Lnćnej nie przybyli już wcaie ni 
wczorajszą uocną zmiauę. Miejsce ich zajęli żoł 
nirirze-ouperzj- Za tym przykładem poazli i ro- 
ootnicy warszti te w meenanicznyen. Robotnicy 
w gazowni nu Czystem przyszli jeszcze w pra­
wdzie wczoraj i pracowali pod osłoną bagee 
to w. lscz każdej chwili spodziewany jest i tu­
taj s tra jk  ogólny, „kntkiem nowego terorn wła­
dzy, która wydała już rozporządzenie, uby wazy- 
rfcy strajkujący bezzwłocznie zostali nwolnieni 
od slazby, kn czemu spisy ma aam zarząd fa­
bryki dziś jeszcze w ygotorać.

Nowy tan stra jk  podniecił istniejące ju ł dwa, 
masarski i Krawiecki, które zazaaczyły się 
wczoraj nowym szeregiem gwałtów w licznych 
wędłiniarniach i sklepach, usiłujących :ię wy 
łamać z pou terorn. Szyby w yataaow e powy­
bijano, majstrów pobito, towary poniszczono, 
przeważnie w sklepach nu M arszałkowskiej — 
mimo licznych patroli, które w wzmocnionej 
siie krążą od wczoraj rasa , często rewidnjąc 
przechodn ów ulicznych, przeważnie rubotników 
1 żydów. Aresztowano wiete o>ób, nawet bez 
względu na posiadane legitym acje. Między ty ­
mi byli kolporterzy proklamacyj ^Bnndn44 (Wein- 
»iper) i B praw ca zamacha na rewirowegt, Klep- 
fiSt i „bojowiec44 Cbrobak, uczestnik ostatniego 
napadu na insasenti. monopolu.

Na F r a d z e  przed fa b ry K ą  „W nlkau44 padl 
raniony strzałem z rowolwern 29-letni robotnik 
Eeiikb Lis, wskntek czego zagrzmiała salwa 
p a tro li —  na szczęście uikego nie raniąc w 
dość lnduej ulicy,

Między wiem m nem  doAoamo w nocy ści­
słej rewizyi w m eszkauta pp Fazimierzostwa 
N a t a n s o n ó w  (Nowy Świat, 1. 2). Nie po­
dejrzanego nie znaleziono, n ik t nie był acebztc- 
wany.

Z wyrokn sądu wojennego f i  v itło  wczoraj 
na szubienicach 5 bojowców: Fronciszch J ę ­
d r z e j c z a k ,  Józef K s i ę ż a k ,  Józef R a c z e k ,  
J&n G i o n k o w s k i  i Stanisław Z g o d o w -  
s Li.

Na śmierć przez pcw ies*.enie skazany zos(ał 
20-letni Gabryel S z m i g i e l s k i ,  były nczań 
szkoły handlowej, za zabójstwo w Kiernozi 
strażnika ziemskiego.

Krwawą tę kroniką wzbogacają w dalszym 
ciąga n a p a d y  b a n d y c k i e  u l i c z n e ,  do 
kony ra n n  w kukn seKnndack z ptłowem zain- 
kasowanych pieniędzy Na prow incji groźniej­
szego takiego na pad n dokonali banóyd w S łu ­
p n i e ,  g lz ie  strzałami zranili kilka osób. —

m m .

Niemcy w  Gaiicyi.
Siedzę przy • tole a przedemną otwarto fo- 

liauty urzędowego „Skorowidzu44 miejacowości 
w Gaiicyi Zaczytałem się w mm od przeizło 
godzuy, robiąc sobie wypisy do uiaiejszegc od­
cinka

ZnridBję w „Skorowidza44 aazwy miejscowe 
niemieckie: O ttenbanssn, K ianzberg, Miihlbach 
F6lizienthal, Womberguo, Poechersdorf, Koeałgs 
berg, Knenigsall, Falksnberg, Gellersdorf, Et-e- 
nam B rc K e rsd o rf , kilka KenaorfOw, G artsberg 
i UgArtsthal, W iesenberg i W eissenberg, On 
terbergen i Vordsrob«rgr Dorabach i Dorn tal d 
Rehberg 1 Rehfeld i t p Nie brak naw et rN n 
Babilon44 w powiecie bolechowsKim.

Na Br-ga. czy znajdujemy się w T^irtenber- 
gii lab gdzieś n«d górnym Renem? Nie wierzę 
własnym oczom, patrzę więc raz jeszcze na ty ­
tuł księgi foliantowej, ery  przypadkiem przez 
omyłkę nic wziąłem do rąk  „O rts-R epertonna44 
wielkiego księstwa hesziego lnb badeńskiego. 
Nie — jako żywo, nrzęa*wv „Skorowidz44 miej­
scowości galicyjskich.

Ozyt-im więc dalej i znajduję dalej nie mniej 
jak  o lrąg ło  4(L wyłącznie niemieckich nazw 
u b rz fó w  dworusich

Ozy Niemcy icb wiaściciele możt przechrzciii 
je na nazwy mem:eckie? Gdzie tam l Napisano 
w „ S k o -o w iJ z u 44 czarno na Liaiem, że „Felsen 
dorf ad Opaka" jest własnością hr Gołuebow- 
skiego (powiat cieszanorBki), Josefsaorf i Ko» 
nigsau posła dra Kolischera (pow drohobyeki), 
Koenigsberg Romai , hr. Potockiego ibow. ł a ń ­
cucki), Nenkof A. Szymanowskiego vow. w a ­
dowicki), Schoenanger Albiny WłodkoweJ (pow 
m elecki), D gartshal ad Siwka Natalii hr. Dzie- 
duszyckiej (pow. k&rnsKi), W eissenberg ks. Po- 
nAskiego (pew gródecki), W ildeuthal Błotnie- 
kiego | pow kol buszowi) ki), Einsiedel Heleny

br. Brnaickiej i Dornfeld prezesa Koła polskie 
go Jego Ekscelencji Dawida Abrabamowic/.a 
(obydwa m ajątki w pow. lmowakim).

To zfti.t* więcej, n iż .. konserwatyzm, — in 
nego wyrozn parlam entarnego ■« razie nie znsj- 
dnję — k onaerwatyzm z pewnoćcią pudziwienia 
godny nietylka ze atronr polskich wtaścicicli 
dóbr tabuiarayeb, lecz naszego rząon tu.,onomi- 
cznego, względuie S»jma krajowego, który co 
do nazw miejscowych dziorży nieograniczone 
„jus gludii14.

Lacz to wszystko, mianowicie: prz-fszło 100 
wyłącznie nazw niemieckich gmiir, z pominię­
ciem używanych przez ina poibkich i rnzkicb 
nazw, jak  u. p. ind zowie: Josefsdorf (powiat 
drohwbycki) Chróściną, Klein Rancheisdorf — 
Kn-zyną Małą (powiat niski), R e h b e rg  sarkarai 
(powiat krakowiecki) i t. d. — i w  dodatku 
40 wyłącznie niemieckich nazw dóbr tabular­
nych, — wszystko to nie jest jedynie szczytem 
cudactwa, jekie wyczytać można w „Skorowi­
dz o41, wychodzącym pod anspicyam. wicemar­
szałka Sejmu galicyjskiego, radey dworu prof 
dra Tadeusza P ilsta . — Znajduję tam jeszeze 
garść nazw rylącznro  niemieckich takici miej­
scowości, gdzie podług urzędowego spisu ludno­
ści z rokn J800 niema ani jednego N iem ca.— 
Oto te dziwolągi Heinricbsdorf (pow Kamion­
ka Strnmiłowa), Ernsdorf (pow. Lubaczów), Jo- 
sefsdnrf (pow. Mielec), Oberdorf (pow. Dobro- 
mil), Klein-Raucbersdorf (pow. Nisko) i Hohen- 
bdcl* (pow. Radomyśl) Nie jestem pewny, czy 
przy BciBlejsz m posznkiwanin nie znajdzie się 
więcej takich białyeb kroków.

Mimo woli przypominają się przytem chrzty 
polsk'cbf starych, dziejowych nazw miejscowych 
w Wielkopolsce i Prostach Zachodnich ns nie 
mieckie wykoślawiałości. Jacyśm y wobec tego 
wyrozumiali! Możne w tym wypadkn stosować 
stówa ewangielicznu: Kto na ciebie kamieniem, 
ty  na niego chlebem, — lecz żadną miarą me 
mużna tago poczytać za oględność i dbałość

narodową. Są to wydmy gonśnej nieporadności, 
które u«unąć należy.

Najgęśe ej zasiane jest koloniami niemieckie- 
mi roi kio Podkarpacie, zacząwszy od S try ja aż 
poza Nuiw órną i B taohów do Kosowa. Na tej 
połaci ziemi m itszka około 50 000 ludność aie- 
ro ied isj, wywierającej w niektórych okoli­
cach, szczególni* koło Stryja, Kałusza,' Bole 
chowa i Skolego, wpływ znaczny na u ttró j spo- 
łeczoy.

Lwów oiaczt ewy wieniec kolon j niemio- 
ekieb, bliższych i dalszych., cc najmniej dwa­
dzieścia większych gmiu Na bruku lwowskim 
rośny  jes t powszechnie kolonista niemiecki. — 
Z osad niemieckich bezastannie przypływa do 
miasta Lwowa ludność nie® oka i znaczną 
jest wśród Lrow iaD, podtbnie jak  napływ Cso- 
chów wśród Wiedeńczyków, Znaczna jej część 
nie polszczy się, wzmacniając w stolicy gali­
cyjskiej żywioł niemiecki. Lwów posiada prze­
szło 20000  ladności niemieskiej, znacznie wię­
cej, niż ruskiej.

W artoby zbadać dohtadu.e stosunki Niemców 
galicyjskich, szczególnie kościelne i szkolne, 
mianowicie, o ile i jaki związek istnieje po­
między nimi u WBzechniemieckiei] „V«reinami“ 
i „Verb»nd6mi“.

(M ątwi spis ludności (1900 r.) wykazuje o- 
gółem niemieckiej ludności w Gaiicyi okrągio
212.000, z czego przypadu na G alicję  zacho­
dnią 36.000, z*ś nn wschodnią 176.00C, Dodać 
należy, że w taj liczbie figuruje 10.700 żydów 
jako Niemców w Gaiicyi zachodniej, zsS we 
wschodniej 122 000, tak, iż na prawdziwych 
Niemców przypada w całym kraju  80 000, z te 
go na zachodLią część kraju mniej więcej
25.000, zaś na wschodnią więcej niż 84 00P

Prócz Białej i okolicy, najwięcej w G alicji
zachodniej kolonij niemieckich jest w Sądeczy- 
źnie i w nowiecie Kolbnszows^im D r Buzek w 
pracy „W ynarodowienie w świetle nowszej 
staty styk i44 oblicza niemieckie koionie w zacho­

dniej części uroją na 29. Największą liczbę 
Niemców wykazuje tu  powiat tnalsK: (14.500), 
potem nowosądecki (2400) i łrolhuszowski 
(1200), lafccncki (1000). W szystkie inne po­
wiaty zachodnio-galicyjskie mają ludności nie­
mieckiej m nitj, niż tysiąc, zas powiaty: Brze- 
ske, Brz*zów, Dąbrowa, Grybów, Jasło, Kro­
sno, Limanowa, Pilzno, Ropczyce i Tarnobrzeg, 
posiadają jej mniej, niż po sto dasz.

Inaczej przedstawia się pod tym względem 
s ta r  rzeczy w Gaiicyi wschodniej, k tóra po­
siada 131 kolonij niemieckich. W  tej części 
kraju  znajduje niemczyzna silne poparcie ze 
strony zydór. Tym sposobem dzieje aię, że po­
w iat d r c h o b y c k i  wykazuje Niemców prze­
szło d w a d z i e ś c i a  d w a  t y s i ą c e ,  brodzki 
przeszło 17.000, dotinianski przeszło 14.000, 
zas powiaty: Kołomyja, Kosów, Rawa Rnska, 
Śoiatyn o trąg ło  po 10 000, a nadtc trzynaście 
powiatów: Bohorodczany, Czortkow, Gródek, K a­
łusz, Lwów, Naówórca, Przemyśl Przemyślany, 
Skalat, Stanisławów, Str:.j, Żółl .ew, Żydaczów, 
od 7 do 5000 Niemców. Odsotkowo stanowi lu­
dność niemiecka w G ahcyi wschodniej 3 7 o- 
gólnej ludności, podczas gdy w Gaiicyi zacho­
dniej wynosi ta  odsetkowrość tylko 15.

Pornszywsisy spn  wę niemieeKich kolonij w 
Gaiicyi, nie będzie od rzeczy i bez związku 
z tem przypatrzeć się nieco bliżej Niemcom 
galicyjskim, mianowicie, jak  się oni rozsiedli 
w Kraju naszym, gdzie i w jaKiej liczbie, cno 
ciąż to rzecz mniej wesoia, uiż rozczytywanie 
się1 w „Skorow.dzn44. Rzecz jest poważniejsza, 
gdyż nrmowol. stają  nsm przed oczy tragiczni 
obrazy kolonizacji niemieckiej na ztamiacL poi 
sk eh i słowiańskich, witana zraza jako kultu  
ra lre  dobrodziejstwo, przez ts ią ż ą t  polskich i 
słowiańskich troskliwie pielęgnowane, które 
stało się w ciągu wieków grobem dla poIsko 
ści, wzgięanie dla słowiuńskośc* Mamj aż nad­
to odstraszających prcy*łanów z p-zeszłośei 
(nadłabskie ziemie, Łużyce, Fomorze i Ś lą s t)  i

N r p a d  n a  p l e b a n i ę  w Z a g ó r z u  w poię 
odparto.

Z a i n t e r e s o w a n i e  s i ę  w y b o r c z e  zuo- 
w i o s ł a b ł o  pod wpływem osiągniętej już 
przewag- liczebnej chrześcijan w oimiu okrę­
gach. Duisze, ju t  tylko na setki wnoszone de- 
Klaracye utwierdzają tę przewagę Nawiąrane 
nrzez narodowa dem okrację rokowenia z Pol­
ską P arty ą  Postępową toczą się dalej, ja*  to 
daje io  poznania organ tej f rak c ji „Przeiom44, 
choć osion ęte są pewną tajemniczością. Nato­
m iast w kołach in teligencji żydowskiej zazna­
cza się coraz s;luiej zwiot przeciw kandydatu­
rom żydowskim wyznaniowym, tak  że będą one 
roczej naw et zwalczs.ee ni, korzyść Kandydatur 
postępowych, 3le chrześcijan. C*y objaw ten, 
podkreślony w izoraj w urzędowym erganie po­
stępowej dem okracji „Ludzkość44, ma stanowi 
wrośnie owej poszukiwanej przez narodowców 
ceny kompromisowej wzajemnych ustępstw ? 
Zdaje cię te  ta.; jest, a kandydatem n t  dru­
giego posła z W arszawy ni, którego nie tru ­
dno będzie zgodzić się narodowej demokracji, 
jest p. Świętochowski.

L o b j  u n i w e r s y t e t u  w a r s z a w s k i e ­
g o  p r z e s ą d z o n e  tą  w każdym razie aż do 
sierpnia 19C7 roku samą ucbw rlą profesorów. 
To taż owych 40 podań o przyjęcie, wniesio­
nych przm  sim ych R osjan, jakie napłynęły do 
rektoratu od oht iii znanego oświadczenia mini­
stra  oświaty Kanfmana, iż uniwersytet w ar­
szawski musi pozostać rosyjskim, pozostało 
n i e t w z g l ą d n i o n y c h ,  a dalsze przyjmowa­
nie zgłsszań nrzędownie wstrzymsno z powoda 
zaml n 'ęcia nniw ersyteta i rozjechania się pro 
fesorow Do sierpnia liczy rząd na zmianę 0- 
pinii o tyle, żi spędzeń* zewsząd Rosjanie, 
wychowamy semlnaryów prawosławnych, żydzi 
i Polacy, żądni kuryerj urzędniczej, zapełnią 
uniw ersytet do wysosości dawnej liczby sła- 
chaczy zwłaszcza pizy nlgach dla kobiet, przy 
zapomogach rządowych, przy powiększeni j o 40 
liczbie stypendyów mimsieryalnych i n ż jt jc h  
na cel propagandy styp«ndyach polskich, uwa­
żanych za tłasn o ść  uniwersytaro o ile ich za- 
pirodi.wcy lub spadkobiercy nie znajdują się 
juz przy życiu.

W  obn faorykacl firmy „W ulkan44 nu P ra- 
dze odbywały się przez cs'"ł noc r e w i z j e .  
Aresztowano w jednej fabryce 25 a w drugiej 
15 robotników, podejrzanych o wyrabianie na­
bojów, kal, rewoiwerów do czejjo wystarczały 
pozory taKie, jak  ccęści składowe do rowe­
rów maszyn, dźr?igni i t  p. Żołnierze pszabie- 
rali z fabryki dużo przedmiotów., ni „pamiąt­
kę44. R euizye akończono dopiero rano o godz. 
10 Fabryki otoczone są kordonem wojska.

Wyrokiem sądu potowego, r o z s t r z e l a l i  
zostali w Nowo Alek&andryi n&pasupcy na 
tra rsp o rt monopolowy: .Tózel Dąbrowski, P ictr 
Pęl al i Adolf S o b i ń s k i. Groi.

Pcioźenio polityczne we Francyi.
Przedwczoiaj rozegrała się w Senacie francu­

skim bardzo charakterystyczna scena pomiędzy 
senatorem G rndin de YiUame a prezydentem 
gabinetn Glemeucehu Ja k  to już doniosł poprze­
dni telegram , G a u d i n  d e  V i  1 l w i n e  wuiósł 
in terpelację w sprawie zagranicznej polityki 
gaainetu, a odpowiedź prezydenta gabinetn, po­
dana obecnie przez dzienniki paryskie, była, bądź 
co bądź, wymijającą tak  co do stosunków pe- 
mięózj Francyi a Anglią, jakoteż i co do sta­
nowiska Francyi wobec Niemiec

C ć m e n c e a n ,  zwrócony do interpelanta,

teraźniejszości (Pozntm ki*, Prasy). Obowiązek 
narodowy każe więc dranchać nrw et na pozor­
nie zimne sprawy.

Niemrocka Koloniiacya w Gaiicyi sięga s ta ­
rych bardzo czasćw, bo w ie tu  X III, P o ten  
droga warstw a iH o riza ry jn r przypada ne czasy 
K*7’ mierzą W  Dz’wna rzecz, z pierwszej ko- 
łonizacyi X III w e k u  utrzymały się szczątki 
niemieckie ua pograniczu śląckiem, roianowiciu 
w okolicy Białej, które dz ś w bojowym szyku 
pocliłaniaią ludność polską, cłtatyrtyka wyka­
zuje około 1000 Folsków zgormsnizowanjch 
w ostatnich latach w Białej.

Dzisiejszą niemczyznę w Gaiicyi, prócz bial­
skiej, mamy głównie, a naw et jedynie no za- 
wdzięczenir cesarzowi Józefowi II, t tó ry  w ce­
lach germaoizacyisych zbsiai G alicję  i Buko­
winę koloniami niemtockiemi. Te trzym ają się 
silnie w Gancyi na Bukowinie zaś wydoją już 
plon obfity.

Iiienrow  z Podka-pacis rnskiego wzywr. po­
znańska kom isja kolomzaeyina do osiedlauia 
się w Wielkopotac*. O bliższych szczegółach 
tego fak ta n ik t n naa mc nie wie. Ze stano­
wiska narodowego nie obojętna to rzecz. T rze­
ba ją  zbadać. Równie znaną jeat rzeczą, iż 
koleński „Gustaw Adolf Verein“ operuje w G a­
lic ji  lak  samo, j&K nnm iecki „Schulrerein44 w 
Wiedniu, a prawdopodobnie i berlińskie lnb 
inne podobno towarzystwr. O tam także mc 
nie w.emy.

Pragnąłbym tedy zwrócić uwagę naszych 
miarodajnych czynników na Niemców galicyj­
skich, aby się nimi nieco bliżej zsjęl Poli- 
ty s r  „laissez taire, laissez a lier1' prowadzi do 
bardzo niemiłych niespodziane): i mści się sro- 
dza. Miejmy więc na oku Niemców w neszyra 
krajn. T aką naukę T jsnnw am  z urzędową 
„Skorowidza44 miejscowości
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mówił Powiedziałeś pan , że jestem zwoienm 
kiem pom yci acgielsL iej, nie dawszy żadnego 
bliższego szczegółu, skutkiem czego nie wiado 
mo, co to ma być za polityka? I  wyzyskujesz 
to pan , azeoy Fraucyi przepowiedzieć wielkie 
nieszczęście".

G a u d i n  d e  V i l l a i n e  przerywa mówcy, 
w oiająj gwsłtownie: „T ak , czy n ie? istnieje 
konw encja w o jsio ^a  z Anglia czy n :o ?“

C l ó m e n c e a n  odpowiada: „Czy sadzisz pan, 
że na podobne pytanie mogę odpowiedzieć: tak, 
lnb me, chociaż m inister spraw zagranicznych 
i mnie i wszystkim kolegom wręczył depesze, 
z których kilka odnosi się do porozumienia 
angialskc-francnskiego ? Nie. W ten sposób me 
stnilyowałem tej sprawy. Czy istmeje k o n w 0 n- 
c y a  w o j s k o w a ?  J a  t e g o  n i e  w i e m ,  a l e  
s ą d z ę ,  ż e  n i e  i s t n i e j e .

Gaudio de Viliaine nazwał tę  odpowiedź nie­
bywałą i rzeczywiście w taki sh razach prezy­
dent gabinetu albo odmawia odpowiedzi ze wzglę- 
da na dobro państwa, albo przedstawia rzeczy­
wisty stan  rzeczy, chociaż często niezupemie 
zgodnie z prawdą. Ale zadziwić musi każdego, 
gdy prezydent gabinetu w tak ważm j sprawi*, 
jak  konweneya wojskowa z Anglią, odpowiada, 
że nie wie, czy lgtnieje, ale sądzi, że nie,

Natomiast trafną i o tw artą odpowiedź dał 
Ciómenceau w sprawie stosunku F ra n c ji do 
N i e m i e c .  „Mów.łeś pan — rzeki Clómencean 
do interpelanta — o ministrach odwetu Tego 
wyrazn nie masz pan praw a wypowiadać. A ja ­
ką mam dać odpowiedź? C z y  p a n  ż ą d a s z ,  
a ż e D y , n  z a p r z e c z y ł  p r z e k o n a n i u ,  
k t ó r e  t k w i  w s e r c a c h  w i e l n  F r a n c u ­
z ó w ?  Oto, na jakie żądanie pan się odważasz 
Albo chcesz pan, ażebym Francyę naraził na 
najgorsze niebezpieczeństwa, mówiąc, że masz 
pan stoszność? To jest niegodnem dobrego 
Francuza".

D yskusja  ta  s' ' yła się, jakw adom o, po­
myślnie dla gab seu&t bowiem uchwalił
dla niego wotum -dufania. Natomiast w poli­
tyce wewnętrznej groźną dla obecnego gabtaetu 
może stać się k w e s t y a  k o ś c i e l n a ,  a mia­
nowicie s p i s y w a n i e  i n w e n t a r z a .  Obe 
cnie m ają władze jeszcze w 21 departam entach 
spisać inwentarz w 2000 kościołów. Jak  się 
ludność wob c tago zachowa, czy przyjdzie 
znowu do krwawych zaburzeń, niepodobna prze­
widzieć, ale ie  gabinet będzie m rsiał zdobyć 
się ns spory zasób zimnej Krwi, to nie ulega 
wątpliwości.

Podczss spisywania inwentarza w  Lander- 
man, Brest 1 Plondauiel zdarzyły się tyiko dro 
bne zajś ia. Żaadarm erya silą otworzyła bramy 
kościoła, przycrem chłopi zranili lekko kilku 
żandarmów, którzy znow n uwięzili ekscedtutów 
Podobnie działo się w P&anrol i Hćranlt. Zda­
rzył się tasza  wypadek, ze oficer, kłerykaluie 
usposobiony, otmówił interw encji. Mianowicie 
w  St. Capelle koio Lille kapitan z 8 pułku 
piechoty, M a g n i e r  nie spełnił żądania komi­
sarza p licyi, ażeby wojsko siłą otworzyło bra­
mę kościoła. Magniei oświadczył, że dopiero 
wtedy aa  Komisarzowi asystencyę wojskową, 
jeżeli nie znajda się cywilni robotnicy, którzy- 
by bramę wyważyli. Komisarz po długich po­
szukiwaniach zualeźli wreszcie cywilnych robo- 
suików.

W Becnes odbyła się sądowa rewizya w re­
d ak c ji pisma „Nov clliste de Bretague" z tego 
powodu, że pismo ta  w spo&Ob nielegalny otrzy­
mało uizędowy akt, zabierający termin i do­
kładny spis zarządzonych przez prefekta spisy- 
Wań inw entarza po kościołach. W 'adze spis ów 
i termin trzymąły w tajemn cy, ażeby przeciw­
nicy rządu nie mieU czasa do agitacyi i urzą­
dzania czynnego oporu

„M atin" podaje następujący spis alfabetycz­
ny ae aitamentów, w których ma się odoyć 
spisywanie inwentarza, tudzież liczbę kościołów 
w każdym departamencie:

Ardóche. 134 kościoły; A veyrcn, 537; Bcn- 
cbes-dn-Rhóne, 2 2 ; Calvados, 7; Corse, 83; Có- 
tes du-Nurd, 381; Doubs, 156, DeUi 8óvre», 62; 
Finisió.-s, 196; Gard. 54; IIórauit, 136; Hauie- 
Loire, 154; H*ute-St,ena, 13; Ju ra , 7; Loire 
Inlerienre, 92; Lozóre, 166; Lot et Garonne, 12; 
Manche, 400; Maine-et Loire, 79; Mense, 12; 
Orne, 25; Pa^ de-Calais, 26; Pny-de-Pó ne, 37; 
Savoie, 83; Seine-et-Oise, 23; Tarn, 131; Ven- 
ćće, 69. W 17 departam entach liczba kuściolów, 
r  których ma być przeprowadzony spis inwen 
tarza, wynosi od 1 do 1C

Polityczna intrygi.
Od chwili, w której rząd serbski po nową 

pożyczkę i po nowe działa zwrócił się nie do 
Aastryi, lecz do F ra n c ji i gdy wywołane tem 
naprężenie anstryacko-serbskich stosunków za­
mieniło się na o tw artą wojnę h»nalowo cłową 
między obu państwami, znaczna część prasy 
wiedeńskiej rozpoczęła przeciwko Serbii nie- 
zwykle zaciętą i bezwzględną kamnantę. W zy­
wa ona rząd, aby ani na krok nie ustępował 
z zajmowanego d z ś  wojowniczego atanowiska, 
aby małemu a „niesfornemu" sąsiadowi dał 
w całej pełni ncznć swoją polityczną i ekono­
miczną przewagę — równocześnie zaś usiłuje 
wykazać, że 10 nagłe odwrócenie się Serbii od 
Austrc W ęgier jest wyłącznie następstwem oso­
bistych in tiyg  i osobistych spekulacyj człon­
ków obecnego gabinetu serbskiego, głównie zaś 
prezydenta gabinetu Mikołaja P a  s i c z  a. Za­
rzuca mu ona przedewszystkiem, że otrzymał od 
konsorcjum  francuskiego, z którem zawarł n- 
mowę co do nowej pożyczki, głównie zaś od 
firmy Schneidera w Creuzot, której powierzył 
dostawę arm at, czek na „łapówkę" wysokości 
miliona i dwustn tys.ęcy franków i że dziś czy­
ni co może, ażeby utrzymać się n steru rządów 
aż do zrealizowania tego „interesu", boz wzglę­
du na to, iż naraża tem k aj swój na klęskę 
ekonomiczną Gdy zdecydowano się wystąpić 
z tą  kompromitującą Pasicza rew elacją, przy­
puszczano, jak  się zdaje, w Wiedniu że zdy 
skredytuje go ona w oczach skupczyny i że 
spowoduje jego upaaek. Nadzieja ta  zawiodła, 
mimo silnej opozycji w tkupczynie, mimo za­
targów z królem, Pasicz utrzym uje się na sta 
nowiskn. Okazała się więc potrzeba użycia e- 
szczo ostrzej szej broni,

Przed kilka dLiami pojawiły s ’ę, jak  wia­
domo, w prasie wiedeńskiej sensacyjne. wiado­
mości, jakoby serbski następca tronn był umy­
słowo chory, a na dowód prawdziwości tych 
wiadomości przytaczano cały szereg rzekomych 
szaleńczycn jego wyDryków Gay zaś uiesci te 
zainteresowały już cały ogół, pojawiły się inne, 
przypisujące rozpuszczenie tych wiadomości no­
wej intrydze Pasicza. In tryga ta  miała mieć 
podobno cel następujący: Król Piotr, powierza­
jąc m:syę utworzenia gabinetu Pa siczowi, po­
stawił mu za warunek, ażeby dla następcy tro ­
nu postarał się n sknpezyny o csoDuą l i s t ę  
c y w i l n ą .  Pasicz przyjął ten  warunek, przeko­
nawszy się atoli, ie  projekt tak i napotkałby 
w całym krajn  na ostrą opozycję, „zapomniał" 
przedłożyć go skupczynie wraz z budżetem. Gdy 
zaś król P iotr nalegał na spełnienie swego ż ą ­
dania, prezydent gabinetu, pragnąc przedewszy- 
stk.rm  doprowadzić do skutku swój osobisty 
m teres z nową pozyczka, polecił swoim agen­
tom rozpuścić wiadomość o umysłowej chorobie 
następcy tronn, licząc na to, że zdyski edytuje 
ona projekt królewski do tego stopnia, iż sam 
k»-ól uzua za stosowne cofnąc go na razie. Użył 
on zaś do tego celu prasy wiedeńskiej, p nieważ 
prasa serbska, skrępowana ostrą cenzurą, nie 
mogtaby zamieścić takich rewelacyj.

Ile we wszystkich tych wieściach prawdy, 
trndno na razie dociec. Zdaje się jednakże, że 
że o ile dotyczyły one stanu umybłowego serb­
skiego następcy tronu, zawierały co najmniej 
grubą przesadę. Zupełnie inaczej bowiem przed­
staw iają obetnie charakter i stan umysłowy 
Królewicza serfctkiego korespondenci pism, któ­
re w be* Serbii zajmują stanowisko bezstronne. 
Tak n. p. korespondent „F rankfurter Ztg" za­
przecza rewelacyom prasy wiedeńskiej „Króle­
wicz serbski — pisze on —  ma rzeczywiście 
charakter baidzo pupędliwy i gwatowny Żda- 
rza się często, że posuwu się on aż do ciele­
snego karania swej służby, gdy natychm iast 
me wypełni jego rozkazów Mimo to posiada 
on usposobienie miękie i dobre serce, i nie

te raz przedłożono zagraniczne dzienniki z re­
w elacjam i o jego rzekomej chorobie umysło­
wej, oświadczył do jednego ze starszych swo­
ich powierników: Przyznaję, że popełniłem nie­
jeden wybryk, niegodny mego stanowiska, lecz 
to się teiaz zmieni. Daję panu słowo, że będę 
odtąd unikał takich sp ia re k , będę się stara ł o 
to, aby mme uważane za poważnego męża 
i  książę Jerzy  —  dodaje korespondent — za­
wsze dotrzymuje słowa".

Jeżeli więc te  inform atye frankfurckiego 
dziennika polegają ne prawdzie, pogłoski roz­
siewano przez prasę wiedeńską uważać trzeba 
za newą intrygę, zw racaiącą się już nietylko 
przeciwko Pasirzowi, lecz także przeciwko obe­
cnej dynnstyi serbskiej, intrygę, która jest ty l­
ko nowym odwetem za wyrwanie z rąk  kapi­
ta ła  wiedeńskiego zyskownego interesu — ko­
sztem Serbii.

Teraz atoli jedno z pism wiedeńskich, „W ie­
ner Allg. Z tg", poannęło się jeszcze o krok 
dalej i podaje nową sensacyjną wiadomość, ja ­
koby rząd serbski popierał zaraury  pewnej 
grupy szaleńców, mające na celu w y w o ł a  
n i e  w B o ś n i  r e w o l u c y i  p r z e c i w k o  
A n s t r o - W ę g r o m .  Wiadomość ta  brzmi tuk 
fantastycznie, że trudno jej dać wiarę, fak t zaś, 
że pojawiła się w chwili, w której m ają się 
rozpocząć nowe rokowania handlowo-lr&ktatowb 
z Serbią, nasuwa przypuszczenie, że ma na ce­
la  utrudnienie tych rokowań przez wywołanie 
nowyt h podejrzeń w rządowych kołach wiedeń­
skich. . . .  "!

Że stosunki w Serbii są wprost opłakane, że 
kraj ten ciot pi ogromnie z powodu korupcji 
wśród jego sfer rządzących — to rzecz zaana. 
M.mo to, jak  się okazuje, należy przyjmować 
wszelkie dotyczące doniesienia prasy wiedeń­
skiej z pewną ostrożnością, gdyż znaczna część 
tej prasy jest również skorumpowana i służy 
nie tyle prawdzie, ile postronnym interesom i 
celoru, nieraz wielce wątpliwej wartości mo­
ralnej.

Przeciw karze śmierci.

waha się z własnej in.cyatywy p.zeprobić tych, 
ziniktórym w yrządzir krzywdę Wśród sfer dwor­

skich wzbudza kn niemu niechęć głównie jego 
wielkie zamiłowanie piaw dy i niezwyklu jego 
otwartość i szczerość. Nie waua się on powie­
dzieć każdemu, co o nim sądzi. I  tak  jednemu 
z dworaków oświadczył bez osłonek, że jest 
największym złodziejem w Serbii, innemu za­
rzucił, że Die umie myśleć logicznie, trzeciemu 
wreszcie, że jest szefem austryackiej kliki. Po­
głoski, jakoby upijał się często, są wręcz bez­
podstawne, ta s  samo pogłoski o jego aw antu­
rach miłosnych. W szystaie jego długi wynoszą 
obecnie zaledwie 40 000 denarów. Dawniej stro­
nił od nausi, onecnie nczy się chętnie. Gdy mu

Powiędiy priedlołentfcMi, która rsąd franci iskl 
sg łcd ł w parlamencie, znajduje się tzkżo projekt 
u it« ry  o a n i e  ś l e  a In  k a r y  ś m i e r c i ,  a przed­
wczoraj Senat rozpoczął n a l nim obrady. Los tego 
wniosku nie jest sapełnG pewnym, gdyż bardzo 
wieln senatorów będuie głosować przeciwko r'e«u , 
nie tyle a przekonania, jak se wzglęóa na wybor­
ców. W e Włossecn kara śstieroi snleslocą zoftaia 
w rokn 1889, w Hoi&ndyl w roku 1870 w Por 
tagalll w r. 1867, w Szwajcaryi w r. 1874, cho 
clai niek óra kantony sap rcw airły  ją ponownie 
» r. 1879. W Belgii iraia śmierci istnieje właści 

wie tylko aa papierze, gdyż o i  r. 1863 ola wyko 
naao tam ani jednego wyroku śmierci. Także nie 
które rtany Unii północno amerykańskiej m iosły  
karę śmierci. We wschodniej Eiropie nie ma kary 
śmierci w BnmnnH o i r. 1865, i* ś  w R isy l istnie 
je w eile  DBlawy kara śwlercl tylko za adradę sta ­
nu. Obecn e rzeczywistość aaaajo w Rosy kiam 
ustawie.

Karą śmierci zajmuje się równie teologia jak 
i nauka o prawią, równio filozofia, jak medycyna 
1 nauki społeczne Zwolennicy 1 prseclwalcy tego 
środka prawnego zgromadzili już tyle dowodów 
przeciwko niemu, lnb za al«a, żo eprawę możnaby 
uważać za rozstrzygniętą Tak nie jest, gdyż cole 
tlrony uważają swoje dowody a» nieabite, przypi­
sują zaś prseolwnlhom ulctrafaość poglądów, a co 
najwtżnlejsze. decydujące czynniki, to Jest rządy 
ule chcą zgoislć  się na zniesienie kary śmierci, u- 
ważając ją za kcniatin-jść państwową. Z togo po­
woda lstnleaie w jakie&ś państwie bary śsslerei 
nie może uchodzić za wymierwlk kultury, którą od- 
m acza się jej leaność, gdyż polityka państwowa 
uirga o wiele silniej prawu bezwładności, niż kul­
tura umysłowa lub artystyczna. Stąd w państwach, 
których luoność poRlaća bardzo wysoką kaitnrę, 
istnieją często ratofano instytucye społeczne i po­
lityczne, właśnie ową siłą bcm łzdooścl.

Kara śmierci, jak w ogóle żary, oyła pierwotnie 
prywatnem prawem od weta. Kto czuł się poszkodo­
wanymi przez to, że krewny jego został zabity, 
miał prawo rozporządzania życiem r&bójcy Na tle 
tego zwyczajowego praw* powstała tak uwam 
„wendetta", istniejąca dotąd w Sycylii, Korsyce, 
Albanii i Czarnogórze. Teoretyczne aisst.daleule 
kzry śmierel zawierało ustawodawstwo żydowskie, 
głoszące i» s .d ę: „Oko za eko, ząb u  ząb". 0,1 
chwili, gdy kara śmierci stała się wyląoinem pra­
wem państwa, szczętu ją ros«zerzzć ca cór a to

więksae kolo przes tępstw. Nietylko morderstwo u le ­
gało karze  ś m ie rc i , iecz U k że  inne  przes tępstw a, 
jak  n p. odpadnięcie od re l !gll pańi twowe; , id r a d a  
s t a n u , k rzyw op rzys ię s tw o , z łam anie  w izry  m ałżeń­
skiej 1 t. d. T o  rozciągnięcie kz ry  śmierci n a  lios- 
ne przescępbtwa było oczywiście zgubsem  dla lud ­
ności, k tó ra  p isyzw ycza l ła  się do w ykonyw ania  czę­
stych wyroków śmlerol 1 zaczęła je  lekceważ; ć. 
Na tracen ie  akzzańbów spieszono, jakby  n a  wesołe 
widowisko. K a ra  ś m ie rc i , k tó ra  m iała  odstraszać 
od z b ro d n i , nie w yw iera ła  n a  przytępionych nmy- 
ałach i neancizch żadnego w rażeulz .  W idząc  to  po­
wszechne i i  liczeń! i, prawodawcy zdobyli się ty lko  
na  dalsze, Jeszcze dziksze środki. Poproz n oho 
s trzy li  k z rę  'm lerc l  okrn tnem l to r tu ram i. Sfcasań- 
sów w pla tano  w kolo, ćw lartow tno ,  rozrywano koń 
mi, wbijano n a  pal i t. p.

T iw a ło  to aż do połowy X V II I  wieku. W  naace  
praw a karnego  nas iąp l ł  rady ka lu y  sw ro t  Słynny  
p raw n ik  wioski B eccaria  byt pierwczym, k tóry  w y­
stąp ił  przeciwko karze  śmierci. W e  F ranoy l Vol- 
ta l re  całą siłą  a rgum entów  zwalczał ten  rodzaj k a ­
ry, k tó ry  nw zżał zc b a rb z rzy ń ik l  i bezskuteczny. 
W  Anatryi cesaraowa M arya T e resa  położyła kres  
tor turom , was Jósef  I I  zniósł karę  śmierci, ś l e  w 
8 l a t  później rząd  a u i t ry a c h i  zaprow adził napo- 
w rót k a rę  śmierci, lz tn lejącą dotąd w tem pańBtwie. 
W  r. 1848 niek tóre  pańs tw a  niemieckie, ja k  W i r ­
tem bergia ,  3  idea!a, B raussw lk ,  B rem a 1 H sm b a rg  
zniosły karę  śmierci, a le  parias?ent Rzeszy n iem ie­
ckiej zaprow adził ją  znowu w całych Niemczech.

W ick  X IX  był w iekiem znacznego postępu w 
< U M sin ’e p raw a  karnego i przedowasystKiam karę  
śmierei rg ra n lo ry ł  n a  bardzo m r łą  l ic ioę  sb re d t i ,  
przew ażnie  ty lko na  zb rodn i ;  morderstwa. T o r tn ry  
już  rzeczywiście  nigdzie n*o is tn ie ją ,  p rzynajm nie j  
na papierze, chociaż w rzeczywistości ad a rza ją  się 
jeszcze w ypadki to r tu row an ia  więźniów, np. w Ro- 
zyl i H iszp an ’!. Chiny dotąd jeszrzo  w ymierzają  
k a rę  śmierci z to r to ram i,  np. palenie na  stosie, 
przecinanie  p iłą  nab ijan ie  na  pal Itp. Daiej k a ra  
fsBteicl nie bywa oboca’e w państw ach  nywlliao- 
wanyoh w ykonyw aną  publicznie, ale pośród murów 
wJęx'9nia i w  obecności nldwielu powołanych do t e ­
go osób. Ale i przeciwko tak  (g ran iczone j karze  
śmierci w ys tępu ją  uciisni, żądając  aapełnego jej 
zalesienia .  K a ra  śm ieic l wcale c le  spełn ia  tego za 
dania, k tóre  je j r r z y p is o ją  uw  lennicy tego dra  
końskiego środka, a mianowicie nie c d s t r a s t a  od 
popełniania  abrodnl S ta ty z tyk a  wcale nie wyk«zcje, 
ażoby liczba zbrodni była  w iększą  w tych p»ń- 
stiwwob, k tó re  zn łosły k a rę  ś a ' e r d .  Na wzroso lub 
zeaniejissan » zię liczby zbrodni w pływ ają  zupełnie 
inne cayuniki. Zemstą nie może być k a ra  śmierci, 
wszyscy bowiem p raw cd aw jy  w y n ź u ie  Bię z a s t r z e ­
g a ją  przeciwko u w ażan ia  k a ry  śmierci odwet 
społeczny. Nic n ie  p rzem aw ia  m  k a rą  śm L rc l,  na  
tom las t  wszyztko przeciwko niej. Dyokusya nad  tą 
sp raw ą  w Senacie nędzie w każdym r a n o  bardzo 
za jm ującą  I zapew ne nie pozostanie bez wpływu 
n a  inne pań s tw a .

Z obcyoh teatrów .
(.Blrlhl* na aoenie teatru Jutoine’* w Paryże — ,La 
Tlerge d’A\ila“ w teatrze S»r> BcrnUardt. — Nowa tra- 

geSy- Gabryela Dannanzla).
Fraueja republikańska, .rozbrzmiewająca hasłami 

wolności, pos ada jojzcse barDi.r ńiMe zabytki z 
dawnych czasów, Jak nzprsykład esławloas „B!rib(u, 
Co to jest „Blribl"? To potaysł francnsklcgo sądo­
wnictwa wojskowego, które pod akwaraem nlerem 
AIryki stworzyło dla skazińców swoich prawdziwo 
piekło, zwane w girarze ludowej „Biribl". Jak wy­
jaśnia „Mat.n“ czytelnikom swoim, owo piekło woj 
= kowe w Afryce ma trzy edusiały: „Biribl", czyli 
kc-mpanie karne; dslej „Bat * Ali" (batiillous ó A- 
friąze"), to jest bataliony afrykańskie, a wreszcie 
„Tr»y*bi publlcs1', to jest ronoty puDlicane, oczy­
wiście przymnsowo. Da tego piekła możoaby je ­
szcze doliuyć znaną icgię sadzo^Ieaiką, ale we­
dług ustawy jest to osobna Inatytucya wojskowa.

Do batalionów afrykańakioh bywają wysyłani po 
spullcl tbrodniarze, któray w gw łM e Inlawej na­
lew ają się „ joytD i’, to Jest „weseii"; na loboty 
pablk ine ikazywani tą żołcierse przez , ąa wojen­
ny za ciężkie występki przeciwko karności wojsra 
rej i mają nazwę „tetez de Tezo", to jeat „go

wy cielęce", a wreszcie do „Biribl" idą tak zwani
camisards", żołnierze, którzy popełnili lżejsze wy­

kroczenia wojskowe. O tych skazańcach pisał daw­
niej Dubois D ifaulle w książce p. t. „Camisard", 
P easz de u»p'« .  et coco?", obecnie zaś na tem tle 
napisali sitaki w trzenh aktach p. t. „ B i r i b l "  
Jerzy D a r  l e n  1 Marcel' L a  a raz .  Jak widzimy, 
i ie c z  nadzwyczajnie aktnalns, tom aktualniejsza dla

Paryżan, że jeden z autorów, a mianowicie Darien 
nosił przez cztery lata kupotę „camisard’a", to je ot 
odbywał karę w „Biribl". Taki aułor mógł dać 
aatentyozne obrazy piekła wojskowego w Afryce.

Sitaka owa pojawiła Bię na Bcenie teatrn As. oi- 
ne’a, którego dyrektorem jsst F. G órier od chwili, 
gdy Aatoino objął dyrescyę „0 .’4:mo“. Bohater s ita ­
ki, reerut Jsu Bernard, wydalił się ■ konar bez 
pozwolenia, za co acztał uwięalosy jsko ableg wij- 
■kewy 1 skasany do „Biribl". W  drugim i trzecim 
akcie widzimy go w Afryce. Ale postać Bernarda 
nztępnje na pl*n drugi, astorowie bowiem dają wl- 
dsor kinematograficmn obrazy z życia T7 Biribl. 
Reimaltego wieka skaszney prcecLcuzą pracz ctłą  
skalę saęoań się i tertur, które wstrząsają widzem, 
cą bowiem rzeczywistością współcaesisej doby. Akto­
rzy odegrali swoje role, jak zapewniają reojnseiici 
paryscy, znakomicie, zwłaszcza odśnieżył się dyrek­
tor Gómier w roli „camisard*", który illcgfe lata 
spędził w kolonii karnej. PobliOincść przyjęta szta­
bę z zapałem, z praia omawiając tę preMierę, do­
magał/ się zgodnie zniesienia owych afrykańskich 
zakładów karnych, które są bezpożyteesaym zabyt­
kiem barbarzyństwa.

W teatrze Sary Bernbardt pojawił zlę pora* 
pierwszy na zceale pięcioaktowy dramat wierszem 
Km talia M e n d ś s ’ g o  p t. „ La  V i e r g j  d ’ A r i -  
l a" („Dziewica z Awlil") Gay Laom y rsceaseyi 
swojej dał naitipający tytuł: ,,L» Vier^e a'Av!la, 
ia nooTelle oocrre ae M. Catalle est. un
peóne graTe et ab on k at ąuo psalrioBe harmoniea- 
soment M »e Saizh Bernharit". Jtżs'1 to jent po 
wledzlane iłrśllw le, to Lauaay ma słassność. P tę ł 
aktów w pięcia tysiącach wierszy! Wprawdzie wier­
sze fe naplasł Catnlle Meacói, a recytowała ja „d’- 
r'ne Sarah", bosi a Sara —  ale 5000 wiersay, to 
za wiele aa jeden wieesór Sara aogł*  znowu po­
pisać ile zwojem podnosi i?*!e» oczu i swoim gło­
sem srebrnym, ale te oczy i ten głcs, które n e 
gdyś czarowały, dz!.’*! straiiły wiele blzsku i dźwię­
ku. A boiaj ciy  nie miuął już także esas Mendći’*, 
wykwintnego parnasisty. A e psbliciocść, nczęsacia- 
jąca do teatru Sary Beruharit, je*t zbyt w ykszł/ł- 
ccaą, ażeby nie wysłuchać cierpliwie 5000 wierszy, 
wygłoszonych w znacznej e*ęśal prawa Sarę.

Bohaterką sztuki jest św. Terno*, założycielka 
zikoan Karmelitanek bosych, m lstycisa wizyonerka, 
uważająca się ra oblubienice realną Chrystusa. Za­
pałał do niej miłością kapłan apostifa Erwuu, któ­
rego znów kocha maarytsóska dziew/syna K siaera, 
mająca b ić  antytozą caystej dziewicy niebiańskiej, 
Tjrezy. W xruszają?ą miała być łcc-es, gdy św. Te- 
reia natchnęła ‘agodaoćulą dossę pobożnego tyrana, 
króla Filipa, dająo mu kwiaty, poświęcone modła­
mi zskowiilo. L ł.Ir.',śi ule i Jesolct, walczący o 
władz; na dworae Filipa, chcieli uzyć Tei^sy za 
narzędzie swoich planów, ale zamUr ten nie po- 
wióoł alę. Wreszcie Tsresa, któta przez chwilę can- 
ł* ziemską miłość do Erwana, zwycięża ją i wrze* 
do miłości nieba, a gdy kapłana apostatę wiodą na 
atos, ona nie chce korzyst-.ć ze swojego prawa u- 
łaskawiecia, nadanego jej przea króla. PowUd„, że 
lepiej będale dla duszy F- wi.na, gdy ciaio jego 
spłonie ca stosie -

Piękny w ie m  Mendóćgo 1 dobra gra Sary za­
pewniły zatoce ki 4’asttme" —  nlo po nadto. 
Pabliczncść klaskała, gsyż oklasków niepodobna od­
mówić Men^óJowi, a jażoll autorowi gratalował 
obecny na przedstawienia minister oświaty Brland, 
to gratulacye te nie wpłynęły na sąd recenzentów. 
Sztuce brak szczerości. A dziwić się temu nie mo­
żna Ażeby Btwufzyć podobną poztac, jak ś w. Tere­
sa, trzeba aico ogromnej wiary, albo wprobt ge- 
nlnszu l

Jak donoszą a Rzymu, na scenie tamtejszego 
„Toatro Stabile" ma się wkrótce pojawić nowa 
trsgedya Gibrysia D a n n n n z l a  p. t.: „L / Ncre" 
(„Okięt"), osnuta na tlo dziejów Wenecyi. Prayja- 
ciel autora, G zbrlolli, ogłosił z tego ntwera kilka 
scen ludowyeh w piśmie „Gazetta di V«neal*", a 
scesy te, jak zapewniają znający język włoski, mają 
być porywającej piękności. Łresztą treść ntworn 
Jest nieznaną, gdyż autor nie chce jej zdradzić.—  
Ogło.zone wyjątfci z „Okrętu" obiegły prasę euro­
pejską i są o ile z dorywczych tłómzoneń można 
sądzić, pisane wierszem mistrzowskim. Obraz, w któ­
rym piękna Basillo!*, córsa oślepionego aa zdradę 
trybuna, O.sa Faiedra, tańczy aż do omdlenia 
przed nowym trybunem, Markiem G ratlco, przypo­
mina mimo woli tanie c Pipsy, w utworze Hsupt»an- 
na p. t.: „A Pippa tańczy" („Ued Pippa tznet"). 
Po niepowodzenia, którego w Rzymie dornzł Dan- 
nuozio z ostatnią swoją s itn k ą , meże nowy utwór 
pizyniasle pożądaae zadosyCncaynienl* h. j —@

W  nierównej walce.
PO W I E Ś Ć

Napisał
M  i  m  a  r .

f>6 (Ciąg aalszy).

f!o to b y li za ludzie, czego chcieli?... Nie 
wiedtiała.

Mieli takie mandury, jakie zwykle noszą żoł­
nierze; guziki błyszczące, czapki, karabiny... Py 
tali się  o coś, ogiadali jakiś bilet, notem po­
kazali drogę na lewo.

A jeszcze potam p»*ilon, jak  przez sen, za­
pełnia już, jak  przez sen.. Taki zwyczajny dom, 
sza*7 , mokry, wpuszczony w z!emię; na dole 
kanceiarya i żandarmi...

Łzy jej sie cisnęły do oczów i z powiek lały 
na polic ki ciurkiem, jak  ten oto na dworze 
deszcz. L ały  ‘Je, lały, lały i nie mogła ich po­
wstrzymać. nie mogła óość szybko obt trzeć 
chustką ost i tak a  mokra cała, z kapiącymi od 
tej powodzi rozczulenia policzkami przycisnęła 
sie sie do zbiedzonej tw arzy sw oiejo ojcznla.

Acb, jakżeż op wychudł, jakżeż zmizemiał, 
jak  mu siw izry było i jak  mu sie jego ży­
we czarne ocz; irąży jy  i zaoadły głebc ko 1...

Boże, Bożo, —AeL. Gdzie sprawiedliwość, 
gdzie, gdzie, gdzie ?!.,.

I  joż wiecej nic nie widziała, nic nie rozu­
miała wcale.

Moment jeden jakby tkwiło jej w mózgu ta ­
kie dziwnie ciekawe pytanie:

—  Gdzie on?... A gdzie on?... — ale to były 
^ r k i  przytomności, po której nastąpiła taka

ciężką, nieprzejrzystą oponę i pod oponę tę nie 
zaglądało świ tło długie, długie dnie i tygo  
dnie.

gorączka podstęp- 
lomoić swoją

Sny tylko przychodziły, sny ogniste, niespo­
kojne, gwałtowne, w których całe snopy pło­
mieni tańczyły jakieś szalone taraufele i w.ły 
się w konwnlsyjoych spazmach. Czasami po­
wracało to, co było dawniej, a właSciwie czego 
nie było Gawniej wcale, a co się działo dipiero 
teraz po raz pierwszy.

Czerskoski dw orek, ogród, aleja, altanka 
Czesi ak ona i on.

Z nocy tej zbudziło ją  coś. Szelest tak i był, 
a potom zrobił się racb, gwar.

Otworzyła oczy i spostrzegła, że leży sama, 
ze nmma koło niej nikogo, tylko tam w dru­
gim pokoju rozmawiają wszyscy, biegną gdzieś, 
spieszą,

— Co to, czema to tak, co się tam stało?.,. 
Dlaczego ja  jestem tu?... Aha!...

Przytomna myśl po tłz pierwszy zabłysła jej 
w mózgu.

Zebrała siły, uniosła osłabioną głowę i nad­
słuchiwać poczęła z sercem bijącem niespokoj­
nie.

Jak ieś niejasne przeczucia, jakieś irwożne 
nadzieje i radość, radość, raduść, tam ująca od­
dech i budząca te  stargane długą niemocą 
siły .

Boże, Boże, Boże!... Tam otwierano drzwi, 
tam wpuszczano kogoś, tam w cnodził on... I  na­
raz rozległ się głos...

Z szybkością błysku porwała się z pościeli.
— Ojcze mój drogi, ojczniu!..
Jak długa runęła na ziemię.
Śmeg jnż spadł pierwszy, puszysty, bieły, 

niewinny śnieżek, a ona zwlóczyłr się z łóżka 
blada, chuda, kaszląca i taka obojętna na wszy­
stko, l j i  własną naw et niemoc Tylko gdy sia­
dał Koło niej ojciec i  opowiadał jej dzieje swo­
ich ośmiu tygodni, to dostawała ceglastycl wy­

pieków ua twarzy i dusiła się od 1 ożyw ającego 
jej piersi kaszlu.

Dopiero Zakopane, tak, Zakopane... To dłu­
gie, spokojne leżenie na odkrytych dla prze- 
wiewu powietiza werandach, te cudne widoki 
błękitnawych T atr, ten cichy sposób życia...

W iosna szła i ona poczuła taką gorącą tę ­
sknotę do krają, do swoich...

Z choroby nie pozostało nic, albo tak  jakby 
nic, wysmuklejszą się stała, bieis/ą, chwilami 
tylko migotały jej litery czytywanych listów i 
gazet, zresztą mogła jechać Doktorzy pozwolili 
wracać do Jomu.

Wreszcie m atka zabrała ją  z powrotem.
Jechały przez Kraków, stary  gród..
G óleye... kościoły . /.amek... pamiątki... i... i 

Nieżyccy...
Tak. Nieżyccy; spotkali je  tu taj i przemocą 

zabrali do siebie, do Klimontowie, gdzie stał 
wspaniały poprostu dwór, otoczo-jy cdbrzymim 
parkiem, utrzymywasym z wielką starannością 
i sporym nakładem pieniędzy.

W iele razy biegała ona po tych cienistych 
dróżkach je zcze wówczas, kiedy j&bo tr/p iofo  
waty podlotek lubiła- drsźuić się z Jankiem, 
albo ospałym Tndźkiem, w i;le razy! Park 
wówczas miał dla niej tyle arokn, tyle uroku!.. 
W dali srebrzyła się W isełsa z tylnych okien 
dworu, z pokoiku, w którym zawsze umieszcza­
no je z matką, widać ją  było. jak  na dłoni.— 
Przeciwległy, płaski brzeg Galicyi i w dali, 
w dali podczas pogodnych dni pozębione syl­
wety Tatr...

Przypadła do okna Dożąd'iwie i zgłodniałym 
wzrokiem wpiła się w roztaczający się przed 
nią krajobraz.

Przy brzegu na wzniesieniu stał podmurowa­
ny, spory dom, przyporainrjący koszrry, » koło 
domu kręcili się żołnierze.

— Słuchajno Justka, — zwrócił; się do dzie­
wczyny, wnoszącej ich rzeczy na górę. — Co 
to n was teraz wojsko stoi?...

— A som sołdaty, pajenko, som!
— Ostatnim razem nie widziaiam ich wcale. 

To pewno niedawno?
— 3ogać ta, pajenKo! W szystkie loki, co tn 

jozdem, bely sołdaty i boeu. T oć tu  u b&b g ra­
nica je, to i pilnnjotn, coby chłopy tnapsa  nie 
przenosiły, lebo naród bez praśportów do K ra­
kowa nie szed.

— Domu to jednak tn ta j nie było?
— Ano nie beło, dopi-uśko na jesień co se 

urycbtowały i wokoI se swendajom kieby psy. 
Za to te ra  na dwór se zawzieui i juże bez 
nich do wody ani podendz! W iadoma rzecz 
granica!

Tymczasem maj się zbliżał, a z Tiiiu powódź 
wioseLna.

Już na trzeci dzień we dworze otrzymano 
wieści, że woda w W iśle podnosi się z nadzwy- 
czają szybkością.

Nazajutrz ta  wcale potulna i bynajmniej nie 
groźnie w tem miejscu w yglądrjąca W isła roz­
lała już znacznie Je j szare, spienione fale bie­
gły z jakimś ponurym łoskotom i szumem, roz- 
bijąc się o wyniosły z tej strony brzeg, jakby 
go chciały podmyć, wyrwać i nn.eść ze sobą. 
Galicyjskie płaskie i D iżej położone łąki, które 
wczoraj jeszcze zieleniły się w słonecznen. świe­
tle taką świeżą, Wiośnianą barwą, teraz zuiKały 
w oczach prawie pod mętną powłoką zranionych 
wód. Ze spokojnie w oowtecznem łożysku pły­
nącej rzeki powstawało szerokie, wzburzone je ­
zioro, którego krąg  roztaczał się z każdą n ie­
mal chwilą i już przeciwległym krańcem zawa­
dzał o przycepłe do ziemi jakby z przerażenia 
białe chałapki tn  i owdzie w stronę Krakowa 
porozrzucanych wiosek.

Klimontowicom nie zagrażałc ! jeszcze nic; 
wieś była zabezpieczona zupełnie przez wynio­
słe miejsce, jedynie na część dworskich grun­
tów położonych w nizinie mogła przedostać się 
woda przez dochodzący do rzeki parów, i oto 
tego właśnie obawiał się Nieżyck..

— Fod seir park mi podchodzi, łąki zamula 
i topielców wyrzuca przed same okna! Potem 
to gnije na słońcu i cuchnie, aż w ytnym ać 
w domu nie można. Istne m orose powietrze.

W anda chodziła na wzgórze poza wsią, skąd 
ogarnąć było można csłą panoramę, rozlewu. 
Daleko, damko, jak  oko t?lko sięg8ło, widniała 
jednę szklącą s;ę w chłodnych odblaskach po­
chmurnego dnia taflę wodną zmarszczoną biele­
jącymi się grzbietami bałwanów, wś-ód któ 
rych płynęły kłoce drzsw. resztki gdzieś w gó­
rach roztrzaskanych chat, części dachów, j a ­
kieś gospodarskie drobiazgi, garecki, koszyki, 
ławy.

Klimoutowiecey włościanie pokazywali sobia 
palcami te resztki zniszczonego przez żywioł 
dobytku 1 wyrzekali głośno, że nie dano im 
korzystać z tig o  przepadającego „za nic" do­
bra.

—  Ścirwy Moskole, pielnujom kieby swogo,
A „Moskole" kręcili się koło postawionej na

wzgórzu kasam i, mocniej tylko przywiązywali 
do wbitych n brzegu sinj ów swoje łodzie i nie 
zwracali na spełaiane przez wylewającą rzekę 
gwałty żadnej nwagi.

Im ta  szeroka rwąca wodts była jedynie na 
rękę; nie potrzebowali te rsz  szczególn-e pilnie 
stróżować granicy — wyręczała ich w tom po­
wódź.

Całą noc W anda sh sze ła  P >ó oknami jakiś 
zdalska idący szum. Niepokoiło ją  to nowe!; 
dwa razy po cichutku, aby n e przeszkadzać 
śpiącej matce, podnosiła się z łóżka i próbo­
wała przejrzeć gęste c^m sości na dworze, ale 
nie dostrzegłszy w mroku uocznym mo szcza- 
gólnego, powróciła na pośck-l w psłnem prze­
świadczeniu, że to odgłosy przybierają-iuj rzeki. 
Nad rauem zasnęk  głęooKim, spoEojnym snem.

(C. d n.)

ów. Shampooing Petrole. ftatd* % Fan moie a*'kadntaj I ~ rędzej Łmyo włosy. V dzteslęoin minnUoki 
wysyohają same WLsy nlo pląozą się. Ułatw a <.rwa<y sposób fryzowania. Za­
pobiega wyuadanlc Ĵ rozdwajanla kłosów. Pozostawia przyjtJiny zapach.

Prospektu na żądanie. Hurtownie

WISI IDA remi;,
Salon fryzyorskt.
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H3Łej*Ci-*s.i k a .
K i « J i # w ,  x3  listopada.

ROCZIuCk listopadowa Frsypominam/, ie  w ale-*  
dalelę dnia 25 b. a ., o goJiiuie 7 -?ie*»ureni odbę 
dale alę w u l i  krskuwak.ego „Sokoła* nroesysty 
obehód 7C roeu lej zospoeięcls walki orężnej o wol­
ność 1 uepodu głść Polaki. N ie wątpimy, że wanio- 
i t j  eel obeóodu o na4«r pięknym nrogrnmle igro- 
medal lloai.* u stęp y  pnbilcuośal w aall aokolbj. 
W wiusaorae weźmie ndaiat awartet emyeskowy

Bilety aa nrocsyetość aą do nebyela w haadla 
pp. Z *jv -b *  i Laakoaaa (Ryaek g ł . , Hala A — B), 
bcapoirednlo u ś  praed obchodem prsy kast w a wej­
ścia do aalL

Otwarettf A k a d ta ii óandiow ej Jak donraiiiś- 
a y , aroaayate poświęcenie i otwarcie Akadeall 
bandlewej w Krakowie odbędsie alf w niednielę o 
goda. 11 praed poiudniem V uroeiyaiośel otwarcia 
■owego iBit^iata Bankowego weźmie u ża lił kaalb- 
ataik hr ia a r a .c Poteski. Również minister oświaty 
aaw łaioalt dałala] prea , aorta a ia ita , śe w arooay- 
ateioi w cśa le  ndaial Jako jogo ■•■tępo* aaei aakoyl 
dr Fryderyk D l a b a a a

Sprawy niejakie. Weaorej odbyto al« poolodao- 
ale koaltetn oaycaeaoala m iasta, aa którem aaata- 
aawlaao s ię , w jaki apoaóL wprewnźalć w życie 
■chwały Baay alojokiej ao do oayaaoaeila alaata.

Wasornj teś odbyto alf poalaaaoale koailayf plan­
tacyjnej Na poaledaeua tern pciisnewien* amoald 
dotyebeaaaewe a.oaoby utrnymnnla dróg 1 ścieżek 
aa plaaUayaah miujakiah , gdyi Jotyeb eu uw * da­
wały powodj do lUaayth akarg aa kora lab błoto 
aa śtleśkaab plantacyjnych W  nnjbliżisysh dalaoh 
będą prnadstęwaięte próby nowego apoaobii .tia y -  
m sals w aayotoioi śoleżcK aa plaataah.

Stypenfiyum  a ń y tfy e z n u  P  Jaa ? a i a i p -  
k o  w akt ,  an y ita  raoiblara, otrsymał atypeadyaai 
24 0 0  koror a undaeyl otypeadyjnoj ka. Adama 
OaarUryokiege praoaaaoaoaej dla mleśUleży kaaiał- 
eąse, al( w aatakaab pitka/oh

Przed strajklen piogarzy. Jak alt dowisdaje- 
n.y K.nkewewl aaowt graa. bearoboalo p.akaray 
Miaaowiele w ie li wajitrow piekarskich, kcóray praj ■ 
jtll w ewelm raaale ag*dę a robotnikami, #1 -** » 
ary w* t f  ngooy, wydalająa rebetalków a praay Wo- 
beo tu go orgaataseya rubacatkó* plekaraklth 11  po­
wiada śo jeśeil majstrowie nie edatąpfą e4 tama- 
ala detyeboaaa l, wiąsnją-ej agoJy, p.dojmą a ni­
mi wała t praea strajk i wtody eoek pepm dni* a- 
aj_kaujeb a lf  ptatawlf m  >ąaaaia Jak deaoaf 
„Naprać!", w kilka płeaaralaab wyboebl jak atrajk, 
do ogólnego jedaak bcarobaela Jciseie . la  praytało.

Co |u ż  w  K rakowie nio drożeje? Za poarete.- 
aleaa mteaskań, w ęgla , mięsa i różnych artykałÓw 
spożywssyeh, drożeje kolbjao wanystko. Waayoey 
aaesynajt »>t ^ odoijad —  1 dyatnją w /t ia e  aeay. 
Nawet Bagłei pedroiata Dotyebeaaa ptaolto alf aa 
j»daa wałek* 2 balerao, obeaale ka&i atole pta- 
eió po 3. a aapewtadajt 1 4  balera. aa jodea nwa- 
tok* Peaigtek arebiła jedao a praut-toioi aayt prsy 
alley Garoaraklej Oeapodara podaióał jej eayaaa o 
2 galdeay k-leolteaate, oaa pedoleała eoat aa wał­
k i aiagiewrw o balem -, pedwykiaeaie wJ%a aaya- 
jaa odbije a gr.oyaL preaeateB I tak waayaey aa 
waayatkie atroay. Tylka „gakyśai*, aratdaioy waaoi 
klak kategoryj, pabliaaal i prywata), pabatwowl 1 
aataaewlaaal, Rdie bielbea beiat Altan*

U t t y  Lxpr«IU alaat, al% aa peaataob galie/j 
akieb apeoialeyai prarwllejeB: t . r .  a .a , aą o kil­
ka gadała póialej od awyktyek. Baiś otnyH tliŚB y  
dwa lioty ogo rodaaja a datą Lwów 22 llatepoda. 
Gdyby je aadaae, jaka awykto, bylibyśmy jo aape- 
waie atraywall rano, alo tm a ono na nio opłaty 
„ezprooanwt", wlf* dorteaoao naw ja e goda. 8 po 
p r i N M

Poepieeb teiegrati »zny, Dyroko., p « u t aawia- 
dawia aaa, i e  telegram aaiaay d. 8  llpea a  Kra­
kowie do otaoyi w Kraeoaowloaab opódall oły a wlay 
araydaiko w Kriioaiowioaah, który a lt  mogąe od 
u akać adroiata, ale aawiadtmlł o tam tr a f ia  celo- 
grafleaaogo w Krakewle. U ritdalk  tea aoatał po 
oltygmyty do odpowledalalaośol. S*oj% drogy, gdyby 
aawet nragd teiegrafloaaj w Kraaowlt aootal o tom 
aawladomloay, i l e  b yłej w atane ale arooló, bo 
depoaia podplaaaą była tylko imleaiom „Władok", 
a Władkóa jeat wleln.

Pi di. n a  koncertu ru sk iego  w  K rakowie, ja­
ki odbfdalo a t  w alodalelf dala 25 b. m. w aall 
hotelu Saskiego; 1) Lndklewiear „Plśń pobidy", 
ebOr moiKl ■ akompailabeatem fortep ian  aa ratę 
ry ryee. 2 ) a) Łapki Steaycakl: „Fjaale*; b) Saew- 
cienko Łyaeako: „SadoL w joiaew yj, aolo teaorowa, 
odśpiewa K Woloaaya. 8) a) J. Gall „Hejio lao 
hi L o ra J, b) „Rata*; e) St Baria „Gdsle ty je- 
daieaa, Jnoln*, obór myakl a eapelia). 4) Nliaakow- 
•kyj JL okroiakiw*, obór mt*kl a capella. 5) Łap­
ki; a) Rapaod ao „Stewa o pałka Igora*, b) „Roi 
wiały alf m a r u n a  moje ałoto (w praokładilo O. 
Łaskiego) wygloat O Łaeki. 6) Bellmoeberger 
„Gewltter-Seeae“, aela akraypaowe O. Sadowskiego, 
7) a) Slea Laki: „Daremne pliae"; b) F  Koleiab: 
„Łemklwoki plśni*, ahór nyski a eapeila. 8) •)  
Godard: „Aa Uatin*, b) Meaikowekl „Air de ballet* 
aolo fortepianowe T. Ssaohewioaa 8) F  Kołeaea: 
„Koaaky* (abiór pieśni lodowyeb) eboi myikl a.oa- 
pella. Ceay mlejae- 1-raydae 4  K , IT-racdae 8 K, 
lll-rsydae 2 korony; galerya 80  bnleraj. Poseątek 
o godalale 7 wloaaorom, sa sś m o j nabywał mulat 
bllaty w kawiarni p. Kijaka (Kyaor g ł ) ,  w dalofi 
aoś koaoorta od goditay 6 po pał- pray kaele.

W wleozorku nuzyoznyn , który oebydalo ely 
ataraalem młodaleiiy iydowikfej w aledaiely w aaii 
■tarego toatra, weimle ndalał ebór śpiewaków pod 
batot) dyr. Barabaiaa, orna orkleatri 1O0 p, p.

t  teatru lu dow ege. Nejbllieaą aoweteig Dydaie 
4-aktowa komedya p, t.: „Weeele Zoil*, aapiaaaa 
praoa aatora sitak i „Na Graegórakaohu. —  Próby 
a tej aaioki ja t aly roapooayły.

Pooiąc nouny, wyeheaaąry i  Krakowa de No 
wego cyoai o goda. 1 1 6 2 , poiiada w a u t  t  l i ­
nowym dla komnaikaoyl a Zakoptbem tylko jeioa  
wagon, aaładająey aly a li/„  n  p< plerwaaej, a 
2V i iragloj klaoj Je*t to ataaowaae altwritaraaa- 
jąoem Olyglo otraymajemy akargt aa ty daiwaą 
oaataydnoii dyrekeyi koiejorej, która niema kadae- 
go wyroaamieala ja* alo dla jnklejkolwiok wrgody 
pedróiająaej pablloiaośtl, ‘ale dlatego, aby kaady 
podróiay aaa.asl w praedalale mlejiae dla aleblo. 
Fraoelea i w aeaoalc urnowym n e b  do Zakopanego 
jeat wtaiL aunym i wiele oaób, pragayoyob aoeaym 
jeehió poolggiem, dla braku miejoea w wagonie 
beapeśreoaim do Z a tupanego, m ail wiiadnd de wa- 
goaów laaysn 1 w nocy, w ainie, praealadaó i dłn- 
go eaekad w Ohabówoe To lekeewaśenle moiiaaao 
śel nowlaao raa aata

Z  krajne
2  ruoha nuuozyoieiek iego- Z R i e n t w a  pi­

n y  a in .  Dala 18 b. m odbyło aly a a ia e  aebraale

„Ogalaka* krajowego ZulyjLo aanaayelelatva lą ­
dowego j^riedmlotsm obrad byłe aprLWoadaait de­
legatów a walnego ajaada w Krakowie i sprana 
aałoiealu „Pomvey koleieńakiuj' ,  dla ktorbj wybra­
no otcbay koa.‘ayy. Cohwaloat polecić la n d o w i  
Koła powiatowego, aby swołat wlee aaaoayeielaki 
w gradau b. r w Rseaaowlo a powiatów raetaorr- 
■kiego, łańesekiego, kulbauao^sklegu, praaworaklego 
i atrayaewakiego Na tea wlee ma aarayd Kole. aa- 
proale poalów lejmowyob i parlamoatarL/ah.

Z P r a e m y l l a  pisaą aam: Dala 19 b.m. akon- 
■tytacwalo aly u nas „OgaLko*. Do wydalała wa- 
asli; Jaskowakl Staaiiław  preaea, Ga n isk i Stani­
ała v  aaetypaa pi^aeaa, Koaa Jóaef eekretara, Ko- 
•ayrklenieaowa Zoda, Hnblaka Alek.aaaia, Żara- 
kowaki Stefania, Jaaiydtka Leontyas, Uagah<aer 
Jóaef, Złetatwkl Ragealaaa, lis ie*  Emil 1 ULieja 
Michał. Nu aebraala oJoaytal p Staalaław Garliekl 
■prLWoadoiie ae ajaada dolegatów, który aly odbył
1 llatopada w Krńkowlo. Naatypale tocayta aly iy -  
wa dyakaiya aau wielo agioaioaemi waioakami.

Dąbrowo, 20 listopada. Nowo otwarta koioj lo­
k a lu  T a r a ó w - S s o a a o i a  daje powód do ely- 
głyoh 1 aaaoadatuayib okarg W oiy osouswe ag tak 
prymitywnie aporsądaoao, u dyrekaya kolei pań- 
atwcwyeh w Krakowie a iu ła  aa stosowa- aaopa- 
trayć je aaerekleml tablleaml w jyayka aiemleeklm, 
aby rwraeać owrgy, śe pet Jadają ałabą koaatrak- 
•yy. Wosy te poabawioae aą piłek aa n . u j  1 
astypów. Wydiiał krajowy wyohodalt, adaje ely, a 
tsge toioseaia, śe aą eae lbyoar, skoro aa lissaysh 
atau/asb i prayataakaoh peaiągł, wbrow raakładowl 
ca*]', wskatek praeaiwaaia wosów stoją pe 8 kwa 

draas* lab ps godsiuia, tak, Ił iletylko maśaa sa- 
(atwlś waaeJkie potrauby, leaa aawet adać aly do 
wlaata o 2 kim. oddaloaeg* 1 p .aułatwiao roamaito 
interna, Podróżą! ale aainją jednak dsbrrj woli 
Wjdslała krajuwego, gdyś sł^sto tracą połąeaeaia 
a posiągam1 .o  głównej Hali 1 po kilka a aawet i 
kilkanaście godaia maaaą prieiladywać w Tarno­
wie. Tabor wotów towarewyoh jeat tuk aasaaply, 
iś wiykass nyść tow an śywage misi odbywać 
dro^y gośolJoem —  i tak a. p. a Dąbrowy a .sta  
talegj jarmarki 700 aatik aleiagaelaay a.jalaao 
odesłać farami. Straty poaoasą aietylke kapey, less 
takśe 1 „araąś kelejew;, t. j Wydalał krajowy.- 
Woiy osobowe oświetlone aą lampkami naftoweml, 
tak aydsale sraądsoaeml, ise lada peimiah wiatra 
ja gasł. *o prayssyala aiy wfelae de aabltia «aai:i 
pedróśaym, umaaaoaym w połowi* a powtdi braka 
miojtoo odbywać podróś aa kalaaash owolsb bll- 
śaioh. Tor kolejowy jeat araądtoay w taki cpotób, 
tś wagony o wiys.a«ej pojemaośal aa aaaaoj lial! 
knrsewać ale mogą.

Jeśli aiy do tego doda aaa wy ras aaromao arrą- 
daeaie badyuków ataejjayoh, wprost arągająs; 
waaeUElm praoplsois bygleuy 1 wygody roakłai mlo- 
aakań faaksyoaaryaaay kolejowyeb, brak regutea 
w tyot asiejacaoti, gdsle tor praoolaa aajeardsloj 
ośywioao drogi, a uaatąpieal* lah tabllaaasi wyłą- 
i s . i .  aiomioekii mi, to bydale aly miato ] i u s k  bar­
da* niedokładny *orar nasiej „iokalkt*, Która prse- 
•badał aajśmlelaa* wymysły hamiryaty a „Filogen­
ia  Blłttur*. Dal* 17 b. m. waayatkie powyżej wy 
diiieateae aieaeatatki 1 w. la. praedatariła łopata 
eya powiarewa 1 R»ćy misjakiej w Dąorowie p ś j -  
rektorewl kalał państw. Heru*skl*wl*s*wf, który ■»- 
śateuis. aaaał oa aapełal* naasadaiOBu i obiecał sta 
rad aly Je asanąć, o 11 j  W ydsiał krajowy a*ayal 
aadość swym ebowląakom «o dy powiykaioala tabo 
ra woaów osebewyah i towarowy «h i d>atar«*ala
2 m aia,a  Ponadto pra;, raeał n i i l t i  jaady .mjo 
aić w tea sposób, aby plerwia; pociąg a Tortowo  
wyuhodalł o gada. 8 rsao. o aa SaoaKsIao ostatni 
około 6 w teatrom, ee amośllwi połąsaeulo a głów- 
aą Lalą.

Wloraymy, lż p, radco HoroaaaUwisa prayras- 
•aeń iwyo1 datrayma, a awrasamy aly do Wydala- 
.a krajowego, oby oa o aaa nie upom niał, a to 
tom wUeoj, l i  lndnośd tut«jskegc powiota bespuśra- 
aalo uanosns p aosl siyśary a wybadowaaiom 1 a- 
trsymaalem k lol poiąsaoao

0  „gwioZbKf . Csytelala palika w Mleńałtcwf- 
easo ao Śląska adojo aly a wielką prośbą do roda­
ków o prsyjśclo w pemoi w araądseaii „ g w l a a d -  
ki *  d l a  d f t s t w y  p o l i k l o ) .  — Gdy Csesl i 
Nlauuy ara^dsają dilatwie swojej aoroeaale „gwlaad 
ky*, ebdaiasją daiatwy elepłbrni nbraa.amt i podar 
kami, dlasaogói dalarwa polak* ma być poaoawloaą 
tej opieki, jaka jej aiy tiasaale od rodaków aale- 
śy. —  Łaskawi datki 1 darr należ> praea^łaś pod 
adreuem: Zarsąd Caytelal polskie] w Mishalkowl- 
. a#Ł (Siąsk anetryacki)

Brzetko, 20 listopada. D ala 18 bm odbyt aly 
■uraalem tat. oohotalsaej straży ogaiowaj wicem 
rok a okoayi wryeaeala traem aał sakom medale aa 
26 letnią ałaiby w obronie śyol* 1 mieni u tntoj- 
■ayah i oaollsuayah mlsszkańtów. Po aordaaaaoj 
prsemowie bnrmlatraa dra WJaiooklego 1 aasaeiatka 
straśy dra Cygl, wrysaył jirmlktra medale sasłhgl 
odaaaeaoaym Naatypale edeg*aar satakv p. t  „Ta 
jemaica*, w które] p Bajak i paaaa Krokowska 
odegrali swe role a anyatyasaem odeaaeiem, Daśo 
oklasków adobył teś p. Knriejs. W  konna praed- 
stawleaia irw u ebrasy, W leeaersk aakońeayta aa 
oawa tanocaaa, w której oaraao lleaay adaial waiyła 
pabllkaaeió.

W llOWYH &ąOZU —  jak asm stamtąd don* 
•są — odbyła aiy oaegdaj roaprawa praesiw kilka 
operatorom cadae] własności, któray w  «aaalu „eao- 
aa długi «ao» w Krynlay grasowali Dopiero gdy 
ran o godalal* TO wietaorom wyrwali torebky a rąk 
wraeajątej i  toatra paai Ssnili^wej (a Praomyśla), 
ndałe aiy pallsyl praylapać traeso a niob, a miaao 
wiola 16 ie ia łegi Adolfa Bobalaklegu a Kryatey, 
20  lotaiegi Aadrseja Ciołka a Tyllsaa i 17 letale- 
go Aatoaiegb Kasaery a Ptoiikow ej, ressta a*Iekia. 
01 traej aaaleill we iroay praed uądem. Trybuna, 
tkasal Babnlakiego ae 3 mlesląee, Koasere na mte 
aląe olyśklege w łysienia, Ciołka aaś uwcinlt

H  TurnoDrzegu edbydsle aly 25  bm praodata- 
wleale amaiornkle ataraaiem Tow. k tiraewego —  
Od«*raaą bydale komedya Wiktoryna Rardot „Ni­
tka jtlw a b ii* .

AutOHubllo rządow e W Galloyi. Mialatersiwo 
haadla roieiłało aa podredalatwom ataroatw do gmla 
powlata braoaowsklego i laayoh okolnlk, w którym 
oćaiaieaa gotowość aa llalatb raohllwyoh, a po- 
sbawlonyoh kolei, aaprowadslć raądowy raeh anto- 
mobllowr, aelem praer-oaa raądowej posaty, oras o- 
■ób i maieliayeh towarów, Myśl saakonita. askoda 
tylko, śe mlniiter do wykonania jej aabrał aly w tsa  
■poeób, śe atawla aa w aru ek  aanrowadaeal* raeha 
aitomobilowege, aby sąsledaie gmlay prsysayalty 
aly powaą kwotą do sakapai aatomobiló * ! prsy- 
jył] aa aleble gwaraaeyy aa rentowność tego pried- 
■iybloratwa. Te praetłnmaeaone aa jyayk polaki aaa- 
eay wy knpele aatrmobil, ale oa ale bydale w ta i, 
gwaraatojsle ml dochód, ale eay ea bydale Jslfkl, 
eay mały. sa g a n ie  go raąć, wy — ale. Riąd po­
winien antomobile aakapić aam, j«ś choćby dlotego,
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śe woay poosiowe ouetulr knranjąeu koautnją no 
wicie, antumjbii wlye opłacie aiy a u l  

Gtlloyjuklr drogi. Nie pc raa pierwaiy w daien- 
itlka ans aor, rnaalmy, śe ataa dróg w okolioy 
Kranowa jeat wprost obnraajyey. Na pisyktad ujaad 
a moato; aa Wiśle do rynka w Podgórna jest obe- 
bale tak wyboisty, śe prawdaiwą astaką jest tam- 
tydy ptsejethać. Takaamo dals.a od ryska podgór­
skiego eayść allsy Lwtweklej aaafedbaaa, poiaa ka- 
esy i biota, fcigdy nie apraątaaego- jest wprobt 
tlemożnWi do praeuysla, k *ro” , aaś tyeh aiepo 
.są ików  jest mlejaje, gd ile aaajdaje iły  oruma po- 
fortyftkaoyjaa; mlejsee te pełne jest takich datur i 
wybojów, śe koła do osi w alo aaped*ją.

Takś, geśuiaiet, prowaiaąsy a Podgórsa do Wlc- 
ltcakl, jest w aajgen sjm  staal*. Jak rok dłogl, 
alkt ale myśli o pcprawle fośoińtr która redaknje 
■ly do togo, śe so rekt aa wiosny aiatraje aly gu- 
śuialeu, praysi -m raeh aa pawyżaaej drodau praea 
dwa mleaiąeo jeat prawie aalemcśliwioay akatkiem 
tego, śe de walcowania prsy styp*! je aly dopiero wte- 
dyr gdy lary śwleśo wyaantrowuaą drogę jako tako 
jnś ajtśdslły. Po taktem „aaprawijala* drogi alkt 
ale * r o s ili  j  aly praea aały rok o jej ataa, a dróż­
nika, któryby porobione dsiury wyrównywał i aa- 
■ypywsł ale apotkaia na tej drodae prawie nigdy. 
Taki ayatem a. prawy dróg doprewadsa je do ros- 
paoail*.ego ataaa; w obacaya: cel *taalr nseay  
praejeshaalo 1: / ,  mili tuk naprawioną dragą uo- 
śa s odshorowaó

1

I i  Ś W l A l t

Z Mfartkowy,
—  Wo środy wiesserem ronotaiey a faorykl 

W alkua, atojąs prued fubryką, uaesyll atrualaó do 
praoaoodaąoegJ patrolu Patrol odpowiedaioł atraa- 
łrml, poeaem nastąpiła waajemar atraelaalaa, pod- 
siar której jodea i  robotników aostał lekko sraalO' 
ay- Naatspale atraolająey do pttroln akryli aly 
w fabryoe i aaakayli bramy, Po woswaaln wojska 
sarsądLJio w iabryse rewlsyy. Z llaiby siraelają- 
oyoh posaaao I aresatowaao około 20  lndai

—  Ni Pr>dae oataruch wyrostków aapadlo aa 
praeshodaąsego aanosysielu glmaaiyum praskiego, 
Joacia Dąorewsklege. Jeden a aapastaików ndersyl 
ge plytią, dragi amlersyt a rnwolwirn Brownlaga 
do easołcmlenego al^ipodslewaaą napaścią 1 utruelił 
P. Dąbrewiki padł aa chodnik a praeacrseloaą aa 
wylst aayją. —  Nleletal aapaataiay rospreaayll aly 
w różae strouy.

—  Kllkaaaśole dra krawletkluh, śydowskleh, 
w Waraaawie ogłosiło w „W ega* i „Korgeablaole*, 
śe arywają a lokaatem 1 agadsają aiy aa waraakl, 
poatawioue praeu caeladaików krawieckich. Proaaą 
isb teś, śjby odraaa aactyli prayeDoisió do roboty.

—  E s h a  n a p a d a  w W y g l e w i o a o h .  Sehwy- 
taaysh w Lcśmieran aastypa*go dala po napadało 
■a p. Otta, dwóeb ranionych aapastaików nmle- 
■■•ao:» w scpitaln w Oaorkowle pod Łoialą, gasło 
Judea a al*h, wakntek otrsymaaysh alyśkleh raa, 
wkrćtse amarł. W  Leamloraa areaatowu>* u ś  kil 
ko robotników miojasowyeh, jako psaejraaayoh o 
współadaiał w napadało aa p. Otta.

Nugtf>4« Henryko SUnklewloza. Juk wibśomo, 
Sloakluwisa. po otraymsaln w r. a. nagrody Nobla, 
iraoaaasayl 5000  fr aa iiweJaką historysaai lub 

lltoraeko-bfaborycaaą praov o Police, alba teś ■* 
pruakłady aajlopsaycb poetów polakleb Sukretara 
akademii aawedakiej, dr W lrsea, btóroma Sienkle 
wica dał w tym wagiydde boawarankowe pełaosso 
enlstwe, w por sam saia a ak»domlą i a awugi. śe 
p n ew a sia  eayść dsteł S^akicwiaaa Jaś anajtoje aiy 
w praekładsia, p iseiaarayt * sruwt aą w r. a. samy 
jrraa a oraeeatami Alfredcwi J«asea*wl. aa prar 
k ła iy  Krasińskiego, obejmaląee dwa tomy antologii

X KltOWlO plaaą nam; Wo wtorek o godalale 8 
rli i s  rea akoaflikowałt p*lieya aa waleiek pierw- 

ssege prokaratora a Bytomia cały aapas ,,GóiBO- 
ślątaka* Nr 2»6  a wtorro a .Ja 2(J b. m. Prokua  
torya dopatrsyła aiy podbnriaala do gwałtów w rr- 
tjkallka agLaayjoym p. t.: „Wnawaalo bojowo* 1 
■a moey krwaweg. j aragraia 130 lariąduiłs koa- 
fiskaty Dla lopiaej Uaatraayi, jak taki prnaki pro 
karate* praedstawia sobie pedburaaaie do gwałtów, 
podajumy ów artykalik w esłaj .osilągtośsi.

„Woawaale bojowo. Redasy! Na tanem miejsca 
(pod rabryką: „Niemcy*) podajemy, Jakie plany 
wrogowie aasi praeeiwko aam kaoją. Ob*ą daar o- 
deorać w śysu  pnblltoacm prawo nśywaaia jyayka 
polskiego, w którym tein aawei koasiytisyy oheą 
■mleaJćj oheą ablć g u e ty  polsklt, jedyną broń, jaku 
iuw  posobtała. Rodacy 1 aaalłś wy mileaeć bydsieeie 
aa aakniy w auyeh wrogów? Aaailt ale raauieie aly 
de afouatraasorej walki e najiitotalejast prawa wa- 
*»e? Zuweuun waywamy waa do baju! Do buja 
beskrma* eg* es prawda, alo ale malej wrniotłegc 
n i. mniej świątego! daeregajele aiy pod aaiandari. 
ml gaaot wasayso, jodaajaie lat soraa aowe i lica- 
ao aaatypy awolsaaikdw, roras aowyah bojowni­
ków dnshowyan aa spruwiedllwość i prawdy! Po­
pierajcie aa każdym kr< ka 1 aa kaśdem miejieu 
gasety waasc , abyście swyolyako akrnasjli aaatań 
■kto aakaay wrogów ptlaklogo imienia! Gaaeta jest 
watsą forte są oBroaar, ea . jest taresą praedw po- 
ciii on iiu iana! G śybyisU  nie nie mieli krom gn­
io t —  woaystke maele 1 w sijitk o  praeu nie osią- 
gnleoJe! Redaay! Dajcie odpowiedź wrogom wasaym! 
Niooh każdy leh głos, pragnący nblć gaacty wasae, 
bydale dla was bodźcem da agitaoy! a* waaaą pra­
są; Josnajalo aam soraa aowyah saytelników, a 
w prosh spadną aakaay wrogów a a —ysk Roaaa* 
raajslo plama polakie, raadawujoie je współbraeiom 
niedoli I waywajde Ish do aboaamnatn! W  tym 
maka awyalyżymy'*

I a tegs artykałs wysaytał praski nrayaalL , śc 
wajwa siy masy dr sepów i koa ua Niem«ów. —  
Raeesywiśsle sprawiedliwość pralka ataalr aly prsy- 
słowlowa w państwie „łada i b jaśoi Bołel* dla 
całych pokoleń arąg wlskle*

WiedeAtkń „Spójnia* 1VI1I. Laagegaase 14) 
araądaa walan agromadacnie awyeb eałonków jatre 
24  bm. o goi . 7 wleeiór. Na ^oraądka dsieBBTm; 
■prawoidsnla. wybory, interpelacje.
. Uiilwaraytet ludowy w Wiedniu. W atedaioiy 

daia 25  b. m. o godalale 3 1 /t  po połodaln odby 
dale aly w aall reataaraoyl „Lehrernaos*, VIII, 
Laagegaaae 20 odeuyt p M. Bregera „O Rembraa- 
eio*.

W sprawił *ł rajiu aptekarskiego. W Władała 
odpyla aly w reataaraoyl ponowne agr >madaenie 
wapółpraeowalków aptekarskich v sprawie atrajka 
s  powsdi. iowoj astawy aptokaraklej, oen raionej 
praea laby posłów. Zgromaiseai ajyateaei aehwalill 
reaolaoyy, w której o iw isd eiają , śa nowa aatawu 
ale u p ew n i trwałego pokoja w aawodils aptekar 
■kim. Aayateael —  powiada w dalaaym otąga reao- 
lncya — uważają w obeeayeb waraakacb atrajk u  
beaeelowy 1 uehow ają aoble teu środek walki na 
ch w ilę, gdyby a powoda rosporaądaeń wykonaw- 
esyet do wapomniaaej aatswy wapółpraoowmków 
aptekarskloh spotkał nowy aswud. N atam lut aobwa-

łono ajrajk aatyehmlaatowy, hlyby a powoli obee- 
nego racha pośród uyateatow którykolwiek a slab 
aostał poikkodowaay prrea pryaaypuła.

Wypróżniony Het pienlązny. Dniu i» i»m. s u  
poaytnra Baakn anotro-s.ęgi«rskiegu w Saamperka 
(Haeiirlaeh Scboeaderg; aa Uiorawaot wysłała do 
filii tegr banka Hat, aawlerająoy 11 37G koron. — 
Nleiuaty spra*ea wyjął pldaiądse a koperty któią 
wypotal, akrawkami paplera. Ooeealie akatkiem re­
klamacji sprawa ta aostała wykrytą.

Faiezerze monety lostaii wyłowieni w Hako 
na Węgrucefa Podrabiali galiony ereorne które 
były tak doorie wykonane, śe bardso tradao odró 
ta ić  Je oś prawćalwyeb.

Uszkodzenie katedry ów Piotra w Londynie.
Komitet badowaieaych, jak a a jesą  a Londyaa, od 
dłaśsargt c is ta  bada *taą tamtejaacj katedry św. 
Pawła, którel gros! alebeaplesaeńitwo barda, p< 
wośae Komitet atwierdaił, ze pjłniiiowo-iuohodala  
wieśa katedry pocbyllł* się o 13 eali od plonn. 
Powodem ma być osadneaie się gra*ta akatkiem 
bndow-r kolei podilem iej. ’ eboolaż bodowa tu so- 
stała waorowt wykoaaaa a awsglydiieatem  beipie- 
csenstw i badynaów, sto;ąsy*b oądź aa* taaelem. 
bądź obok Liego. Du o katedry św Pawła snajdoju 
olę eeatralaa ata.ya kolei podalemaycb 1 skąd ros- 
ohodsą al„ taaele w roamaitycb klernakach. Zna- 
esalejsua ebn lśei e się grantn spoitraeśoao w Lor 
dymie tylko pray taaelaeh, które wiodą pod Tamta* 
a *« a powoda niepomyślnego nkiasa aleml. Pjnle- 
waś katedra św Paw łt leży w pobliża T l *  ls; 
wlęe może i pod nią jeat grnat l ie n p e łn ie  beaple- 
o u y . W  on latka aaajdaje sit tam również wielka 
siec kaaałów

K obieta kiarownlozką balonu, pani 8 u .* n f,  
śeaa bedowaieudgo miejskiego w Paryża, oirsjm ała  
od d>k‘okeyl Towuraratwa au rou n t/esiu go  patoat 
aa klerowalsskę baioan. Jeat to piorwaaa kobuta, 
otóra otraymsłe taki patoat. Paal Sarconf prset 
12 godalr kierowała urna balonem podesas podró­
ży a 3alat-CIond do Nenllly. Towurayasyła jej wt< 
dy paaaa Gasbe

Pożar W Tulonia, który ogarnął waraatuty okrę­
towe firmy Laaeywo, arsąialt askoś* aa 2.000 000  
franków Ogień la.sseayt ugrumae upasy draewa, 
tadaieś warsataty many*

Powódź dplrytueowa. w  Glaagowle P«kł w tam
t*j«i4j goruelal ablurnlk, który aawierat 70 .000 ga- 
Iradw świeże wyrobionego apirytnia. Go.ąsy płyr 
salał alleę Uatrbead, a płynął a taką allą, że gru­
pę rośctalków obalił aa śsiaaę doma, aaś kilka 
wosów aatóał. Jedaa ouoba aginęca, sa i 14  odalo- 
■ło raay

WyraTIIIOWahd kiltizlbi. Z Thioayllle wr Fraa 
eyi doaossą; Wu.oTaj stanęły w jeduym a tuto] 
aaycb hoteli dwie oaooy, rsekomo - Pary tanie 1 wy­
najęły traesb robotników, kuSryeh wysłały do pa- 
łuoa adjntaata frauousklugu ministra wojny, B*r 
tbiera. atale mleaakają*bgo w Paryża. Roootaicy 
ol p ok u sił plamo od B rtnieri poleaają** lm aa- 
b r a ć  g o b e i l a y  wartoiol 100 .000  mara*. Słu­
żący spełnili polecenie' a aawet luałańeom w Ba­
brania gobelinów pomagali. Dopiero gdy pewroeił 
aarsąśca, który był aa polewa*!*, świadesyi, ż e  
n i g d y  t a k i e g o  p e l e o o a l a  a l e  w y d u a o .  
R *  do t a l i y  a n i  k i i  b o a  ś l a d * .

Pułapka aa baiidytkw. W łaśtioiei* eki»pów i 
biur bankierskich w W arssawie abyt może pćźao 
wpadli na pomysł nraąćsealr na bandytów aasada- 
k l .. fetegrafieaaej. Kilka firm tamtojeayob »  pora­
dą apesyalistów, utóraj podobne nr>ądi«nl* oglą­
dali w Amoiyae, nkryio w awulsł- sklepach i bir 
raeh aparaty feiegrafiM ie Które JedncoaeJaie a 
m at.caięclei. ćawoak* alanaewege, d ea u jw a ją  aa 
i*mut] **nl- adję oaćb, au jd ająs/ah  *ię w dam im 
a-lejsea. Próby dał] w yrik  aadawaiająae ban  
dyta opaasea* miejae* aapaśai, ale domyślając si; 
Iś posoitawił udjęsl* swojej poiobluay, er władaj 
besutecseńatwa ołatwl wykrycie prseitęptów.

Lkepedyoya Pearyego „New Tork Rir*id* 
aamieaacaa aaeaegółi o okspedyoyi Pearyego- Sas 
pedyaya alo mvgła dalej dotraeć a powoda siła* 
bursy i uoaała do 87l 6' pófaoeaej ssorokoio' Tai 
a powoda braka śywaoiat 1 ao wsględa aa mcżaość 
od*ię*ir od» rota mitilała powróolć- ucknąwssy ahc 
rągiew aa pagórn lodowym pray 84* watruKodol 
aatrafloao aa caero. 1 pas wody, praea który a tra- 
dfcutrią alę praeiostaao. Haaiaao aaaek aiyć, jako 
materyało opałoweg* dla sB*towaaia pokarmi. — 
U wybTBośy tłr ala,iśfl dpetkaao alę a drażą oka- 
p.idyeyą Clarku i 3 Eskimosami Zialesioao tam 7 
daJkiah wołów, *o arutowało skapedytyę, której 
e*łoakowii usatępals apal1 praea dwa dal be* prae- 
*»J

2 «  a t o i r a n y b f e ó .

Knnoeiaryr etow. budowniozyon otwartą ao- 
■tała w domu krakowaklof* Toworsyatwu teehai- 
.saeg ‘ 1 prsy niiaj S -acuw salego, 1. 28  Praewe 
daieaąc] i sekreUra nraędają we wtorki 1 »w > rtk* 
od gnda. 12 do 1 w poładaie.

Z Eieuteryl. Za LW I taaeefiOU odhędalo się w so­
botę 24  b. m. w lokale własnym Towarfcyatwa ( Ry - 
aek główny, 1. 17, II. p.). Zaproaaeala oras bilety 
uydejs oodainanle skarbnik p Stanisław Rem (Rj 
tok 1. 22, skład fater Ar*tatyaa). -

męos.; w ^oalcdilałeL 94 otep*di fiylwasfcrr ty. 
Piowu Aleki

Waohód ktcdoL 14 Jlstopads o godcinle > ksJnat I. 
m* 'd u jośi 8 m 4 i : i l s s j  6 dcl a uodsln ś  w. 87.

Z krakowauloge ob»on»atvryaa D Ja 9U ilhtoyada 
Uruometr dosseuł od +  6-0 do -ę- 9'6 C.; barometr 
podnoeił si* >

Dala d9 listopada o godalale 7 rano „tam buiomoLa 
7681 rnn- tei" -metr.- — 0-7 C.; dsaa.

Ł j Q « , b r y a l e l u 4 f K r z y e r t a i a r y  
t i w K k ó w .  Wyaajinaje i ..pranć. ’ i pierw 
jtorarlnych fabryk fertepiaby pianina harmc 
sir i pianolr i* gotówkę lnb na spła< f  nawet 
dvadńestomiesii«eznr Insirnuency nżywana od 
*,ei najmtszyeh

F i a i u i i i i  > n t i w ,  iite rac i.ii I a r t j i t i c ą .
—  Z k tli od ozytow sj. Wo środę odbył się e 

goda. 6 wiecaorem w sa li a ilw eriyteta  dm gi od- 
oayt, nraądiony staraniem 1 na dochód Kole pa­
nien jpiokającyeh alę (.bogiem! 1 aamedbii-eml dala- 
cm. Prelegoatam był p. Lneysn Rydel, a tematem 
rseea o sseiiie Saeksplrowakiej dawalejaaej 1 dal- 
■lejsaej. Prelegent pruedatawlwasy ałaahacaom, że 
:eatr edpewluda tylko wtjdy awym aadunlom, jeżeli 
awaględala styl, te aaneay właściwy sposób gt> 
danego daleła 1 w yaaw leaia, od powiadają.? go aai- 
ile  doshonl daaoj epoki, a której is le lo  peabodsi, 
)rae iiedt dc Shake[peare'a i w barwayeh słenash  

praeiatuwit hiatoryę epoeoba wyatawliala jego dalat 
aa eeeaacb earopejsklch. W atworse Saakapira 
aaajdalo każda epoka iwnje oiblole, te toż sajmają 
oa* suwsue. Kii to n a  apoaobn wyatawiaaia duloł 
8aekspira jeat batdao różaorodaa. Reallam, jaki aa- 
paaowsJ w drogiej połowie X IX  wieku w* waayst- 
kich źaieii.inasn uatnki, odbił się tani 1 lt tea- 
trao. S iaraio alę hlnoryesnio jak najwierniej 1 aaj- 
dokłalalej praed stawić bohaterów SkiaLespeare’! ,  
ataćyocraao więc potrety, waory tkania, ałowes. 
aajdrobalejiae saaajgóły po mnaeaoh. S taru aość  
w tym kioruaka doprowadalła do tego, że praypra- 
wa u b iła  potrawę, a Saekaplr atu1 alę a eaaiom 
poprostu pretekstem do wystawy arsnaologieaac-hi- 
■toryosaej, aaś gra aktorów i ialeło w ystawiani 
aeisły  powoli aa plan dragi.

Z terni amlasami p.’*jS*l,i także keaiecsaość ob­
cinania 1 okrasaLia teksta Suksplrowicloh atwo- 
rów, gd; ż wymagał] one abyt caęstej amlany do- 
korasyj I swoi. D oisłe a eu .o m  do togo, ie  dalołr 
jege tak poprse.ablcac —  ałowem masakrowane, to 
a l U H i  wytworaiejsis pnblleuość prseatałL na 
SiekapJra nosęuaaać. Zło to poataaowlł niamąó ani- 
weraytot oluferdakl, którego neanlowle od aiepa- 

lętuyeh asuaów grywali Saeaapira pod aicTiniflem 
aaakomltych aaekcpiroiOgów 1 poatawił w tym Oeln 
krok w dalojoeh tealra wprost rewolue/jay: gruć 
Saeksplra w sposób, w jaki dalełu jego grywane 
były u  jego żyda. Teebnlka teatralna byłe. naów- 
esas sapełnlr lóżaa od ialsiejaiej. PrieśowBiyutkiem  
grwac boa dokeraayj. Seeaa daieilła alę na Jwie: 
bliżosą widowi I 1 ditaią, e różnyoa postomaeh 
i dwóoh karijaucb. Po odegiamln nitępn a diieła  
na jedaej e ię a i! oceny, odotnwlano nntyebmia*t k ir- 
tynę sa«ł,mlająeą ćregą csęść m n y , *Vatkiem eao- 
go nkeya nie doannwała prserr. Csleu cbjuśhleiila, 
gście roagrywają alę dane eyiaod- dxl*ła, w /ata- 
wiano tablice a objaśnieniami. Metodę tę uatoao- 
wat ■miwera.ytet oktforćak! a pewv»mi medyflka 
•yami.

Oelem tyeh reform awró«bnle uwag1 wldiów w 
plerwuym rsędaie aa dateło I grę aktorów Meto­
da t* potayna powoli prseaJkać a AagJil na koi- 
!ya**t, gdsi* dotąd teatr, aam iut pnedstaw ić dalm 
to aw ora tak, jak on je naplos*, kontem  jogi ro­
bił koakareneyę prayrodaie, kładąe główny laeiok  
n* pra -pych 1 wyatawaość dekoracji. Reformy te, 
tak poiądano ae walędn nu ooayaueisnie wspania­
ły oh dslel a praeróbek, aą do praeprowaaaoLla mo­
żliwe. W vnlknle stąd podwójna korayść: r u  dl* 
aatora, dla którego fantu, yl soatawluy wl„eej po­
la, powtóre u l  będaie to ważny krok do konie 
cnnej reformy sceny I arednkowanln p raeudiego I 
śmleeinego realiami.
■ Z anprowaźaeniem metody oztordikle.1 do prset- 

itawleń Saekaplra moi) alę dyrekeya teatru krakow­
skiego i ma ją w prom diić jaż w u jb liża iym  e u -  
■ie, idąc aa prądem, b> autora nie krsywdalć na 
kitayść tekora*yj. Ssokeplr tak grywiny, wywrse 
a pewnoselą więksae wrażenie, l i ż  dotąd

Piękny i ujm ujący wyKłnd nngrodalll li**nie na­
brani ałaehaese haeubemi okiaakuri.

—  „ P tn l W l!ew »k a“, aatoka w 5 aktaob. W a­
cława Gąuorowcklego i J. N lkorowleu, prserobiou  
i  głośnej pcwleśol pierwszego ■ wymienlonycL, wy­
stawioną uoatała a powodaeniem na csealt lwow­
skiej. Krytyka podaosi t.ęo n  ą  robotę i eiekiowa* 
wyayakame interesająoej *ko/l. Ro,ę pani Walew- 
klej ośegrałn ■ powodaeniem pani Oraoa-Socro^saa, 
doskonałym NapoJeonem był p. Feldmon. —  SatnkL 
prawdopodobnie nyska trwale powoda mlc aoeileaua, 
podobne tema, które prsypndto w adnlule sbllżonej 
do niej tłem „Plękiej Maraylitnee" Benona.

reaady dla aaeeozoayoL ablłuryeniśw Mlnl*t*rstwo 
■ aiba trmnoiyło etui urręctisór rnchnnkowyob w di 
pru*ment>i< rnooankcwyi gnlioyjcklej krajowej dyroa- 
oyt iksrbi o 10 rewidentów 16 ofloysiów i  siystcn- 
tów 19 adjatowai yeh proktyksmCw C tf i i  ty ih poind 
kędi r obcrdiions jan w st}on.io 1907 uku WsknteL 
tego opróic* tlę snsotne 11 cć poisd prnityksntćw Di 
4*i‘ nnlosy, i-  wcKatea icrsądicnln minli»rct .a tkar 
ba, bespłstnn prtktyks nie mośa trwsś ćłuiej u li rok, 
n nadto wek* sdjmta mogą być rondtne praktykantom, 
kwra; nie nkońcayll r.kt uotby. Po u d /w ie  traeol 
Ut eraktykane), któray do tegt cnain nio soctsII *cy- 
tteutsmi, otisymoją adjntu wkwoel* 'SCO K. Warank 
prayj-da- nkońoaoRn aakoł* treaulu ijjn n  aynm lnb 
aakołt realna) t  egaaulnem dojraałoSol Podania ni 
liay wnosió do presjdynm krajowe4 dyrekeyi ekarbą w* 
Lwowie

Stodenoi polaoy z« ęrerioą. Zaraąd low an  -atw* etn 
dbntó * Polaków akadem i gornioaej .Bratnlu pomoc* 
we Frelbergn aa-klm aawiadamla iwy oh iitonków, któ 
ray d 'iyohoaei jescoae iwyoh dingów nic nregaluwall 
Iżby je do I siyoanla 1 97 r. nadesłali W praeelwym  
raa.e aaraąd ; .awtm a loh be popraednleg^ nwladomlo- 
nia w pismach ogłosi. Igaaoy Kranie. Frelberg ln OaoŁ 
een. 1 eteristraie >, VI,

U n lw n rt^ a t iuac.wv Im. A M fokitw lozt.
W eobotij. Arnolt 8ohl rman; .Mocna wepóteaeana".
fteoertoar tea tru  m lejtk ito o .

W lobote .Amfitryo*, komadya w o „staob Moliera 
nraekłac rieriaei Franriiska Zabłockiego '

r  nledaiolę i połnudn; ,Acb to Zakopano*; wie 
esói „Amfitryo “.

R«p«rto«i tea tru  ludow ege.
V7 sibotę- ..Uałka Sebwarrenkopf'.
V7 nledslelę po nołndnln -Btndsli Artesyjske1'; wie 

;esór .Romi-j oaryiki". - <
V lonledalitek popełndnlr tr-ecic prnedituwienle dis 

m(ods>eśj eak l, , ,Ualady“ kn uoaesealn roeanlor po- 
we.aalu listopad .wego.

i  ksloadsm . W kobitę as llatopada Jana oo Krayśa, 
Flory 1 Flrar ; w atedai ' 96 lledpada; Kataraynj p

l ^ o w c L .
L w i w <  23 hstopada. 

Refie m leeta  L w ow a eondowsi* weuoraj asd
praediużuneml praea referenta kemteyi elcktryesnoj 
Loeweniteina wnioskami w aprswlo badowy nowuj 
aentrsh u[oH»/aanej, praemlrny kolei konnej ns 
elektryesną i w apr*w!e roa*ser*enls aleel kolei 
eiektryesnej, weiyatKe koaaten 10 mlllenó-s koron. 
Dyekueya bą-lsle dali kontynuowaną.

Z tunfieoyl Skerbkowekiej p-oaa nar o u -  
insosenie, że karutorys *}nygotownjn ober&ie is n -  
Knloelb rachunków nn rok 1ÓQ6, n nsminiędn nn 
lats 1904 1 1905 i nsjdnjs tlę juś w ręknch Wy­
dalała krajowego, który Sejmowi prnedłoży obeonle
asuknięcld u  rok 1904- 

Biblioteka publloziih T. 8 . L  w e  L w ow ie. 
Zwiąsek okręgowy lwowski! Tcwsraystwa Sakoły 
Ludowe] odsaje a dniem 25 bu do nżytkn pnbll- 
uaego „Bibliotekę pnbłloiną*. pramnaeasną dli. 
agółn sałonków Towsraystwa, otwartą oodaieielo od 
6 —7 w!jsajroa. n w nledniele 1 święta od 10 do 
12 w poradnie, prsy ni. Trnioleg* ksjt, 5.

W sp ra w ie  u ftr r n j w taen ośo i literaok lej, 
Wydalał Towarsyatwu dalim lkarsj puickieh, na 
poiiedsenin s dnia 19 bm., roapstrywnl wnJealeny 
do Towararitwa praea grom kslęgaraj iwowakloh 
memorynł w apnwL jnakrawego nndnżyeła, ; ikioga 
depnżolła się kalęgnrula wyduwniau Temptawicia 
w T m ania, praca objęcie nn główny akłnś powia­
ło! kia tory unej Henrykn Sienklewioai. „Nn poln 
chwały*, wylanej w Łnżyaki., raekomo uakladem p. 
Rsgen 9tanlsbewski:go, bet poroanmlenln etę n mn- 
tirem i jego generalnym nakład**, hrmą Kilęgnr- 
■ką S Orgelbr«4a w W srsuw le, praear ci prawa 
lah w nieneadwy aprsób pogwałcono. Jakkolwl*

tauicb cenach na damskie suknie Najmodniejsze materye Trel dtane ozarae I <«iorowe, fkan le Berotamy blate i kolorowe, 
Ozfordy kolorowe, Chustki Piedj Echarpk' wełniane, Koce wełaiane i bawełniane, Kapy, Szyfony, PerMe, Dymki białe, Dryle.

Firanid Pończochy, dkarpetki, OhU8Łeczki do nosa, Ręcznik 
W8ZY87EJB TftBABT W ROBOROWTCB UATWIWABB O O O O O O Q O O O O



t*r *6!a * , G 'w ł S H  A K ^oDoa £4 Listopada 1P0S
wylatał Taw. m u ,  ae i n  m e  l . j t ^ u e .  te]
i H * J  *•*", poi* i i k n n i  4ilaUlmo««l Tow., ko 
je d u k  l u t f ^ ,  i«  49 Tow. nalały » J y  ifereg  l i ­
teratów polakieh, a w iiesLgólaojai autor pewleiel 
„Na pola to waty , a«h walił wydalał JeJiowyulnie 
potępić pobllsaalo taa pierwasy w in ejaeh  teao !• 
wago k fifea n tw a  polikiego wypadek korayataala 
a litalejąeyeli kordoaów, daitląoyoh Peliko aa tra> 
m i e l  1 a braku w n U w a th  S pabatw aaboreayeh 
oJpwwlodulah poitaaowiefl, któreby w aalełyty  apo- 
■ób u m a iły  prawa worałaś 1 . a U y a i e  polaklaL 
plaaray

Na w aljtw  igrcw adiealu  Tow. aka 
luwicklego „£j. ii|f  i*  we Lwowie wybraal aoataU 
ko wyl**i—  M. Zajioamaa Fnewoduleaąey, la ł. Ł. 
Tletk aaat- praewoda., H Aoaeafarb tekreiars, V  
Mahror akarbalk; wydalałowl: G idellerówafe, 3. 
Kraaa, J. Waabaaa, Ł. SeLwobar, I. Fabrykant, 
A . -łap nap >r* 1 B, Kleinwan. D kuwli/1 nkoatra- 
jątej: J  Feli, H Eappaport i H. bahlaftenberg.

■ kUkO IllłynltrOW '. Na iorocanew w alaea  
•grouadłuntu „kołka Inżynierów* w toaie Towa- 
riyatwa Brakalej poweey ałienata w politechniki 
lwowiklej wybraal aoataU do aariąta . Praewodii- 
«ą«ya Kania Jóaef, aaat. praewoda. Zaeaak Jóaef, 

akarbalklea Makalak. Tadbaaa, blbllotokaiae* W ilk  
Alojay, tokr -tariem Koałowakl Władyalaw, Jałt. 
aokrtkaraa Hardllaaka Tallau, reierentaatl: Lewi­
cki W ladytław, Krayalk Jygm ait, K:alk Ludwik, 
Kraaaa Henryk 1 Bajdrowakl Stnalnław.

Awantura nu p rzedstaw ieniu . W  aa! iw iw - 
aklej Filharmonii tdbywają alf obeaale praedata- 
wleala Jakkjoś priakiog* praedalębloratwa kluema- 
tegra laaaegt „Beyal Yle*. Otół mlędiy la n ą d e u  
'fi praadalfbloratwa, a saraąacą Filharmonii, p‘ 

Probaaką, powatały nloporoanmienta 1 sarsą i kine­
matografu aakaaał blltterom wpnaaeaad p. Probaakf 
aa przedstawienia. Oaegdaj Prohaaka abolał wejść 
do tali, a gdy go bileter Grab wpnielć ale obolał, 
prayaało mląday nimi do bójki, w której p. Pru- 
Laaaa Jaklemi oatreai nan„daum  iraaił w głową 
Graba. Grab apadł aalaay trwio NadblegU pontya, 
aaweawaao pomoay ataeyl rataakowej. Graoa od- 
wlealoao do aapltala, p. Prohaak) odatawloae da po- 
U eyl, „dii* p n y  rewlayi aaaloaloao pr*> aiai re­
wolwer, a aeyaorykl 1 aoiyoe pro .aaat aa wol­
ność w yptiaeioao, ale aprasą eddmao aądowi kar 
■emi.

Strajk  piakarzy we L w ew ie. Arbaauwaaia 
strajku jęty  «a ale Bitają Waaoraj n j w i  poliaya 
aro.atowałii 6 łt.a jk ują ły łh , ki Sra/ aapadl aa ple- 
karatf pray illey  Fa.w nóikiej. Lloaba armatę wa­
ły  eh waroała do S I. Areartowanysh edatawioao 
«sąś«łowo do eą la  powiatowego, raąśalowt do kar- 
aego.
* Zmarli.

Jalla B e  w a k e w l e c e w a ,  łoaa aaeaelaega re- 
dakten  „Kiryera Lwowskiego*, ir a r ła  po dioglob 
eierpieaiaeŁ w 47 roka łyeia. Pograob odb. lalo aly 
w aobotf.

Jo
Raoartoir teatru Iwowacirga.
W aobołę po poładnia „Toaeo*; wieciór Bocaa-

W niadilaif po połrdata: ,Bil*dy“; wiooatr wPriy- 
Jeoitl 7ryo' 1 Pajaoo'.

W poa ediUok .Pani Walowtka*.
atrrok „Bccaoolo".

Wo Ir „BoleJa-i Sulały*.

I Rosyi i Zanom rosyMo.
Cała poat^pow i praaa roayjska omawia ob- 

iseniie program, t  którym wjbtapilo na nie- 
diiemem igromadsenin w Petersburga stronai- 
etwo „ p a i d z i a r n i k o w e ó w “. Łączge ten 
prcgram ■ oetainiemi ennneyaeyajni Stołypina, 
dzienniai tego kiernnkn dothodza do wniosku, 
ta  kontrrewolacya poanwa kię jo t bardzo da­
leko i te  wobec tego zbliżające się wybory do 
Domy ladeeydoją wogóle o tern, czy  i doaya  
b ę d n e  l ab  n i e  b ę d z i e  p i & i t w a n  kon- 
■ t y t n c y j n e m .  Beakcya wogole eoraz am.e 
lej podnosi głowę i diii jak donoszą depesze, 
„związek lndzi rosyjskich grozi wprost rządowi 
z b r o d n i a m i ,  jedli np. odmieli zię przeprowa­
dzić pewne reform] na rzecz tydów.

Stanowisko itronnictw konstytucyjnych bę­
dzie tym razem niezmiernie trudna przy wybo­
rach.

Puzatem donoszą telegramy jedynie o dal 
ssem wzmaganiu się anarchii, o eoraz liczniej­
szych wypadkach politycznych i niepolitycznych 
gramezy, o nowych zamachach i zabójstwach.

(T«i«ar*By ,N Rafaray z 23 listopada )
ZimkniędR fabryki.

Łódz. Lyretcya fabryki Poznańskiego oświad­
czyła, że z powoda obolg miotanych na dyre­
ktora fabryki i z powoda gwałtów, popełnio­
nych na innych urzędnikach, w s z y s c y  ro 
b o t n i c y  b ę d ą  w j a a l e n i  w p r i o c i ą g n  
dni czternasto. Faoryka zatrudnia 7000 robo­
tników.

KJopbty połleyjRft 
Patarabcri. Ochrona odległych dzielnic pe- 

tersbaiskicb przez konną poiicyę znacznie zo- 
3taia z w i ę k s z o n a .  Na dworcach panajd spo­
kój Na każdym dworca dyżarają oddziały, de­
legowane z pułków gyardyi, a w p o c i ą g a c h  
p o c z t o w y c h  j e ź o z i  po p ó ł  k o m p a n i i  
p i e c h o t y .  P o d a w a n i e  s i ę  do d y m i s y i  
k o m i s j r s ó w  p o l i c y j n y c h  j e s t  o b e c ­
n i e  w P e t e r s b n r g b  c o r a z  c z ę s t s z e .

Heterudurg. Z gubernij wschodnieh donoszą 
do Petersburga, te  p r z e r z e d z a  się tam p o ­
l i c y j n a  s t r a t  w i o s k o w a  skutkiem wrze­
nia wśród włościan wywołanego g ł o d e m.

Wybory do Dumy.
Petersburg. Centralny komitet pażdaierniko- 

wcow odrzucił propozycyę „partyi porządku 
prawa* o sojusz wyborezy. Z prowmcyi dono­
szą. te komitety lokalne paldziernikowców za 
w a r ł y  k a r t e l e  w y b o r c z e  z licznemi stron- 
nictwam, nawet reakcyjnemi.

Pataraburg. Gułowin, prezes związku eiemstw 
w Moskwie, i Uzelnikow, członek ziemstw, o- 
świadczyli, że raczej złozą swe nrzjdy, niż — 
jak rząd chee — w jitąpią z p a r t y i  k a d e ­
t ó w

Pataraburg. Socjalni demokraci i socyalni 
rawolncyoni^ci bandówcr, ncnwalili większością 
4 głosów przy wyborach popierać tam kade 
tów gdzie nin będą mogli stawiać własnych 
kanajdatów. Tę uchwałę naleiy przypisać wiel­
kiemu wpływowri Pleehauowa.

Moskwa. Stronn.ctwo pokojowego odnowienia 
otworzyło osobną grupt] s y m p a t y k ó w ,  do 
kiórej wejaą wszyscy u r z ę d n i c y  pa&st wo 
w i, którzy, jako tacy, nie moga być członkami 
party*.

Tyflla. Z biorą raay miejskiej okradziono li­
sty wyborców.

Przeciw żydom
Petersburg Prezes moskiewskiego oddziała 

Z w ązk i narodowego rosyjskiego O d n o b i- 
i : jrn wysłał do cara następujący telegram: 

„Najjaśniejszy Paaie! Błagamy Cię, zbyt nie 
zatwierdził nowego projektu rady m.nisirów o 
rozszerzenie praw żydowskich*

Także i inne oddziały Związku wysłały po­
dobne depesze.

G a p • n.
Londyn. Petersburski korespondent „Tribune" 

donos., ie śledztwo n sprawie z a m o r d o w a -  
n . a  G a p o n a  prowadzone jest daiej. Rezultat 
Aledn wa będzie bardzo ciekawy, skompromituje 
bowiem l i c z n e  o s o b i s t o ś c i  d w o r s k i e  
i b. premiera Wittego.

„Lepsi ludzie",
Ufa. Gnbernia^y marszałek szlachty na po- 

zdrow.enie ze strony zgromadzania saLchty o- 
tizymal od Stołypina telegram następujący: „Z 
głębi duszy dziękuję zgretDauzeniu szloch*y za 
gorąca pozdrowienie. Wierzę mocno, te  B óg  
pomoż e  Ro s y i .  PoparcL szlachty nfaia^iej 
jest dowodem, te l e p s i  l a d z i e  t w o r z ą  
z w a r t e  s z e r e g i ,  i odpierająe ataki rewola- 
eyi, pójaą naprzód drogą, wskazaną przez Naj­
jaśniejszego Pana*.

Pręgi am matoruski.
Petersburg. Msłornssa part/a  radysalno-ae 

mokratyczna cgłosiła swój program, zbliżony 
do programu kadetów, a domagający się odpo 
w.eazia.ności m.uistrów, amnestyi, ^mamenia 
kary śmierci i siana wjjątzowego, małornssiej 
szkoły narodowej i uznania praw Małorosyi do 
do autonomii.

Dozowwanle rekrutów
Pataraburg. Departament policyjny sarząJził 

o s t r e  d o z o r o w a n i e  r e k r u t ó w ,  polity­
cznie podejnanycli, aby nie rozpoczęli rewoln 
cyjnej agitacyi w armii.

Nif jdy na studentów.
Odatsa P e t Agencja cel. donosi Wczoraj 

wierzorem zdarzyło się kilka napadów na stu- 
uantów w khnioa unlwerayteokiej. Edka sta 
dentów o d n i o s ł o  r any .  Prif&aorowie obra­
dowali nad środsami zabezpieczenia osooistego 
ótudentow. Tą uamą spiawą zajmowało się także 
z g r o m a d z e n i e  a t n d e u t ó w .

Odaaaa. Związek „rnssaicłi lndzi" zuown za­
czyna działać. Wczuraj w ulicach napadano i 
raniono przocbodnlów. Uniwersytet wysłał de- 
pntaryę do gen. K anlbam  i zadepeszował do 
Petersburga.

Ociesta Depntacyi kolegium profesorów pro­
siła komendanta okręgu wojskowego o środki 
oezpieczedstwa d la  s t u d e n t ó w  Komendant 
przyrzesł poczynić odpowiednie zarządzania.

Na podstawia pogłoski o zamierzonym po­
g r o m i e  prooowauo wczoraj r a b o w a ć  sk le ­
py w pobliżu rymu. Policya rychło ptzywró 
ciła porządek.

Zunikchy.
Tyflla. O godzinie 4 po południu były gene- 

rał-gnbernator w cztorecb powiatach gnb. e!i- 
sswetpolskiej, generał G o ł o s z e z a p o w  w 
chwili, kiedy powracał z łstoi do domn, został 
na Tatarskim Majdanie zranieny dwoma w y 
strzałami z rewolweru w  głowę. Sprawca za­
macha zbiegł.

Tyflla. Lekarze s t r a c i l i  n a d z i e j ę  a- 
t n v m a n i a  p r z y  t y c i u  b. g n b e r n a t o  
r a  E l i z a w e t p o l a  generała G o ł o s z c z a -  
po w a. Sprawy zamachu, mimo energicznych 
poszukiwali, nie wyśledzono.

Czerników. W nocy napadnięto ua podpuł­
kownika korpusu żandarmów, l w a n i e n k ę ,  
ktorego zraniono lekko w piert. Przestępcy t  
ciekli.

Wyroki imlorcl.
Ellzawetgrod. W Aleksandry* sąd wojenny 

połowy skazał M i e l u i k o w a  i P o g n l a j e -  
wa  za obrabowanie wdowy Matnsew.czowej na 
karę śmierci przez rozstrzelanie.

Grabiein.
Moskwa Z kantora fabryki Bcnakera sze 

icin uzbrojonych bandytów zrabowało 7000 rs. 
Dwóch rabusiów ujęto. Przy jednym z mch 
znaleziono dokładny wvkaz docnodów kasy ro 
botmezej socyalno-demokratycznej. Uj jtyci od 
dano pod eąd wojenny połowy Z pieniędzy zra­
bowanych odebrano im 93S rs.

Motkwa. W uociągn wojskowym idącym 
Jurosławia do Muskwy, nieznani sprawcy otwo­
rzyli jeden z wagonów i s k r a d l i  s k r z y n i ę  
ł a d u n k ó w  k a r a b i n o w y c h .

Blełozierak. N« pocztę rząaową, jaaącą do 
Bobajewa, napadło trzech bandytów Zranili po­
czty liona. Poczta ocalała

Iw sr. Na poczcie w Miednowie zrabowano 
3098 rs. Bandyci aciekli do Twera kot mi.

Ekaterynoeław W nocy bandyci napadli na 
sklep Bołoszina. Na pomoc przybyła polieya. 
W czasie wymiany strzałów bandyci zabili kn- 
pca, a polieya jednego bandytę. Trzech z nich 
ujęto.

Odeeaa. Trzech uzbrojonych bandytów waarło 
się do mieszkania obywatela Carenko, żądając 
pieniędzy lecz wskutek alarmu, wszczętego 
przez sąsiadów, nciekii i na ulicy ranili poli­
cjanta. Jeden z nich schwytany, a awoch zbie­
gło.

Połtawa. We wsi Białocerkowee dokonano 
napaści na nrząd gminny i zrabowano llo o  
rubli. Aresztowano dwóch podejrzanych o to 
włościan

Beriin I Carskie Slofe.
beriin. Między Berlinem a rezydencją car­

ską w C a r s k i e m  S i o l e  urządzone obecnie 
połączenie t e l e g r a f i c z n e  b e z  d r i t n , t a k ,  
że obie strony bezpośrednio porozumiewać się 
mogą.

dysku&yi nad grapą VIII, 
$ 43, o ochłonie okręgow

w której mieaei 
wyoorczyeh.

się

Kolej Łh.urska.
Petersburg. Rada ministrów przyjęła na wcze- 

rajszem posiedzenia projekt ministra skarbu 
sprawie b u d o w y  k o l e i  a m u r s k i e j ,  

której bndowa jest niezbędną koniecznością dla 
stworzenia biegnącego po teijto i/nm  rosyj- 
skiem połączenia między C h a b a r o w s k i o m  

s y b e r y j s k ą  g r a n i c ą .  Linia prowadzić 
będzie ze Stretedska przez Pokrowskaja do 
ClmbarowsKa i dzielić się będzie na uwie czę 
óci Budowa pierwszej części po prawej stro­
nic od Streteóska do Pokrowskaja, długiej na
360 w orst, kosztować będzie 43 mi l i on6<
r u b l i ,  drogiej części od Pokrowskaja do Cha- 
barowska, długiej na 1400 wiorst, lbO m i l i o ­
nó w r nb l i .  Rząd zamierza oddać budowę so­
lidnej rosyjsziej lub zagranicznej firmie. Gdyby 
brakio ofert, rząd s ra  p r z e p r o w a d z i  b u ­
dowę.

Z Rady państwa.

Aretztawinla.
Pstsraburg. Na Ochcie aresztowano włościan 

B e z n a ł o w a ,  K u r o n i e n a  i I l m a n s a ,  po­
daj rżanych o należenie do organizacji b o j o ­
wej .  Przy rewizji znaleziono przy nich 1000 
ł a d u n k ó w ,  m a t e r i a ł y  wy b u c h o w e ,  ko­
respondencję i iitcratnrę nielegalną. Zarządzono 
rewizyę i aresztowania wśród s ł u ż b y  ł rol ei  
m i k o t a j e w s k i e j  na s t a c j i  Te s n o .  Ma 
to być w zw ązku z wykryciem k o m i t e t u  
k i e r o w n i k ó w  Z w i ą z k u  k o l e j a r i y .  1

Ntsiępne posiedzenie.
Wiedeń. Następne posiedzenie Izby posłów 

odbędzie się w p o n i e d z i a ł e k  po południu. 
Wtedy jdbędzjje się głosowanie nad ochroną o- 
kręgów wyborczych.

Prezydynm Koła poisśiego wzywa w s z y ­
s t k i c h  p o s ł ó w  p o l c k i e b ,  aby na posie­
dzenie ponieaziałżowe stawili sie n i e z a w o ­
dni e .

Izba poselski. Rady państwa pr>yjęia wczo­
raj po dalszej dysknsyi resztę paragiafów gra­
py VI a nadto wniosek pos. A b r a h a m ó w i -  
eza ,  zgłoszony do paragrafu dziewiątego pro­
jektu komisyi, a żądający, aby w G a l i c j i  
wolno było rozłożyć akt wyborczy na k i l k a  
dui .  WmoseL ten poparł także a i.ster spiaW 
wewnętrznych, B i e n e r t h ,  wywodząc, że do 
puszczenie w tym kraju drugiego i trzeciego 
dnia wyborów wsuazane jest w z g l ę d a m i  n a  
p a n u j ą c e  t a m  s t o s u n k i .  W Galicyr bo­
wiem przeciwieństwa polityczne ścierają tlę 
b a r d z o  o s t r o ,  uadto terytoryainy rozmiar 
ozręgói wyDorczTcb jest tam większy, niż 
w innych krajach.

Dalej żądał minister, aby politycznej władzy 
pizyznano prawo określania czasu, w ciągu któ 
rego mają być wyłożone do przejrzenia l i s t y  
w y b o r c ó w

Następnie prz/jęto wnioski po*. Iycericza, 
oraz po», Gcssmanna w spaw ie przywrócenia 
w pizcdtożenis i-sądow^ca postanowienia ce do 
przjaobzenia dokumrntói podjzas reklamacyj, 
i dalsze oorady odroczono do dnia dzijiej- 
szągo.

Liupeł uojąi- wiadomości, pouane o głosowa 
nin na u systemem plnralnym, stwierdzamy je 
szcze. że za tym systemem, ścieśniającym pra­
wo głosowania szerokich kół luaouycb. głoso­
wali z posłów polskich, zaliczających się do 
nartyi d e m o k r a t y c z n e j ,  pos D u l ę b a ,  
G ł ą b i ń s k i , Wład. G n i e w o s z ,  J a b ł o ń  
s ki ,  K r ó l  i ko ws  c i ,  M a ł a c h o w s k i ,  
t o e r u n o w i e  ł , P i ę t a k ,  W i e r z c h o w -  
s c i ,  a z posłów włościańskich: F i j a k ,  Po- 
t o P 7 e a  i S z a  j e  i, jak rownieś poseł z IV 
kuryi ziemi krakowskiej, p. W o j t y g a .

(Tcleęnuiy PN. fl.efor»y“ z 23 listopada.)
Wlcacń. Wśród egłostonych w Izbie posłów 

interpelaryj znajduje si  ̂ interpelacja posła 
K r e m p y  w ąprawfe odszcodowania dla mie­
szkańców / ę d z i a n o w i e  z powoda• wywłt- 
szczenią.

Nastąpiła dzlsza dysensra n«a projektem re­
formy wyborczej, grapa VII, paragrafy i6 — 
41. Referent L c e c k e r  o r z e k ł  s i ę  g ł o s u  
Zaoiera głos1 referent mnieiszosn poseł Ta ? -  
ezar .

Pc pizemowię referenta mniejszości, pos. Vo- 
g l e r a ,  uzasadniał swój woiosek o zapro 
wadreuie trybunału wyporczego, przemawiał 
pos. B r e i t  e r, który oświadczył, tu mstytucya 
zastępców posłów, uchwalona w komisyi u y 
borcie], należy do najpiękniejszych zdobyczy 
szlachciców Pca. Starżyński, któ' emn tę inatj 
sucyę nawdzięczamy, muia byó dobrym profeso­
rem uniwersytetu, ale złym jest praktykiem.— 
Wszystkie wnioski, które on postawił w komi­
s ji reformy wyborczej, dowoozą, że nie należy 
do ludzi praktycznych. W praktyce pokaże się, 
że to postanowienie doprowadzi do różuych o 
sznstw wyborczych i przyczyni się do wielu 
nadużyć. Już dziś, kiedy jeszcze niema zustęp- 
c >w posłów, zasiadają w Kole polskiem posło­
wie, którzy fc#ym prowodyrom, nie będącym 
członkami Izby, co miesiąc maszą płreić pier­
wszą część swych dyet za to, że ci pro wody 
rosie n pomagali przy nzyskanic mandatu — 
Przy zaprowadzeniu rasrytury- zastępców ko­
rupcja przybierze jeszcze większe rormiary i 
przyjdzie dc tego, że szlachcice polscy sani 
nie będą kandydować na posłów, tvlko podsta­
wią ja to  kanśydata jakiegoś im oddanego chlo- 
ps, ktorego wybór przeforsują, a oni sami każą 
«ię wybierać n i zastępców, zaś po wyborze za­
płacą temu podstawionemu kandydatowi odstęp­
ne i w ten sposób uzyskają mandaty Zastępca 
posła będzie w życia socyalnem i politycznem 
ligjuą bardzo komiespą, będzie czekał na śmierć 
Ino inny jakiś wypadek posła; nie powmno się 
więc takiego monstra) a uenwalać. Mówca mimo 
to nie stawia ż.dnego wniosku, ponieważ jest 
przekonany, ii wszystkie wuiuski, pucbodzace 
z opozycyjnych ław posłów galicyjskich, zo.ta 
j * przeglusuwace. Apeluje jednakże dc nczn- 
c a sprawiedliwości innych stronnictw, aby nie 
wydawały w Galieyi szlachcicom na łnp nar san 
polskiego i ruskiego

Pos. Se i  tz  oświadcza, że stronnictwo jego 
w zasadzie jest ^a otworzeniem trybunału wy 
borczego Hmo to nie będzie głosowało aa 
wnioskiem mniejszości Vcglera, ponieważ sądzi, 
że me da się to tak łatwo przeprowadzić 
spodziewa się, że r  przyszłej Izbie, wybranej 
nu podttawie powszechnego, równego prawa 
wyborczego stosunki i pod tym względem s’ę 
poprawią. Występuje stanowczo przeciw posta­
nowienia o tajności akta wyborczego i skruty­
niom. Najgorliwszymi obrońcami -tajności ią 
panowie z Galicji i Dolnej Anstryi, gdzie się 
dwie ją wielkie nadnżycia i yborcze-

Następnie przemawiali pos. B a z a  i S t a ­
r z y ń s k i ,  poesem pos. S t e i n  war os* :anar ę- 
cie posiedzenia. Wniosek ten o d r z u c o n o  186 
głorami przeciw 1, poczem dyskusję zam  
k n i ę t o  i wrb/aeo mówców generalnych: pos 
G e s s m a n n a  i S o b o t k ę .

Godzina 3 po pnhdnin, — posiedzenie trwa 
; dalej
i Wiedeń Izba posłow przyjęła grapę VII n- 
stawy wyborczej bez tmiany i przystąpiła do

Ustawa o wsinaści wyborów.
Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzenia snbko- 

mitetr aiu reformy wyborczej u k o ń c z o n o  
o b r a d y  nad ustawą o ochronie wolności wy­
borów.

Sprawa posła Kaiseri.
Wiedeń. Zatarg posła Kaisera z jego klubem 
sprawie głosowania nad systemem plnralnym 

załatwiono na razie w ten sposób, ż j Kaiser 
wystosował do ministrów Derscuatty i Fiadego 
oraz do prezydynm klubo pisma, w atórycb 
przeprasza ich za ostrr wyrażenia w swojej 
mowie i zapewnia, żu nie miał samiarn obrazić 
klnbn, do którego należy Wooec tego o d s t ą ­
p i o n o  n a  r a s i e  od w y k l n c z e n i a  go  z 
k l n b n .  Wielu «ądzi jednakże, że poseł Kaiser 
sam rychło jnu wystąpi z niemieckiej partyi 
Indowej i przyłączy się do grupy „wolnych 
Wssechuiemi^w*.

Z Izby pinów.
Wiedeń. Izba parów zebrała się d n i pc po 

łuduiu na posiedzenie. Na początku poświęcił 
prezydent wspomnienie pośmiertne arc. Ottono­
wi i hr. Borkowsaiemn, poczem nenwaiono 
w drodze nagłej bez zmiany ustawę o s p r o ­
s t o w a n i u  k s i ą g  g r u n t o w y c h  w G a l i ­
c j i  i B u k o w i n i e .  Ustawę n a f t o w ą  prze­
kazano komisyi, zaś ustawę a p t e k a r s k ą  
przyjęto we wu-iyatkien trzech czytaniach bea 
zmiany.

Następnie odczytano interpelacyę hr, W o- 
d z i c Ł i e g o i tow. przeciw zwołania dełegscyj 
na niedzielę. Interpelanci zupytnją prezydenta 
ministrów, dlaczego delegacye zesWy zwołane 
właśnie na uieozieię a godz. 10 przed połn- 
dnicm, co obraża nietylko oczncia religijne 
wieio członków delegacyj, ale także urzcci* 
cząsci lndnoac. katolickiej Aostryi. Interpelanci 
wskazują na to, że nawet % parlamencie nigdy 
niema posiedzeń w niedzielę, ani nawet komi­
sje w tym doiu nie obiadują. Interpelanci za­
pytują, czy delegacyj nie można było zwołać 
dzień wcześniej lab później.

Następnie wybrano komisyę z 81 członków, 
dla sprawy r e f o t m y  w y b o r c z e j .  Z Pola- 
l ów do niej weszl. Leon Piniński i dr Biliń­
ski. Nastąpiło tajne posadzenie w sprawie wy­
dania sądom jednego z członków Izby.

Wiedeń. Wszystkie grapy l i b y  p a n ó w  o- 
ś w i a a c r y ł y  s i ę  zs systemem piurainym 
w r e f o r m i e  w y b o r c z e j .  Urasaaniają one 
tę uchwałę okolicznością, że 40 procent człon- 
Łói Izby posiow głosowało za pinralnoscią. — 
Wśród zwolenników reformy *yoorczej w Izoie 
posłów nebwała ta wywołała pewne zaniepoko­
jenie, obawiają się om zatargów i nowych nie­
bezpieczeństw dla reformy, Niepokojącym jest 
i.akir skłau komisyi upocyalnej, wybranej na 
dzisibiszeir posiedzeniu Izb] panów dla refoi. 
my wyborcuej. Prezesem tej komisji będzie hr. 
Franciszek Th u n ,  jego zastępcą ks. An e r s -  
per g .  Z Polakó* należą do niej gubernator 
banki B i l i ń s k i  i były namiestnik hr. F i- 
m ń s k i .  Niekte zy wyrażają jeszcze nadzieję, 
że rządowi powiedzie się jednak w ostatniej 
chwili skłonić Izbę panów do przystąpienia do 
uchwał Izby poselskiej. Inni zto i u zwracają 
nwagę, że w obradach grap Izby panów mało 
tylko brało ndział członków, te  wieln zwolen- 
nikęw reformy jeszcze nie przybyło i że jnż z 
tego powoda nie należy ao obecnych uenwał 
poszczególnych grap zoyt wielkiej prtywięzy 
wać wagi.

Przyszła wybory.
Wiedeń. Jak słychać, rząd namierza p r z y ­

s z ł e  w y b o r y  r o a p i c a ć  d o p i e r o  w ma ­
j u  r. p , ponieważ naczelnicy władz państwo­
wych w poszczególnych krajach oświadczyli, że 
rychlej nie zdołają ukończyć p r z y g o t o w a ń  
do wyborów.

f s i i l i n u i r  i f 6 l i | r ! i i u i»
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Paryi. „Echo do Paris* donosi,

dor franenki 
d y mi s y i .

że ambasi
w Berlinie, B i h o n r d ,  zażądał

bitny romik .  wróci na siebie nwa^ę cesarza. 
Jest on zięciem znanego przeciwnika Bismarcka, 
hr Harrego Arnima).

inwentaryzacyi knitiołów.
F«ryż. Naczelny prokurator w Mars, lii wdro­

żył ś l e d z t w o  k a r n e  przeciw biskupowi 
Marsylii, Andrieu, z powodn jogo protestu prze­
ciw inwentaryzacyi kościołów 

Paryż. Arcybiskup paryski kardynał R i­
c h a r d  w j  słał do Rcymu swego sekretarza po 
nowe wskazówki papieżu w sprawie ustawy se­
paracyjnej.

Anarchiści w Rzymie.
Rzym Papież otrzymuje coraz nowe listy, 

grożące z a m a c h a m i  n a  W a t y k a n .  Wobec 
tegc cłrządzono w obrębie Watykanu n a d ­
z w y c z a j n e  i i o d k i  o s t r o ż n o ś c i .

Uhoruba Chamberlaina.
Berlin. Do „National Z itung** telegrafują z

Londynu, że stan byłego ministra kolonij, gło­
śnego Jor Cnamberluina, j e s t  j n ż  b e z n a ­
d z i e j n y .  Paraliż postępuje, Chamberlain za­
niewidział i stracił głos, i koniec idaje sie być 
jnż bliski.

JV9
[idpow ietkuun) re isunoi i wydaweu: 

M i c  l i i  a  F L o )  a o y a i j t k f l k j k J

W  A  I ł  K . a  JL Mi ATK. 
(Aacykuily c  t;w* daliie &ł*« yooh-dm

N & w y

zimowy zakład bydropatyczny
; D p »  E  B  E  R  S  A

będzie otwarty od nowego roku

na U do pod W enecyą.

w dnzir ,
w- m &f ka

T ró jk ą itn l

Walka • pbisnia dzieci.
Berlin. W sprawie wyrokn sądu pruskiego na 

Śląska, iż rodzicom polskim popierającym strajk 
szkolny swoich dzieci naiezy odebrać prawo 
wychowywania tych dzieci, zgłosiło w  parla­
mencie niemieckim interpelację także stronni­
ctwo C e n t r u m .  R o z p r a w y  nad oba inter 
pelacyam* polską f centrową o d b ę d ą  s i ę  we 
w t o r e k .

Fejeryary u ceearza.
Budapeszt. Były prezydent gabinetu, generał 

F e j e r r a i y ,  przyjęty dziś uosta1 przez cesa 
r ea i  mi a ł  p r z e s z ł o  g o d z i n n ą  a u d y e n -  
cyę.  Jak 6łycbać, audreneya ta ma związek 
z wnioskiem komisyi prawniczej Sejmu, żądającą 
wyrażenia Fejeryjaryetno b a r d z o  o s t r e j  n 
ga n y .

Koncentracje narodowe.
Praga. „Narudni Listy*, omawiając koncen­

trację stronnictw nnmieckich, piszą, tu byłoDj 
wskazane, ażeoy wobec tego także stronni­
ctwa czeskie przystąpiły do tegc rodzaju kon­
centracji

Następca Podblelskldgs.
Berlin. Praskim ministrem rolnictwa w miej 

mca Podbielskiego mianowany został radca Ar- 
n im  z Creven. (Nowy minister nic brał do­
tychczas wybitniejszego udziału w życiu poi 
tycznem i ograniczał działalność swoją nu b i­
eżną jedynie do soraw i zadań rolniczych. Ma 
on być powagą w tych kw^styach i jako wy

Da* LaaerIgnacy
otworzył 5113 3 7

k a n c e l  - r y ę  a d w o k a c k ą .
i prowadzi ją wspólnie z dr. Bernardem Laserem

w Kraktwle, plac WW Świętych, I.

X i u . l i  w y p d l n n e g o  M o r k a

i e a t
och rouy

jmcni*
tils a n ii i i .

MaRGiiiega
M i l l e r

S aw rtfim .

1, 2 lnb 4  pokoje
z caiem nLzymaniem, z a r a z  do w y n a j ę c i a  
w penuyonaole p. Borońaklej, nbca Ku/uelicka, 
L. 84, I i U piętro Wiadomość na II piętrze.
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LUDWIK KOWALSKI
IZEOABlgeTBZj

Kraków, Suklennioa 18,
od ulicy Siowsklą].

Poleca zegary, zegarki, bnazikl, i wszelkie bMuterye.
Ceny ałslile. Przyjmu je reperaeye..
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Bibułki do papierosów 99 Tutki do papierosów.
F r a n c a t s e

lu u n i i  te  cherche place, dem i-piace ou leęons 
S’adresser a  ł le l le  Gasays rue  Zielona 3. 5086 4 5

Stroiciel fortepianów

Jan K. W oromecki
osiadł na stałe w Podgórzu, przy ulicy 
Starom ostowej L. 3 i podejmuje się 
strojenia, jakoteż uskutecznia repera­
cja, skórkowania i przerobienia forte­
pianów bez zarzutu. 4914 5 12

M e to d o  G o Id H ia i i-O ro T lro
podręcznik "annucrkow y  dla języ k a  m iędzynar.

E s p e r a n t o
wyszedł z d ru k u  i je s t do nabycia  w w szyst- 
ki 'h k s ię g a rn iac h , j ra z  u  S tan . Goldmana 
w K iakow ie, S tarow iślna 6.

K ażdy nabyw ca m etody m a prawo nausyłać 
autorow i w ypracow ania pisem ne dc bezp łatnej 
korekty . Ó096 2 4

M etoda Goldman-Oroviro um ożliw i- nauczyć 
się g run tow nie  języka E speran to  w ciągu  3—4 
tygodni. — C e n t*  2  z ł r .  2 5  c t .

sm alec, salam i, szynki, wędzonkę i w szelkie 
inne wyroby m asarskie , tudzież  powidła, suszo­
ne śliw ki bośniackie, jako też  inne g a tu n k  ,.wie- 
żyoh i suszonych o w o c ó w  w  doborowej jakości 

i po bardzo przystępnych cenach poleca

J .  W e ls z
B u d a p e s t ,  S l p - l  t c a  IO .

W ysyłka  tak że  w pakietach pocztowych od 
5 kg. Osobny oddział d la  ko respondencji pol­
skiej! 5127 1 4

REFOFCO
od czasów  rzym skich  słynne w iświecie 
słodki*, ciem no czerw one wino de#*ro 
we i lecznicze, z p o ręcz /n iem  n 1 iralue, 
w ysy ła  w pożyczonych b e c tu łk a th , po­
cząw szy od 30 litró w , pa 1 K l i t r  loco tu

R. Malti, Capoaistria. 4~oo 4 i ł

Do sprzedania.
G arn itu r  m ahoń., S ek re ta rze  m abi n., A ntyczny 
fotel z g łow am i S to lik  aedrow y in k rn s t. bron- 
zem, B ib lio teka  (an ty k i in k r n s t , S ta ry  in k res t., 
1 u s .ra  m ahoń, z b ro n iam i, Komody antyczno 
z b ron iam i, Z egary  sta re , S ek re tarz  in k rn st. 
rzadk i okac (an tyk ), K ilk a  r**źb pięanyoh 
oraz w iele Innych eutyków , Jakoteż t m ebl.

zw ykłych. 3723 13 O

■ 'S Ł s b ł iw u k .A ,  

Kmitów, ul. Szewska Nr 5. i. p.

Biuro ticnniczne dia przemysłu cnemicznigo

TADEUSZ INGWER
inżynier i chemik

P r o j e k t u j e  i  o i z ą d z a  f a b r y k i  
o l i e m i o z n c  jak  b row ary , gorzelnie, 
cukrow nie, fab ry k i syropu, k rochm al­
nie, d rożdźarn ie , ra fin ery e  sp iiy tu su  
i nafty , fab ryk i sody, kw asów , farb, 
chemiKaliów, lik ierów  i innych  a r­

tyku łów . 2976 21 o
S p e o y & ln o B Ć : P r z e p i s y  d o  n a -  
t y o h m i f t t t o w e j  f a b r y k a o y i
pi oJuk tów  chem iczno - technicznych 
jak : a tram entów , past, sm arów , po­
kostów , m ydeł, środków  toaletow ych 

i w ielu innych.

-tficni
Lwów f m t  K iao iascka

! Proszę żądać sp ecy alry ch  o f e r t !

Nie czytać
tylko, lecz spróbować się m usi od- 

daw na znanego, leczniczego
ulubionego mydła liliowego

Berg manna i Sp., Djeczyn n. Ł.
przed tem  B ergm anna m ydła liliowego 
(znak 2 górn ie j), ażeby się pozbyć 
p ieców  i m ieć płeć b iałą , a  cerę de­

lik a tn ą , 1225 37 50
Po 80 h za kaw ałek  m ąją  n a  saładzie 
A pt. B artm ańsk i . Sp. Krakowie 

„ F . G ralew ski „
„ Z Marcoin „
„ M Proń
„ W . R edyk „
„ L . K osenberg „
„ K. W iszniew ski „

Drog A n is t .  Froncz. „
„ J f tan a k  „
„ J . K lem ensiew icz „
„ A. P achucki „
„ Arnold Heifer „

- „ J W iśniew ski i Sp. „
„ F  Zopnth i Sp.

G al. Ch. F . L eisruer „
r St. Porębski i Z im ler 

H dl m at Roman D robner „
2 „ J krateD
„ „ M anrycj K re isler „
„ „ Reim i Spółka „
„ , St. Rożn iwski „

Drog. J a n  M ichnik w Bo Imi 
, S taniał. Pawłowski „

A pt. M. Gorzecki w N. Sączu
„ R Ja k n b o w s ti  „
„ J . Ja rosz  „

Drog. T . K w ieciński „
v B. Zucker „
„ L. Ż arski w Podgorzu

A pt. L az a r]  rieaenberg  ą  v „
„ L azar Snnnenscbein „
„ A K arp ińsk i w Rzeszowie 
„ K lisiew icz „
„ -T. Kołodziejowski ® „
„ J . B rzękowski w Wiśniczu
„ Rom&u Mayzl w Ośwlęoimit

Porębski & Zimler
Kraków, Rynek L. 8

poiecają

Roboty  ręczne za­
częte, 4454 6 0

Materyały do haftu,
Wełny i Bawełny do 

robót drutowych i 
szydełkowych.

Poszukujem y ty lko  do 
czynności w  K rakow ie 1 
albo 2 zdolnych p o ś r e ­
d n ik ó w  lub p o ś r e d n i ­
c z e k .  P ierw sza płaca 4 0  K 
m iesięcznie i odpowiednia 
p ro w iz ja .

N ow icjuszów  pouczy się 
i poinform uje odpowiednio. 
Osobiste zgłoszenia p rzy j­
m uje d y rek cy .n a  filia  tow. 
im „O izeli“ , Kraków', F lo- 
ryańska . 511:1 1 a

Knmrlorlat 26> przyst°iny, szatyn,
l k u  w U l b i  urzędnik państwowy, z b ra­
ku znajomości ożeni się z panną bru­
netką do la t 22, z posagiem przynajmniej 
8000 koron. Fotografie wraz z warun­
kami, proszę nadsyłać do 1 grudnia 
1906 pod adresem: X .  X .  1 0 0 ,  Msza­
na Dolna. Sprawa na seryo traktowana. 

51X7 2 2

7 m r 7 a ń  PM,ekl A- Kralńsklego w jgzlerza- 
Ł.<x‘ a o M  „ach k. Czortk*wa, w yayła w p lj-  
/'lokllowyob b la tz sn k ac h  irizystno  oyła nie, 
praw dziw y lipcow y miód w cenie 0 I  50 b, 
a  wyborn; miod lipow y w ceuie 7 K, W y iy łs  
rów nież m iody p itne , odjzczegóinione na  k itk a  
w ystaw ai h, a  to  stołowy, kasz te lań sk i, k ró le­
w ski i miody p itn e  owocowe, ja k  Borówocak, 
Malimiak. D eren iak , W lśn tak , Wrinogroniak . 
O iy n iak  * t  4. w pięciokilow ych b leszauksch  
w szystko op ła tn ib  w cenach od 6 K  40 h  do 
6 K 80 h. C enniki n a  żąd an ie  franko 

4881 9 :0

SuKienniczy dom wysyłkowy
, M O R A V I A ‘

B b p n o  (Mor.) 
w ysyła swój najśw ieższy, obfity  zbiór 
próbek m atery j jesiennych i zimo- 
m owych ze zdum iew ająco nisklem i 
cenam i zadarm o opłacony. 4093 18 20

Ważne ala Gospodyń!
Mam zassezy t donieść S z a z , P . T. Publiczno­

ści, i i w m o ir  nowo otworzonym  h a n d lu  przy 
u l '  ey  S ł a w k o w s k i e j  1. 3 0  (przy p lan taah ) 
sprzedaję

Porcelanę karisbadzka
na w agę każdy może sobie w ybrać co chce. 
a płaci ty lko  od 25 ot. do 30 o*, za kilogram 
Rpwtauraoyjne naczynia po 2C c t. klg.

U praszi 1 c jedno ty lko  ;akupno n a  prónę. 
celom p rzekonania  się o n iebyw ałej tan ioś i  

P olecając  się łaskaw ej pam ięci Sz. P. T . P u ­
bliczności kreślę  się z pow ażaniem

5002 3 3 M. Vogelhut
Piękną ozdoba do każdego pokoju 
jest aoDrze idący zegar Jockele

piękna, rzeźb iona  »»a kc, nlez«wodxąoe, dobre 
w r ł trz e , 1 3 letn iem  pisem uem  poręost-ntem,

t
 białe, kościane w skazów ki i licz­

by, 18 cm wysoki, z wagi, zło- 
ol»to-bronzowa. nadzwyost] tani.

TYLKO K 2-50W
Co roku w ysyłam  m ~  przeszło 
50 .000  zegarów 'J  i  ku  najwię­
kszemu zadow olenia m oich P. 
T. Odbiorców, l a  w Anatry* 
zapewne jed y n i lloóó da je  ' ij-  
l«p*zt ówladeotwo t  rzetelność ' 
mego domu. każde naw ę. nai 
■ aiejsze  zleoanlo wykonuje alf 
|n k  n a jita ran le j. 4199 6 F  

W ysyła  za  zaliczką

Hanusi Konrad
pierw sza ^ebr. zegarów  w PrUx Nr 1009 CCzeuby) 
Bogate llluatr, polskib ci nlkl z przeszło 1000 odb. 
wv«yła e lf  n i  żadanle każdemu z a d rru c  enłai eny.

t iw ib ń - C ' ^ O A ^ o Z ^y t  , Ci-Ofi/1  ̂ /W M PW tO / U CU/ AC % \V\<\C$CAAp\M

. DLiD32fT G^G^SEGO W
4939 1 0

IOOOOOOOOOOOOOOOOO0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 4
w y t r a w n y ,  k y g l e n . o z L y  CL IK IE R  _  ^  v

żółty  i zielony   C. - —' G ,  .  5
P . 09X11 U SB

X«nl(«ica dwupiętrowa
pod przysttpnem : warunkami do sprze­
dania. — Wiadomość: ul. Stachowbkiego 

26, I  p na lewo. 6011 3 3

M f ń r f  -P a to k ę “ Kuracyjny i deserowy z w la- 
U U  snej pasiek i w 5 kig . puszaach po 6 K  

opłam in, w ysy ła  ks. W. tiJiłtn proboszcz w Kup - 
czyńcacń, p. Denysów, tak że  w w iekszej ilości. 

5056 5 15

t/zy  pokoje umeblowane 
z elektryeznem oświetle­

niem, łazienką 1 całkowitem utrzymaniem. 
Łobzowska 4, parter na prawo. 5057 3 3

Fo rtep ian
w dobrym stanie o 7 oktawach uo S|)rze- 
datiia za 159 K  lub do wynajęcia za

10 koron miesięcznie. 
Wiadomość w Księgarni katolickiej 

Dra Miłkowskiego św J a n a  6 w K ra­
kowie 5063 2 5

Ż ądać z ty m  podpisem .
4769 2 6 E n g h ie n -L e a -B a in a  p o d  P a r y ż e m .
l o o o o o c o o o o o o o c o o o o o o o o o o o o i

D la  M a te k !
T ak  niem ow lęta, ja l  i dzieci starsze  często okazu ją  n a  skórze pachw iny, w oko­

licy k iszk i stolcowej, n a  podbródku liczne s ta rc ia , ran k i powierzchowne, sączący w y­
prysk, lub tj-m podobne choroby. Jed yn ym  .środkiem  na to  je s t:

„ H A Y A “  P U D E R  
AnPFlf S E P T  YCZIM Y C e n a  7 0  Dal*

przez pow agi lekarsk ie  zalecany.

T ysiące  p o d zięk o w a ń !
Ostrzega się przed liaśladownietwami!
D la tego  żą d a ć  n a leży  w sz ę d z ie  ty lk o  P udru H aya.

Do nabycia we wszystkich aptekach i drogueryach, 
k Główny skład wysyłkowy S .  H A Y , aptekarz, c. i k. dostawi

nadw., Lwów. 3299 38 5 2 ,

D lategt

T k G ł ó w1\k
H aya.

M
Z am iast TRANU dla  dzieci i doroBysłych poleca sie

I E C O R O L
Z nakom ity w sm aku. Sposób użycia przy każuym  flakonie. N azw a i m arka  ochronna w po­
staci tró jk ą ta  zabezpieczona p ra g n ie  w A ustry i i Rosyi. K ażdy flakon zaopatrzony czerwonjrm 
podpisem  „A . BUKOWSKI". Nabywać m ożna w aptekach. S k ł a d  g ł ó w n y : „Apotgeke znm 
heilig . G e ist“, O perngasse 16, W ien  I. Korespondencva Dolbka. M ie js c e  tbibrykaCyi: W a r ­

s z a w a ,  u l .  M a r s z a ł k o w s k a  3 4 . 4 8 io  4 15

Rządowo * upraw niona

mu. mi w? i mwaliytli lecznuzytli
K. tZACA I emu (0 KRAKOWIE

przy u l. św . G ertrudy pod Nr. 4
w yrabia  pod kontro lą  kom isyi Przem ysłow ej Tow. Lek. K rak. polecone przez toż Tow.

wody m ineralne sztuczne
odpowiadaj [Ce składem  chem icznym  wodom: B IL IŃ SK IEJ, G E SSH flB LE R SK IEJ, SEL- 

TERSK1E.T, VICHY, MARY EN BADZKI EJ- RGMBURG, KISSINGEN. tudzież

specyalne lecznicze 3715 ios o
jak- lirową, bromową, jodową, żelazistą , kw aśną, oraz w ody leczn icze  n o rm a ln e  

z przepisu  P rot. J a w o r sk ie g o .
Sprzeda: cząstkow a w ap tekach  i drogueryach. — Cenniki na żądrn ie  franco .

Posiadacze kartek zasiawnlczytb
n a  b ry lan ty , złoto, srebrc perły  ltp . kosztow­
ności, m ający chęć sprzedaży takow ych, m ogą 
się zgłosić do M Brennera, Jubilera, ul. Szpi­
ta ln a  9, I p ię tro ; w ykupuje bez kosztów i nad ­
w yżkę gotów ką w ypłaca. — Zw racam  uw agę 
n a  adres. — Z lecenia z p ro w in c ji zała tw ia li 

szybko. 4912 14 25

ZAKŁAD WODOLECZNICZY 
1S D K A T0R90N

Dra Kupczyka. »pec. chor. nerw., Kraków. Szuj&kiegc II.
4525 2£ 40

Do w ynajęcia
zaraz 2 pokoje um eb lcn an o , r  gazem , z atrz., 
m aciem  lub bez. — B&torog* 96, B ram a, I I  

p iętro . 5013 6 6

Wino! Wino!
Czerwone lub b iała , łagodne, p rzyjem ne, bar 
d io  sm aczne, z poręczeniem  n a tu ra ln e  czyste, 
op iatn io  do każdej poczty — 4 ‘/« l i t r a  zegoroes- 
nego z łr. 1 / 0  sta reg o  złr. P86. P rzy  w iększym  

odbiorze tan ie j.
M usztarda stołow a, g a tu n e k  tran en sk i, w ysy łka 

w słoju 6 kg. z« 4 złr. 4918 4 6 
Ł . A i t n c n ,  A e r s e c s  Ni 8 W ęgry.

Kto m a Jasno^w ^głow ie,)
■ B c g j j |  jtuźywa' zawsze 5 ) ^ __

D ra  O ET K ER A
p ro szk u  do  p ieczyw a  po 12 h. 
cu k ru  w a n llln o w eg o  „ 12 „ 
p ro szk u  p u d y n g o w eg o  „ 12 „

Przepisy , k tó re  m iliony razy  okazały się do­
brym i, m ożna dostać ze darm o w przednlej- 
szych band] ach kolonialnych i składach aptecz­

nych każdego m iasta . 1276 16 86

Wiedeń.

poszukuje, posady nauczy­
ciela aomowego. — F G.

5116 3 3

Z a ł m  t a n i o  do sprzei ar .a

willa
b a r d u  (adna, w najzdrow szej częśoi m la sk  
K ra to w a . O bszar g ru n tu  473 (ążn i. O b izsrne  
s ta l mi e i wozow nie. Cena bardzo p rz y s tę p ie . 

B liisk a  w iadom ość: u lica  K opern ika  1. 82. 
4241 6 6

Miód pszczelny
świeży, tegoroczny, jak o  śrudek spożywczy i 
kuracyjny, w ysyłam  . i zaliczką w b jaszanaach 
5 kg. w raz z o p iatą  pocztową i opakowaniem 
za 5 kor. 80 hal. Miód z m ej w łasnej pasieki, 
d la  tego ręczę za jego dobroć i czystość. — 
P . ST E LM A Ć H . Ś o s n ó w ,  p. Siemikowce. 

4717 8 10.

N a  g w i a z d k ę !
1 i ę k r y  i realny  podarek dle każdego.

S y b ł - r y j s k l c  1 U r a k s k l e
kam ien ie  d la  w szelkiej b izu tery i A m ety­
sty, ak w atn a ry n y , b e ry le , a leksandry ty , 
topazy, (złote), szm aragdy, alm andyny. ru- 
uin>. chaicedony szafiry  chrynolity, tn r-  
m aliny, hyacynty , fen a s ity . księżycowe,

(k. szczęścia).
K am ic ric  sprzedaje się od 25 cent. i wy- 
źei zo k a ra t. — Z powodu stagnacy i w 
Rosyi — ceny n iskie  hartow ne. K am ienie 
chętn ie  da ję  do og lądan ia  bez obowiązKU 

k upna . 5027 4 10
Proszę korzystać ze sposohności.

A dres T o p o l o w a  1. 4 0 ,  I I  p i ę t r o .

I M M t f  I P T U F *

Starszy pomocnik
z h an d lu  ;zysto korzennego, potrzebny od 1-go 
g rudnia. P ierw szeństw o d la  znającego język 

n iem iecki w słowie i piśm ie 
Zgłoszenia z odpisam i świadectw przy jm uje  

Adm. „N R eform y1* pod K . K . 3 0 . 5119 2 3

i nió
Zofii i Maryi Leśniewiczówien

Z d K O M  ulice ChoiublAskieso
Polecamy pokoje słoneczue, na sezon 
letni i zimowy. Położenie urocze, wśród 
lasu, z widokiem na góry. Smaczna, 
zdrowa kuchnia, wzorowa usługa. For­
tepian na miejscu. Ceny przystępne. 

5045 2 6

i t r  di F M r a ie
do sprzeuania lub zamiany za majątek 

ziemski.
Bliższa ftiadomość w biurze adwo­

k ata  Dra Doboszyńskicgo w Krakowie, 
ul. św. A nnj 1. 3. 4850 15 c

Z u & k o ś i i i t s i .

K e r t a la  z  w ie ż ą
R n U ł P r  motorowy z pu, -,zdem, z pierwszo- 

*• ** C l  rzędnej fabryk i P u ch a  n a  jed n ą  lub 
dw ie osoby z w szystk iem i Drzyb -ram i w  stan ie  
zupełnie dobrym  je s t  do nabycia za czw artą  
część ceny łabryczno. zatem  za bezcen W ia ­
domość: ;H O w d r , D r o g a b r y a  w  Ż y w c u .

5094 2 2

K arb o w y
z kilkuletnią uczciwą służbą, trzeźwy 
i pracowity potrzebny od dnia 1 stycz­

nia 1907, ,
Zgłoszenia. Obszar dworski Biskupice 

Melsztyn., p. Zaaliczyn, n. D. 5068 2 4

Miody subiekt
obeznany z bufetem , potrzebny zaraz P ierw ­
szeństw o m ają  z p rjw incy i — M u s ia io w ic i  

e> J a n i k  w e  L w o w ie . 3090 4 7

Młoda mtzytiia
wskie w W arszawie, z kilkoletnią pra­
ktyką. urządza kompleta prywatnie dla 
dzieci od lat 4— 9 daje lekcye (poga­
danki, gimnastyka, slojd). Wiadomość- 
RadziwiłłowsKa 14 , parter na prawo 
(między 2— 4 g. prócz niedziel. 5097 2 6

P o s z u k u ję
od 1 g ru d n ia , obszeiuego pokoju lnb 2 m n ie j­

sze u  rodziny n a  Smoleńsku lub  P ia sk t 
Zgłoszenia pod O .  K .  p rzy jm uje  Adm ir is tra - 

cya „N. Reformy w z .  . . 5118 2 2

W’i r r  T bonoraryum dam temu, 
? JŁ  n j r U l I  kto mi wyrobi posadę 
w jakiej instytucyi lub woźnego w są­
dzie. D yskrerya zapewniona. Wiadomość: 
Mikołajska 11, sklep. 5120 2 2

P otrzeb n y  je s t

Sten o g raf
autoryzowany. Zgłoszenia p isem n e  
do Administracyi „N. Retormy“ pod li­

teram i B. G. 5122 B 5

T y l k  rj k r ó t k i  c z a s .
O k o l i o s n o i o l o w *  I  n p n u  dobrych resztek 
bez Bkazy. 8— 10 m . dłngiob. 8 t ,00C n etrów 
re sz tek  l a  p łó tn a  irlendzkiego , czysto białego, 
po 88 h m etr . 60.00C m e tró v  re sz te k  Ir. oar- 
ohanu i flunęli n iepełznących, po 44 —68 h w.

N iestosow ne p rzy jm u jen  ' iiapow rót. P róbek 
re srtek  nid w ysyłam y. W j .y ła  się  rozm aite  
o l  jed n ak ie  w 5 kg  paczkach  za  zaliczką. 

W yroby b aw ełn ian e  i i ścienni d la  dom u i na  
w ypraw y ślubne, k u p u je  się  n a jle p ie j i n a jta ­
niej ty lko  w tk a ln i  p łó tn a  B r a o i  Ł r e j o a r ,  
DObr J k k a  Ni 81. (Ozechy).

P róbki i cen n ik  za  darm o. 4488 15 30

lim MG
przenlOBła się ze awoiu Łapszyn d o  
K o ło m y i, M n ic h ó w k a  80 , gdzie 
dalej prowadzi przemysł domowy Sprze­
daje najlepsze buliony z drobiu i zwie­
rzyny po 24 K, 20 K, 15 i 13 K za 
1 kg. Owoce kandyzowane po 4  K. 
Korniszony pikle po 70 h słoik. Pasztet 
wypiekany „pain de gibier** po 2 K 

funt. 4931 9 o

! Par i sienne!
In stitu trice  diplomóe donnę des leęons 

de tranęain et conversation,
Rue Karmelicka 37. Ie r  Atage, de 

2 i  5 henres. 4 !88 4 10

Adwokat kr Sohwara
w  T a r n o p o l a  4983 b 7 

p rzen iósł sw oją k a n ;e la ry ę  ■ p lacn  Sooieskie- 
go do w łasreg" ' dom u p rzy  ni. S trzeleck iej.

Gospodyni
w średnim  w ieku, zn a jąca  się  n a  gospodar stwie 
w ie jsk i-m , n m le jaca  dobrze gotować, potrzebna 

>d 1 strcfcuia 1907 .u b  w cześniej. 
Z głoszenia: O bszar D*. irski Leki, pocztę Łącz 

k i p rz j F ry sz tak u . 4«94 6 5

WUlHi M U
uboczny może osiągnąć każdy, kto się 
podejmie sprzedaży lub zastępstw amcieh 

patent artykułów. 4*73 9 10 
Zgaszenia adresować do firmy J a n  

Y a p e n k r  P ra g r t .  W I I 1 2 3 1

Gratis i franko
wysycam każdemu swój wielki bo 
g a . U nitrow any cennik s przeszłe 
1 0 0 0  edhltsk dobrycl a  tanich In 
m om entów  muzycznych wszelkiegi 
odzajn. -  H jL N N B  K O f f B i  I  

Dea ek ipertiw y  tewaróu. wuzj 
Ozeybe w Briix Nr 628.

Skrzyp je d la  początkującyol j u i z t  
K 4 8'J 6-5C, 61— , 6-80 1 w y ie j. am y o z J  po 
K — '8Ć, ]•— , 1-40, 1-80 i w v t v  G ytry, ha r 
m onie itfl rot a le i  n e  składało  R>zyks nlim z 
O ew eier w y m la u  lab ru e t  •deełfdzy,

4787 60 60

w s z ę d z i e  
w k ra ju  

do nabycia

w K r  ?, k o w ■ e. 
Rok założenia 1853. 44»6 18 o

Z U P E Ł N A  N O W O Ś Ć :
Ważne dla Pań

NAC79NIA EhALiOWAHE 
doudy riŁRKULES clouay

m  u j i iń u c  i u ju w a iu ś  r  uijtiu.

M c z n y  sKład muf. unzymUe 

ALFOIi: hLNSIK
rtitfB-OłWCTZGiiy U W  M l U  W Kłakowi 
ulifu Floryauka L. Ik naprzeciw [ukitnoi 

LwswsHiej) 4656 u  20
tudzież no cenach nadei prz>stęp. wszel­
kie p rzynery  oomowe i kuchenne. Nrczy- 
nia „ sp t  inki Okuwa au jow l. i eso mebli. 
Narzędzia dla wsze.kich gałęzi 'ękedz ie ła . 

S p e c j a l n o ś ć :  Kompletne wyprawy Kuchenne.

Nadszedł Wagon
świeżej, kiszonej, prawdziwej

I
oraz ogOrków Zno/mskich. Sprzedaję 
poniżej cen fabrycznych. O łaskawe 
zamówienia upraszam. Zamówienia z 
prow incji wysyłam odwrotną pocztą.

Juliusz Spira
4940 i o  19 Kraków, Koletek 4.

P a F c e k a n t t t w
poszukuje się du m ajątku w okolicy 
Lwowa. Sprzedaż bez pośredni :twa ban­
ków, które zabierają zwykle zysk ku­

pujących. M ajątek bez długów. 
Zgłoszema przyjmuje A dm inistracja 

„N. Reformy pod 5 0 8 7 . 5087 3 5

N & tw ię k s z y  Ł a k ł& a  p o g r z e b o w y

Janai W olnego.
Główny S K ład  i fab r. trum ien przy ul. św. T om asza 4
(tuż  przy placu  Szczepańskim ). Telefon Nr. 331.

F ilia  u l. K o p ern ik a  I. 6.
Z akład  urząd: a pogrzeby d la  w szystk ich  stanów  

i za ła tw .a  sam  w szystk ie form alności.
I ównież podejmuje się rrzewozu zwłok do w szyst- 
kicn k ajów Iduropy. Żakład posiada w łasne no­
we naiw apanialsze kapawany. Posirde w łasns 
ka takum by , odstępuje m iejsca p o jed /n rze  na 
w ieczne czasy, lub  przy jm uje  zwłoki do ty m ­
czasowego przechow ania za m iernym  czynszem 

neesięcznym . 3713 72 O

L. 3489/6 6003 2 3

KONKURS.
Celem obsadzenia opróżuioaej posady 

l * k . i r r a  g m l u u e g u  w gminie tu te j­
szej z płacą roczną 1000 kor. rozpisuje 
się niniejszem konkurs.

Pogada ta  nadaną będzie na m e Ib 
prowizoryczni! na przeciąg jednego ro­
ku, po upływie którego uastą: ić może 
Btsla nom inacja.

Podania udokumentowane w myśl § 
7 ust. z 2/s l ay l Nr IV Dz. ast k ra j. 
wnieść naitży  « lo  k o ń c a  g n i d u i a  
lO O A , u a  ręce Zwierzchności gminnej. 
Pierwszeństwo będą mieć korapetenci, 
mogący sie wykazać świadectwom z 2 
letniej p rak tyk-' szpitalnej, lab egzami­
nem fizykackim.

Urząd gminny,
Jaworzno, dnia 12 listopada 190K.

Naczelnik gminy 
J e l e ń .



Nr. 268. N O W A .  B E F  O R M A.

Pracownia M m  t t i t n
Z O F II  M A K O W S K I E J

ni. Biskupia 1. 5. 5143 1 52

C z M e K  młody
inteligentny z Królestwa, poszukuje ja ­
kiegokolwiek zajęcm. B. K. poste restan­

te Kraków 5140

Potrzebna zaraz

Panna
do biura kabryczneyo.
Wymagane ładne pismo, znaiomość 

rachunkowości kupieckiej i już odbyta 
dłuższa praktyka w biurach kupieckich.

Pisemne oferty nadsyłać należy pod 
S. 1 0 0 . Eksp. ogłoszeń Willh, N im - 
hina, Pędzichow 11. 5142

Potrzebny

r r
do poważnej instytucyi handlowej.

Zgłoszenia tylko listowe przy jmuje 
Adm inistracya „N, Reformy ■ pod
5144. 5144 1 3

KAPUSTĘ
M oraw ską kiszoną i RYDZE po­

leca rirma 4607 9 o

Eugeniusz Sclawimmer
Floryańska 35, róg sw. Marka.

K A W Y

p M ta  M | i n m  
1 M ln i-a iu  

i j u m i ganiali

Ratry palonej
M ja jw u fe :  

iM jiip a iłm ip t- 
wlMiuapbMecą 
p ty s ia  pnrirtm"

po M B IU  
■ajitiaajaft.

■ .  a a w o s n i C K i .
i.:,:, 2846 153 .0  ,

Prawiwy m l  w I j  lipcowy
deierow y patokę, w ysyła w  5-kg. b laszankach 
'ic z e ln ie  zam kniętych, po 6  k O iO n  z  o p ł a t ą  
p o o z ly  b laszanki. — lU iu d  p i tn y  zaś w szkla­
nych op latanych gąsio rkach  za 5 kg. po S k o r .  
6 0  h  c ó w n le ż  z  u p l a t ą  p o c z ty  Na żądanie 
w beczkach koleją Z a r z ą d  d ó b r  fc ie m s k lc b  
1 p a s i e k  Z y g iu u t i la  L i ty ń s k ie g o  w Sien-i 
kowcach. p o t - t a  S i e m ik o w c e .  5136 1 25

A f s a d e m l k
przysto jny , b ru n e t, la t  20, ze szlacheckiej ro­
dziny ,.ożen i się z osobą, k tó ra  m a dopomoże 

do ukończenia studyów  
c Ł askaw e zgłoszenia pod 212 poste re s tan ­
te  K r a k ó w ,  za okazaniem  k w itu  inserato- 
wego. 5137 1 2

Marmoladę
wiśniową, poziomkową, malinową, 
morelową i z mięsa owoców do le- 

gumin. poleca handel pod firmą

GJojclecli Olszowski
w Krakowie, 5138 i o 

taaiy Rynek, róg uncy Szpitalnej.

5139 1 2

f la rc y ń sk ie

k a n a r k i
S E I F E R T A

ty lko  k ró tk i czas po trw a ich 
sprzedaż. Śpiewają tak  w dzień 

. jak  w nocy.

Sondermann z Harzu.
Plac M atejk i 9 obok H oteln centr.

chcący codziennie] d o­
sta w ia ć  m l e k o  

trak ow a , zechcą przesłać o- 
ferty. — „ In ter es“ poste restante 
K raków . sus

Ofipaiele
d o  K r a k ó w

R i i j i o w i j  t a c j j i f f l t
\ Ren, V III., L ao g “g. -.4, T h. 41. 5026 3 3

K I N  E M A T O t l R i r
bard zo  zajm ujący  
d la  dzieci i doro­
słych, dająuy się 
ożyć tak  1 jako  
, L item  i  U ag lca" , 
38 cm. wys., z 3 
barw nem i obraza­
m i n a  sk raw kach  
(filuDdth) i 12 obra­
zam i n a  szkle, lam ­
pą  naftow ą, z re  
flektorem  i iposo 
kem  ożycia, całko­
w ity  w pode/ku  17 K 

Tym w n em ato g raftm  «nożna rznoad n a  śoianę 
żywe o braz-. przez m łodych I s ta ry ch  ch ętn ie  
w idziane. M echanizm  je s t  bardzo dokładny  a 
p rosty  vak, że ażd s dziecko z ła tw ością  może 

nim  kierow ać. Do nab y cia  w prost przez 
4193 p ierw szą  fa b ry k ę  zegarów  6 10

Hanus %  Konrad
“ rux Hr I0C2 (Czechy).

Bogato lluatr. cenniki k ^em atoyrafow , la te rn a  
magloa m aszyn parow ych, zabawek ruoh. 11. d 
wysyła na żądanie k .z fem u  ze oarmo opiatnle.

Ę  śpjjrgJ

Ł im

W  M agazynie

Henryka Schwarza
Krakdo, Mzku 13. Teltion U.

Wielka wysprzedai

(TL.
Gwiazdkowa.

5091 2 t

Morafczd
sprzedaj drzew inmlain opałowe

przeznaczone do zrębu na rok 1907, a to:

d ę b y ,  b u k i ,  j o d ł y ,  s m e r e k i  I  o s i k i  w  d r o d z e
o f e r t o  w  e j .

Kupujący (bez pośrednictwa) zechcą swe oferty zapięczęiowane i zaopatrzone napisem 
.,Holzoffert“ wysłać do Centralnej dyrekeyt Domen w Kautfi, Czechy (Bóhmer- 
waln i, a to nieodwołalnie do dnia 10 grudnia 1906,

‘Bliższych wyjaśnień udziela i podaje w arunki sprzedaż}' na ustne lub pisemne zapytania

Z d i m  liisśw hrabiego Stadionu

Sobota 24  Listopada 190C

N a j p r z y j e m n i e j s z e  p o d a r k i

nn Sto, Mikołaja, GtaiuZdhe l N osy  te n
P erfum y :  Ideał, Gardenia, Amaryllis. Trefle du .Tapon. F iołk ' par- 

meńskie.
K asetk i z p erfu m am i od i  K 20 h do 20 K.
W ody K otońsk ie i k w ia to w e , wykwintne.
K asetiti ja p o ń sk ie  i c h iń sk ie  na chusteczki, rękawiczki 

i dokumenta.
P u szk i n a  p u d er  i m yd ło  w wielkim wyborze od 50 h do 6 K.
K asetk i z p rzyrząd am i do c z y sz c z e n ia  i p ie lę g n o ­

w an ia  p a zn o g c i.
R ozp ylacze  do perfum  metalowe i szklane od 60 h do 20 K.
L ustra to a le to w e  do podróży i kieszonkowe w wielkim wyborze.
S zczotk i do k ło só w , w ą só w , zęb ów , p a zn o g c i i su ­

k ie n  w wielkim wyborze i na różne ceny. 5147 1 12
P udry i m ydłu to a le to w e  znakomite

poleca

Ja n  Ih n a tttw ic z
Kraków, Sukiennice 1. 10.

Niniejszym mam zaszczyt zaw adomić Szan. P. T. 
Publiczność, źe otworzyłem

HMJBEb
\m tivt foloHhtaycb, 

ilclIHatesew i wio
w Krakowie, Mały Rynek, róg uE. Szpitalnej

(dawniej A .‘ Zegadłowicz).

Polecam się łaskawej pamięci

5129 1 2 w Bouorodczanach koło Stanisławowa.

N a  ś w .  M i k o ł a j a
puleca w ielk i wybór cukrów, podarków, p iern i­

ków i t .  p.

ADAM PIASECKI
D łu g a  10 , F l o r y a ń s k a  2 , H o te l  D r e z d e ń ­

s k i ,  K r a k ó w .  5095 3 o

talk i kapitalisty
mającego zamiar wyłożyć 120—200.000 
K gocowką na fabrykę niezbędnego a r *  
t y f a u t n  b u d o n l a r e g e ,  mało u u 38 
znanego, a zagianicą masami wyrabia­
nego. Katolicy m ają pierw szeństw a 
Zbyt i 15*/# id  kapitała pewny. Ryzyko 
wykluczone. Tl L , D o b r o w o l s k i ,  
właściciel fib ryki i realności w Pod­

górzu. 6010 5 6

J l .  fabryki szczotkarskiej w Króle- 
liU  stwie potrzebuję zdolnych i uczci­
wych sz cz o tk a r zy , t. j. ao nacią­
gania szczotek, robienia pędzli, miesza­
nia szczeciny i nasadzania na smołę.

Do powyższych robót przyjmuję także 
kobiety, uzdolnione w tym zawodzie.

■Zgłoszenia przyjmuje tak osobiste jak 
i listowne, oraz udziela bliższych infor- 
macyj właściciel domu przy ulicy Raj­
skiej 1. 10 w Krakowie. 5113 2 3

B A ją rE B
724 mrg., drenowany, gleba pazerna 
[ klasy, zamek (park), 2 folwarki, f» 
bryka spirytusu, gorzelnia i t. d. w bar 
dzo dobrym murowanym stan .e z przy­
stankami i bardzo blisKo głównej sta- 
cyi północ, stacyi, jest na Śiąsko anstr. 
do rprzedania. Bliższe szczegóły poda­
je  Bmro pracy i podróży w Dziedzi­

cach. 5US5 4 6

Zegary Wahadłowe
2 3 0  złr.

Z p rzy rząd em  o b ic ia , 71
cm .........................z lr . 3*50

Z b ić  cm  d zw ona w ieżo­
wego . . . i t r .  4*50 

>Z p rz y rrą Je m  m afciyur- 
■ym . . z lr .  5*50 

Do n a c iąg a n ia  00 i s t e r u a -
Ż C lo  Ć li! z l .  6*- -

10C cm wysokie z lr. 8 bO 
135 ctar wysokie 2 ilę 

Żarki . . . .  z tr . 10 50 
135 cłm . w yztklo  t.zy  clę 

Żarki . . . . z tr . 17*50 
Z* gar czarnoleski z tr. 1*— 
Okraaty zegar zncnenny  

z tr  1*20
Do nacńjgani co 8 dn . . z tr  2*50 
Zegar z kukułką 1 c iężarek  z tr 2*50 
Większy, z z c iężarkam i m  3 50 
3 le tn i1 pisem ne poręozenie. Ze n iesto ­

sow ne zw ro t pieniędzy. 
W y sy łk a  za  zaiiczką

P ie rw s z y  w ie d . w yró b  ze ga rów  w ih a d le w y e h
M a s  B & h n e l

Z eg arm istrz  
W 'edeń, IV., M a-g are th en straesr 27

(Telefon 3523). 4594 5 0
Z ażądać m ego cenni -,» z 2003 odb itek  

zdd&rmo, opłaconego.

ODZNACZONE NA W Y S T A W a CH K RA JO W YCH  N A JW Y Z S Z E M I NAGRODAMI

W Y K O B Y  Y K a C K U
Z N A JL EP S Z E G O  p r z ę d z i w a , j a k  n a j s t a r a n n i e j  w y k o n a n e , j a k o  t g

P łó tn a  b iałe k rośniaki i weby zw ykłej i prześcieradłow ej szerokości, Dymy, Dreliszki, Ręcz­
n ik i, C husteczki do nosa, Ścierki, Obrusy, Serwety, B ar-hany , F lan e le , Szewioty, P łócienka 
 kolorowe na  fartu szk i, suk ienki, b luzki i t. p. — poleca po cenach u m ia rk o w a n y c h -------

TKALNIA PłÓClEIf I SKŁAD U>9S9ŁK0W9HBIl$SÓWICZ2ł
W  n O R lL Y N  u OBkiH K R O SN A . 439 15 o

Na żą d a n ie  w y sy ła  s ic  p rób k i i cen n n ik  o p ła ln le . m m m a m

Zakopane, w lila  Po d las ie
pensyonat świeżo odnowiony o 26-ciu ciepłych, jasnych, słonecznych pokojach z w eran  
darni, z widokiem n a  potok i góry, k uchn ia  w zkw intna, fortepian  w domu. korytarze 

g rzew ane. p o leca  s ię  na sez o n  zim ow y. 
i 'en y  um iarkow ane, d la  rodziu znaczne ustępsł w»

5641 2 3 Janda Grochowska.

BIURO TECHNICZNE

U N I Y E R S U M
S. H A Ł A T K IE W IC Z  i J . M IE S Z K O W S K I

KRAKÓW, ULICA PODWALE 13 .
S k ład  w sze lk ich  artyk u łów  le c łn ic z n . d la k op a lń , fab ryk  
i g o sp o d a r stw  w iejsk ich . — G en era ln e  z a stęp stw o  Tow a­
rzy stw a  U dział, sp ecy a ln e j fab ryk i m otorów  w W arszaw ie

p o le ca : 4894 4 9

Hłotorj staże lub na kołacn (lokomobue) do pędzenia ropą, nattą lub ®pi- 
rytusem, marka URSUS siły od 1 dc 60 koni mechanicznych, przeszło 200 

sztuk w ruchu, najlepsze refereneye.
Motor TTRSUS jest jedynym współczesnym motorem do pedzema surową ropą, 
a całoroczne próby z ropą galicyjską dały najświetniejsze rezultaty, na co po­

siadamy zaświadczenie Wai szawskiego Tow. techników 
Motor URSUS odzuacza się lekką, silną a nadzwyczaj prostą konstrukcyą, co 
przy mihimalnem użyciu ropy, zupełnem bezpieczeństwie od wzniecenia pożaru,

i łatwej obsłudze czyni go

m a s z y n ą  w p r o s t  n i e p o r ó w n a n a .
C elem  w p ro w a d zen ia  tycb Isto tn ie  n a k o ..i' yeh  m aszyn  do C aiicyś. 
d ajem y Jak n ajd a lej id ą ce  g w a r a n e y e  i n .)aog> ,nle] sze  w a ru n k i 

.p ła ty . — R ep era cy e  biei zem y  na s ie b ie .
CENMKI, OFERTY, KOSZTORYSY ODWROTNIE.

4974 2 4

Wojciech Olszowski
długoletni współpracownik firm y Saareki i Syn w Krakowie.

N a  i  f iw is z d k ę k

siazar l>aj«wy
w nratfowle,

róg główasgo Kyami i niicy Brackiej 1. 20.
Poleca w wielkim wyborze świeżo otrzymane:  y”

Vfel0bŁL*y oryginalsie
Sławuc&ie na peleryny,

Burki i rotundy damskie.5103 1 O

Rentowna realność
Z a k o p a n e m  z puwodu wyjazdu d o  s p r z e d a n ia .  Gotówka wynta 

gana 40 .000  K, 15 .000  m hli. . 5 0 7 9 3 3

V/iadomoćć u Dra Zielińskiego w Krakowie, Grodzka 35, I I  piętro.

KocUy, dobry Iiiasin! 
Hocłu na, dobra jyiatcczljo!

P ro s z ą I  barrize  p ro s z ą !  « S ie2tta“
nych grup zabawek, lak ładuie bym się nimi bawił, a moja siostrzy­
czki też, bo są tam zabawki dla chłopców i dla dziewcząt, możnaby. 
nas wszystkich obdzielić, coby mamusię i tatka bardzo mało kosztowało

Gi*upa^dl& ch łop ców
(każdego w ieku):

1. K .ęg ie lu ia , bardzo za jm u jąca  gra .
2. O krę i ruchom y.
3. Poczta, znakom ita  pouczająca zaba­

w a d la  mażych i w iększych dzieci.
4. Ł adny  scyzoryk w rogowych okładzin.
5. Z egarek  do nakr«oania  z łańcuszkiem
6. T rąuka .
7. iirew m an y  koń n»  kółkach
8. ilom ino do g ran ia .
9. W a rs ta t  sto larsk i — m łotek, obcą- 

żki, św iderek.
10. W esoła tao liczk a  m nożenia bardzo 

zajm u jąca  gra.
11. Pudełao  obrazków do kolorow ania i 

: 2 rozm aitych  k red ea  kolorowych.
12. K arton  R ich te ra  kam ien i do budo­

w an ia  domków.

12 sztuk . . . razem złr. 3 — 
• ■ „ - ‘25

G rupa dla u z iew cza t
(każdego w ieku):

1. Ś licznie u b ra n a  lalka .
2. K uchn ia  z urządzeniem .
3. Ł adny  fortep ian .
4. K arto n  naczynia  niklow ego.
5. Z egarek  do n ak ręcan ia  z łańcuozaiem
6. G ospodarstw o — domek, drzew a 

k u ry  i t. d.
7. Domino dziecinne
8. M etalofonik (cym bałki do g ram a).
9. Pudełko z pozaczynanem i haftam i 

do w ykończania.
10. W an ien k a  z m ałą  lalką.
11. W iaderko , g ąbka  i m ydełko dla 

la lk i.
12. 3 ład n e  dzbanuszk i n a  m leko.

12 sztuk . .
opakowanie

rażem złr. 3 — 
„ —*25opakowanie . . .

W szystkie wymienione przedmioty posiadają znacznie wyższą wartość. 
Grupy te oddajemy nadzwyczajnie tanio, dlatego też zaleca się nie 
zwlekać z zamówieniem, ponieważ z okazyi św. Mikołaja grupy te 
4927 3 10 niebawem rozcliwytane zostaną.

Wysyła za pobraniem lub nadesłaniem z góvy należytosci

Gom Towarowy „IMPERIAL11
W  J a r o s ła w iu  (dział zabawek).

Z Drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rządca drukam i L . K Górski.


